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dniu p. A. Oppelik, Wollzeile 29 i w Pradze Ferdinandstrasse Nr. 38. Na Francyę ' i  Anglię 
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w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze p. R. Mosse; w Frankfurcie n. M. p. Q. L. Daubs & Com
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Kraków 16 stycznia.
Rozbieraliśmy w ciągu tego tygodnia stan 

kwestyi węgierskiej i kwestyi czeskiej, które 
stanowią jakby dwą biegany polityki austrya- 
ckiej i stosunków konstytucyjnych monarchii. 
Z kolei przychodzi nam się zastanowić nac 
chwilowem położeniem reprezentacyi galicy 
sbiej, która za parę dni ma znów wystąpić 
na arenie Rady państwa. Zapominać nie trze- 
ka> 62 krzeseł przeznaczonych dla posłów 
galicyjskich, w zasadzie i de facto nie stano- 
wi już wspólnej reprezentacyi kraju i jego 
sejmu, ale że tylko trzydziestu siedmiu po­
słów polskich tworzy stronnictwo reprezentu­
jące politykę krajową i to w miarę indywi­
dualnego poczucia, w miarę utrzymującej się 
solidarności Koła. Nie ma bowiem już dele­
gacy i sejmowej, są tylko posłowie galicyjscy, 
nie ma już reprezentacyi kraju, jest tylko w 
Radzie państwa stronnictwo polskie. Położe­
nie to będące następstwem bezpośrednich wy­
borów, ścieśnić też powinno było węzły soli­
darności Koła polskiego, nie tyle jednak w 
kwestyach formalnych, ile właśnie w zasadni­
czych. Aby tę jedność kierunku wzmocnić, a 
zarazem rozszerzyć zakres indywidualnego dzia-
!w*a+ • j P ° ^ w» Potrzeba byłoby jasno wy­
tkniętej drogi, potrzeba tego, co utrwala mo­
ralną jedność tak w wojsku, jak w parlamen- 
Cle> potrzeba sztandaru.

Tego sztandaru jednoczącego, tych jasno 
wytkniętych celów i stanowiska ściśle ozna­
czonego, przyznajmy, że posłowie nasi w Wie­

wu nie mają. Nie przypadło im wyłącznie 
stanowisko obrony praw narodowych i prote­
stu w imię traktatów, jak naszym posłom w 
Berlinie od ćwierć wieku zachowującym nie­
zachwianą jedność. Położenie naszego kraju 
tego jeszcze nie wymaga, jeszcze nie zosta­
liśmy zepchnięci całkowicie na straconą cza­
tę, z której tylko odstrzeliwać się potrzeba, 
choćby jedynie dla utrzymania zasady i dla 
złożenia świadectwa praw narodowych. Prze­
ciwnie, nie zostało nam jeszcze zamkniętem 
pole dodatniego działania, a sprawa potęgi 
monarchii na zewnątrz a wzmocnienia i uor- 
ganizowania wewnątrz jest dla nas równie ży­
wotną, co dla innych stronnictw, obchodzi nas 
niemniej, co dobro krajn własnego.

Przeto solidarność naszego Koła, jako stron­
nictwa polskiego w Radzie państwa, nie mo­
że być opartą na negacyi, ale na zatwierdze­
niu pewnych zasad i dążności. Trzydziestu 
siedmiu posłów polskich o tyle może zacho­
wać znaczenie czynnika politycznego w paria­
s i e ,  o ile stanowią oni stronnictwo, a znów, 
aby być stronnictwem nie wystarcza określo­
na statutem solidarność, ani łączność w tych 

westyach które bezpośrednio dotyczą się na- 
go kraju i narodowości, bo nie ma stron­

ic wa bez wspólnych zasad, bez wytkniętego 
iiernnku, bez sztandaru. Nie dość na tę je- 

o ltość zasad zważano przy wyborach do 
y państwa. Statut koło wiąże, że tak po- 

J„emy vtylk.° materyalnie posłów polskich, dla 
go właśnie tak często wyłamują się z pod 
hdarności pojedyńczy posłowie, lub nie wv-pojedyńczy posłowie, lub nie wy-

0  K RACHU
przez H e n r y k a  L i s i c k i e * ® .

(Dalszy ciąg).

Kiedy w lipcu 1872 r. fcancm ka pożyczka 14 ra-

cjfrą 4 4 * 2  S 9 h ’ fP akulft°yacl8niona bajeczną 
S t v \ w a i  Brd° W n a .P aPie™  zebranych, do re- 
R«/nn zastanowienie j rachubę. Obok nrze-
w iara8 że? oześć °  k ^ c tw te  Europy, powstała silna 
d7i„ ’ . ® 98c miliardów zapłaconych Prusom be-
S i  ! S 8 8/ ? ka6 PJL^tułku u ś n ia d a  T Z  ża- 
Pow ftżnffi!,r°8 s • u ,W' ednia 8i« schroni. Nawet 
twiei W:- C1 , * Przekonania, tcm ła 
Riełdyio , UrrysHo szwindlerom eskontować na 
M tał6» f ohrodziejstwa spodziewanego potopu ka- 
cori;C/ni- mca 1 brzęczącej monety. Po przebyciu 
r az » Wracaj ą (;ej jesiennej biedy pieniężnej, za 
*°«e _ P  er wszyć h dniach listopada poczęło się sza-

p i! UvrPÓW w «ór«> 84 do krachu
Wadtonn 0k8zały się zupełnie nowe papiery, wpro- 

Pr„Vlaa gl®łde na to, aby je za pewną prowi- 
i#ko n °W5 y Byndykaty lub makler-banki i da- 

°dstęp0w Przedmiot gry, innym szulerskim klikom 
nomiu8jn . "Jieony obrót giełdowy dochodził do 
Bięciu ty8jafWar Pół miliarda, w dziewięćdzie-
u»ch sztuk Przeszło schlussów i dwóch milio- 
szorą znięg^ pcy?' . giełdowa widziała Bię zmu-
wikłanie interna hkwidaoyę i ograniczyć roz­
wodu fizyczaean • w tygodniu, z po­
rządku i ład u /p  ^lepodobieńatwa utrzymania po- 
deńskiej zrobiła «• Łoniec listopada z giełdy wie­
cowa znaczeniu 8zul(lrnia w najrozleglejszem
do ogólne™ nb™* Unek tranzakcyi efektywnych 
giełdowe w J r a S "  T ?  si« Jak 1 : 13- Kantory 
wadzały coraz  ̂ grzyby po deszczu, spro- 

r  coraz większe masy pieniędzy. Em isye na-

im

stępując z koła Daruszają mimo to nałożone 
warunki.

Ukonstytuowanie się zaś w stronnictwo, tru 
dnem już tak ze względu na odcienie opinii 
pomiędzy posłami polskimi, wpływy osobiste 
i antecedencye polityczne, jako też w skutek 
sytuacyi niejasnej, mającej cechę powszechne­
go wyczekiwania. Walczyć z konstytucyą gru­
dniową i bezpośredniemi wyborami, dążyć do 
tego, czego się domagała rezolucya sejmowa 
to jest szerszego wymiaru autonomii i jasne­
go oznaczenia granic kompetencyi —  już za 
późno lub przedwcześnie. Łączyć się z fede 
ralistami, dążyć do porozumienia wszystkich 
odcieni opozycyi— na dziś jest także rzeczą 
spóźnioną lub przedwczesną, bo już niejedno­
krotne próby dowiodły, że najbardziej zbliżo­
ne do siebie odcienia łącząc się w celach, 
ńie mogą pogodzić się na środki, bo nie mo- 
?ą porzucić obranej drogi. O polityce utyli- 
taryzmu, jaka dotąd zastępowała programat, 
zbyteczna już dziś mówić, bo główny utylita- 
ryzmu reprezentant, milczeniem swojem najle­
piej dowodzi bezpłodności tej polityki.

Główny szkopuł obecnej sytuacyi, główne 
zagadnienie najbliższej przyszłości, stanowi, 
akeśmy to już przed kilkoma dniami wyka­

zali, kwestya dualizmu. Chodzi też przeważnie 
o to, aby stronnictwo polskie w Radzie pań­
stwa wcześnie naznaczyło ten zwrot przeciw 
dualizmowi, do którego utrwalenia niestety de- 
'egacya nasza dawniej tak stanowczo się przy­
czyniła. Centralizacya wiernokonstytucyjna, 
ctóra jest naszym głównym przeciwnikiem, na 
dwóch wspiera się podstawach; zrodził ją 
dualizm, rozwinął i podtrzymuje liberalizm. 
Walcząc z temi dwoma prądąmi, ważna je­
szcze rola czekać może posłów polskich w Ra­
dzie państwa i w delegacyach wspólnych.

KORESPONDENCYA „CZASU".
Wiedeń 15 stycznia.

Musicie być na to przygotowani, że aż do ukoń 
czeoia procesu Ofenheima, także i listy moje spra­
wę tę ciągle traktować będą. Trudno przypuścić 
akiekolwiek zdarzenie, któreby zdołało zepchnąć 

toczącą się przed sądem rozprawę z pierwszego 
miejsca na porządku dziennym. Gała obroną p. 
Ofenheima zakrawała, jak ktoś wyraził Bię dowcip­
nie, na collegium, publicum o sztuce podeptania 
moralności bez naruszenia ustawy (der Kunst, der 
Moral wehe 2uthun,ohne dost dat Gesetz et spurt). 
Gdyby proces toczył się przed sądem zwyczajnym, 
możnaby z niejaką pewnością powiedzieć, ż9 do­
tychczasowy przebieg rozprawy nie wyjaśnił dosta­
tecznie zarzutów poczynionych p. Ofenheimowi. la ­
nego bowiem materyału dowodowego wymaga wy­
rok sędziów z powołania i urzędu, a ionego wyrok 
sądu przysięgłych. Podczas przesłuchania obwinio­
nego, które trwało 8 dni, widziano tylko portret 
i. Ofenheima naszkicowany własną jego ręką, al­

bowiem — oprócz prokuratora, będącego stroną 
w procesie, niebyło nikogo, coby prostował zezna­
nia oskarżonego. Materyał, jakiego dostarczyło sa­
mo inż przesłuchanie obwinionego, nie da się tak 
prędko zużytkować, trzeba przedewszystkiem cze­
kać na koniec procesu, ażali opowiadane p. Ofen- 
leima szczegóły nie ulegną zmianie. Dzień wczo- 
rajszy pomimo przesłuchania około 10 świadków 
nie był dla obwinionego bardzo fatalnym. Zezna­

nia kil^u świadków siemiały żadnego prawie zna- 
ozenia. Najprzykrxejsze dla p. Ofenheima były ze 
znania urzędnika z jeneralnej inspekcyi p. Brisciu 
sza Lsmpla, który skreślił stan kolei żelaznej w 
chwili sekwestracyi w nader ponurych barwach, p. 
Schellenberga, którego zdaniem nie słychać już te­
raz skarg i narzekań na kolej, odkąd sekwestr ob­
jął zarząd, wreszcie pp. Zapałowicza i Krzeczuno- 
wicza (Zenona), którzy zarzucali Ofenheimowi prze­
różne matactwa niebardzo przyzwoite. Przesłucha­
nie świadków jest pełnera dramatycznych epizodów 
i ściąga wiele publiczności do sali sądowej. Z spra­
wozdań dziennikarskich niemożna mieć wyobraże­
nia o pojedynkach odbywających się co chwila mię­
dzy obwinionym a prokuratorem lub świadkami. 
Żaden z dotychczasowych świadków nie dorósł 0- 
faaheimowi pod względem energii, rzutkości i przy­
tomności umysłu. Przowodniczący nieraz zmuszo­
nym jest bronić niejednego świadka przed natar 
czywością obwinionego. W przesłuchaniu p. Gro­
cholskiego sprawił wrażenie fakt, iż na interoela- 
cyę koła polskiego w roku 1870 w sprawie kolei 
iwowskc-czerniowiockiej dotąd nie udzielono odpo­
wiedzi. Z faktu tego obrona korzystać nieomie 
szka. Do przesłuohania dzisiejszych świadków, mia­
nowicie inżyniera Schmidta, dyrektora ruchu Lau- 
dy i radcy ministeryalnego Webera wielką przy- 
więzują wagę.

Mnożą się wskazówki, że tak zwane Incompati- 
bilitats-Geseti, jsko jedno z następstw procesu O 
feaheima, będzie przedmiotem obrad w parlamen­
cie. Ala kiedy? Może za rok lub dwa lata W naj­
lepszym bowiem razie podobny projekt utopii w 
komisyi. Napróżno oglądamy się w obecnej Izbie 
za osobami i żywiołami, któreby były tak skore 
do popierania takiej uatawy. Nawet Vaterland dziś 
oświadcza się przeciw temu projektowi, wyjmując 
z klątwy przeciw Vervaltungsratom cukrownie nn 
akcye, kasy oszczędności, niektóre koleje żela 
zne itd. Przypomina to trochę „Śluby Panieńskie11 
i liczny poczet mężczyzn, których nienawidzić nie 
wypada. Samo stronnictwo wiernokonstytucyjna li­
czy 86 Verwaliung8ratów, piastujących po 4 lub 5 
takich godności, zapawna i opozycya w D.bie liczy 
również sporą ich liczbę, a zatem pojmiecie zacie­
kawiani, z której strony właściwie p a d n ie  p ie rw szy  
wybtrzał. Vollcsfreund dowodzi datami, iż D r Schin­
dler równocześnie gdy popisywał się na Neubau 
przed wyborcami frazesami popularnemi, pisywał 
isty do Ofenheima błagając o udział w zyskach.

Że budżet wspólny nie był przedmiotem obrad 
na wspólnej konferencyi w Peszcie, dowodzi nie­
obecność tamże dwóch ministrów skarbu, pp. Gby- 
czego i D j Pretisa. Obradowano o sprawach ści 
śle wojskowych, dla tego wezwano ministrów obro­
ny krajowej i ministra wojny.

Klęska, jaką poniósł p. Ghyczy w węgierskim 
wydziale budżetowym, nie jest niczem innem, tylko 
znowu jedną z licznych oznak nieuniknionego prze­
wrotu w Peszcie, pomimo tak gorliwych i pełnych 
poświęcenia zabiegów hr. AndraBsego. Na nic nie 
zdała się obietnica p. Gbyczego, iż głową swoją 
ręczy za korzystne załatwienie sprawy bankowej i 
rewizyi ugody w r. 1877, skoro tylko naród nie 
będzie mu stawiał przeszkód. Któżby zechciał 
wątpić o najlepszych chęciach i o szczerym patryo- 
tyzmie p. Gbyczego! Ale wiedzą zbyt dobrze w 
Węgrzech, iż plan obecnego ministra Bkarbu, aby 
część niedoboru pokryć zwyżką podatków, nie 
da się wykonać. Rozumie się Bamo przez się , iż 
nie przypuszczamy, aby Izba przychyliła się do 
uchwały wydziału budżetowego, owszem Izba zape­
wne zgodzi się na program rządu obecnego, gdyż 
inaozej musiałby już teraz uetąpić; lecz klęska 
p. Gbyczego w chwili tak uroczystego oświadczę 
nia nie przestanie być znaczącym objawem. Zwra 
cam zresztą uwagę waszą na ostatni ustęp arty­
kułu wstępnego dzisiejszej Nowej Pretty , która 
zamierza wykazać korzyści, jakieby wypłynęły dla 
Przedlitawii z unii osobistej z Węgrami. Rozumie 
się, że jest tu tylko mowa o korzyściach fiaaneo 
wych. Ciekawi jesteśmy wywodów tego pisma, al­
bowiem będzie ono niewątpliwie tłómaczem opinii

wielu poważnych osobistości, które ciągle dowodzą, 
że unia osobista sprowadziłaby ruinę Węgier i zmu­
siłaby Węgrów schronić się po krótkim czasie pod 
opiekuńcze skrzydła monarchii.

Czesi powinni postarać się, aby podobne skan­
dale, jak ostatni w teatrze w Pradze podczas 
przedstawienia „Rabagasau nie powtarzały się wię­
cej, albowiem historya o „wieńou słomianym” i je 
go następstwach bardzo im szkodzi nawet w oczach 
przyjaciół politycznych.

P o z n a ń  13 stycznia.

U nas taka jednostajność wypadków codzien­
nych, że odchodzi ochota wzięcia pióra do ręki, 
bo cóż innego donieść można, jak że tu duchow­
nego uwięzili, gdzie indziej wygnali z kraju, a 
w setnych miejscach na grzywny skazali. O nie­
jasności nowych ustaw karnych w tym względzie 
najlepiej świadczy różność kar za jedno i to samo 
mniemane przewinienie, wyraźnie wszystko zależy, 
od mniej lub więcej namiętnego sędziego. Ale nie 
tylko u nas, w całej monarchii, dzieją się podobne 
rzeczy, i jeśli stan ten dłużej potrwa, ostatnie pal­
ladium wolności osobistej, to jeBt niezależność są 
downictwa z gruntu podkopaną zostanie. Szerokie 
ku temu pole otwartem zostało w Westfalii, zło­
żeniem z urzędu tamecznego biskupa. Zaczoą się 
tam stosunki u nas, bo o stałości duchowień 
stwa wątpić nie można; z tą różnicą, że u nas 
Arcypasterz uwięziony, nie może dalej rządzić, pa- 
dernbornski zaś biskup, zostając na wolnej stopie, 
rządzić nie przestanie, a więo zamięszanie jeszcze 
większe.

Nasze Towarzystwo Przyjaciół Nank odbyło wal­
ne zebranie, na którem zdawał sprawę p. Dzia- 
łowski o kongresie archeologicznym ' w Kijowie, 
gdzie tak dzielnie tutejsze towarzystwo, acz w tru­
dnych stosunkach reprezentował.

Berlinie zebrał 6ię znów parlament i Izby 
pruskie zbiorą się niebawem, a co dziwnego , że 
pom mo t*k służalczych i ogromnych większości, 
jakiemi kanclerz rozporządza, najpoważniejsi Indzie 
nrzewidują katastrofę, jakoby w powietrzu leżącą. 
Że z s i  o dymisjo kanclerza mowy być vie m ote, 
a więc przewidują rozwiązanie parlamentu. Nie 
masz wątpliwości, że stosunek rządu w kraju jest 
anormalnym, przy zupełnym braku stronnictwa 
konserwatywnego, a oparcie się na chwiejnej pod­
stawie, szerzy liberałów, których ostatecznie ani 
jako stronnictwo, ani osobiście nie będzie mógł 
zaspokoić. Dotąd pasie iob rząd nienawiścią kc- 
śchła, to jedyna spójnia, ale spójnia tak negaty­
wna na zawsze wystarczyć nie może.

Z W ołynia l  stycznia.

I znowu rok jeden popłynął w przeszłość, a po 
jego zakończeniu należy się obrachunek sumienia 
społeczności naszej. Bo jeśli niezaprzeczoną jest 
rzeczą, że z każdą chwilą żywota przybywa nam 
doświadczenia, to jak pojedynczemu człowiekowi 
tak i narodom przystoi z niego korzystać, to jest 
owoce tego doświadczenia obracać na pożytek spo­
łeczny.

Obejrzawszy się w około siebie musimy uderzyć 
się w piersi i przyznać się, żeśmy w roku upłynio- 
nym nie tylko ani na krok nie postąpili w pracy 
społecznej, lecz przeciwnie, znacznieśmy się w niej 
cofaęli. Omamieni pozorami nauki dopuszczamy w 
pośród społeczeństwa naszego bezbożne wpływy, 
które pod pozorem wolności dążą do powszechnej 
niewoli, czyli opanowania ludzkości całej sroższym 
daleko despotyzmem mas, niż byli dawniejsi i dzi­
siejsi najwięksi despoci.

Takie usposobienie powszechne nieprzyjacioły ną- 
sze umieją wyzyskiwać dla siebie, mniemana idea 
postępu, zależąca najbardziej na wyłamywaniu się 
od wszelkiego religijnego wpływu, bardzo im jest 
na rękę. Bo poddając religię pod wiedzę rządów 
świeckich czynią ją instytucyą od nich tylko zale-

stępowały jedne po drugich bez przerwy, na pier 
wszem miejscu stanęły akcye banków maklerskich 
i budowniozych.

Pierwszy bank maklerski (Wiener Msklerbank) 
powstał na model berliński w styczniu 1872 roku 
z kapitałem 4 milionów. Miał on wyłącznie służyć 
za pośrednika między publicznością i giełdą, wy 
oełnisjąc tylko polecenia przez komitentów udzie­
lone (Report- und Cnurtafregescbafł) dążyć do po­
prowadzenia na giełdzie wiedeńskiej racjonalnego 
systemu likwidacyi i żadnych innych czynności ban­
kowych nie podejmować. Wkrótce zaraz powotały 
inne tego samego rodzaju instytutu, a ich akcye 
zanim interes był w ruch puszczony, już stawały 
się przedmiotem spekulacyi na agio. Prócz tego, 
wobec braku klienteli, nie mogąc znaleść właściwe­
go zajęcia nazwiskiem i statutami wskazanego, 
wszystkie makler-banki rzuciły Bię do gry, grały 
własnemi i cudzemi akoyami, grały na wszelkie 
sposoby i za każdą cenę, naturalnie pieniędzmi i 
na ryzyko akcyonaryuszów. Do dziś dnia ani jeden 
bank maklerski się nie utrzymał, wszystkie bez 
wyjątku krach pochłonął. Gdy prawda na jaw wy­
płynęła, pokazało s ię , iż sumy przez pojedyncze 
banki w grze zaangażowane przenosiły dziesięć i 
dwanaście razy ich kapitał akcyjny, że wszystkie 
przez te banki na giełdę wprowadzone papiery wra­
cały do nich w formie zastawu, i już więcej świa­
tła dziennego nie oglądały. W niektórych członko­
wie rad zawiadowczych mieli otwarte kredyta pod 
cudzem nazwiskiem, na pokrycie składali efekta nie 
dające się zrealizować i powierzone ich pieozy pie­
niądze akcyonaryuszów na giełdzie przegrywali.

Jeszoze w roku 1869 założonem zostało pierwsze 
towarzystwo akcyjne, mające na celu budowę do­
mów (Allgemeine Oesterreichische Baugesellschaft), 
co wówczas w Wiedniu było przedsiębiorstwem zy- 
skownem i nader potrzebnem ze względu na brak 
i drogość pomieszkać. Gdy wkrótce potem szwin­

del spekulacyjny i próżność kanclerza austryackie- 
go zrodziły niefortunną myśl wystawy przemysło­
wej, rzucono się do budowania domów, do rozsze­
rzania i upiększania Btolicy, przyjmując za newnis 
m»tem»tvczny, iż wystawa sprowadzi do Wiednie 
najmniej połowę ludności kulę ziemską zamieszku 
jącej i nsjmoiej kilka miliardów gotowych pienię­
dzy. Cyfry nikt wprawdzie nie umiał oznaczyć, ale 
dzienniki zapewniały rano i wieczorem, że Wiedeń 
wzbogaci się dobrowolną kontrybucją wiele razy 
francuską przenoszącą W ciągu roku 1872 po 
wstało w stolicy ani mniej ani wjęcej tylko 19 Bau- 
banków, w pierwszym kwartale r. 1873 przybył' 
ich jeszcze 15; kapitał nominalny wynosił 250 mi­
lionów ; prócz tego 66 nowych koncesyj czekało na 
kupców i spekulantów. Liczba zaś domów w Wie­
dniu prócz przedmieść, wynosiła w r. 1872 zale­
dwie 11,402; rocznie budowano:

. 1869 270 domów, w tej liczbie banki wybudowały \
|  1870 204 „ „ „ f 51
6 1871 352 „

1872 366
56
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Baubanki mięo musiały trudnić się ozem innem, 
niż budowaniem. Jakoż trudniły się grą w efekta 
tak dobrze jak banki innego rodzaju, oraz grą na 
grunta i domy. Ile razy ktoś postarał się i otrzy­
mał koncesyę na założenie Baubanku, tyle razy 
znalazł się jakiś instytut finansowy szukający pre­
tekstu do nawej emisyi, który koncesyę od pier­
wotnego właściciela za drogie pieniądze kupował, 
następnie nabywał grunta jakieś lub budynki, 
spółkę akcyjną fundował i tej spółce owe grunta 
trzy albo cztery razy drożej odprzedawał. Stadt- 
Baugesellsehaft założone przez Wiener Bau- Verein, 
zakupiło na „Stefans-Platz” kilka domów, tak, że 
sążeń □  wypadał po 7150 złr. Jeden z drobnych 
banków zakupił w Hietzing pod Wiedniem posia­
dłość zwaną „Neue Welt“ za 600,000 złr. i w kilka

dni później odprzedał zaledwie powstającemu Nieder- 
óeterreichi8che Bau - Getellschaft za 1,300,000 złr. 
Wiener Bauverein zapłacił 550,000 złr. za dom 
oa Grabenie, który poprzedniemu właścicielowi, 
także Baubankowi. przynosił już tylko 3 proc. od 
400.000 złr. i odstąpił założaaecau przez siebie 
towarzystwu Milititr-Baubanh za 700,000 złr. All­
gemeine dsterreichi8che Bau-Getellschaft, wydzieli 
wszy część gcuitów i budowli z majątku tiwarzy 
stwa, założyło na tej podstawie Oester. Bau-Ge- 
werk8-G8sell8chaft z kapitałem 2,500,000 złr. w 25 
tysięracb afecyi, które swoim własnym akcyonaryu- 
szom ofiarowała za dopłatę 22 proc. atia, czyli 
kazała swoim skeyumu juszom kupować po raz diugi 
to, co już było ich własnością, tylko najmniej o 
30 prcc. drożej i z dodatkiem ażia, wpływającego 
wprost do kieszeni założycieli. Union-Bau- Gesell 
schaft wyposażyło Union • Baumaterialen ■ Getellschaft 
zbywającemi materyałami: piaskiem, drzewem, ce 
glą, wapnem, które akcyonaryusze pierwszego po 
raz wtóry o 1,700,000 złr. drożej zakupić musieli.

Takie i gorsze sprawy działy się pomimo nad­
zoru rządowego, unormowanego jeszcze przez nie 
fortunnej pamięci m i e s z c z a ń s k i  gabinet. Rząd 
wydawał koncesye na mocy opinii komisyi mięsza- 
nej, złożonej z delegatów rozmaitych wydziałów. 
W gruncie udzielenie koncesyi lub odmowa zale­
żała od dobrej woli ministra spraw wewnętrznych 
i od tego, czy gabinet uważał za stosowne spoku- 
lacye podsycać albo hamować. W początkach rzą­
dów gabinetu Aueraperg-Lasser, Gazeta Wiedeńska 
ogłaszała codziennie dwie koncesye. Od osobistej 
pozycyi koncesyonaryusza zależało przyspieszenie 
rezoluoyi ministeryalnej, na którą czekać trzeba 
było przecięciowo od sześciu tygodni do sześciu 
miesięcy. Każda instytucyą kredytowa i przemy­
słowa miała komisarza rządowego, obowiązanego 
czynności z&rząda kontrolować. Zresztą w prawo 
dawstwie akoyjoem panował najzupełniejszy chaos,

nikt »ie był w stanie orzec, co prawo pozwala, a czego 
zabrania. Na wiosnę r. 1872 rząd zaniepokojony 
poBtępsm? szwindlu starał się położyć tamę go­
rączkowemu tworzeniu nowych wartości przez wy­
danie regulaminu. Spółkom akcyjnym wzbronionem 
zostało wypuszczanie nowych akcyj, dopóki dawne 
całkowicie wpłacone nie zostaną, akcye instytutów 
kredytów nowych emisyj, miały odtąd opiewać nej- 
więcej na 200 złr. i musiały być od razu całkowicie 
wpłacone, akcye przemysłowe zaś na"100 złr. z cał­
kowitą wpłatą, albo na 200 złr. z wpłatą 40%. W pa­
rę miesięcy później komisarze rządowi otrzymali na­
kaz rozciąg dęcia jak najściślejszej i najsurowszej 
kontroli nad rozporządzanym kapitałem akcyjnym, 
nad ściąłem wypełnianiem przepisów prawa handlo­
wego, nad sporządzaniem bilansów i t. d. Szcze­
gólny nacisk był położony na to, że towarzystwom 
akcyjnym nie wolno jest kupować własnych akcyj, 
czyli grać niemi, oraz że przy zakładaniu nowych 
instytucyj kemisarze mieli obowiązek przekonać się, 
że wpłata na akcye nowe utworzone rzeczywiście 
dopełnioną zoBtała. Dobre chęci rządu nie mogły 
doprowadzić do celu, już dla tego, ża komisarzom 
nie dostawało specyalnych wiadomości i rutyny nie­
zbędnej do rozróżnienia operacyj dozwolonych od 
zakazanych kuglarstw. Jednocześnie rząd zatrzy­
mał chwilowo udzielanie nowych koncesyj. Szwin­
del i na to wynalazł środki: rzucono się do kupo­
wania dawniej udzielonych, nie zużytkowanych kon­
cesyj i wynaleziono umowy kartelowe, mocą których 
bank zakładający nowy instytyt, zyskiwał przywilej 
pierwszeństwa w nabywaniu akcyj tegoż dla swo­
ich akcyonaryuszów, oraz prawo udziału w zyskach 
z ażia osiągniętych. Początek zrobił Vtreinsbank, 
zakładBjąc Wiener Escompte- und Oredit-Catsa, 
której akcyo po 80 złr. wpłacone, rozdał Bwoim 
akcyonarynszom po 133 złr. z ażiem 55 złr. na 
sztuce. Hypothekar - Rentenbank założył Boden- 
Credti-Getelltchąft i obdarzył swoich akcyonaryu-'

żną, czyli chcą jej odjąć jej prawdziwe posłanni­
ctwo, to jest moralny kierunek ludzkości.

Tak więc, przewaga materyalizmu jest dziś po- 
wszechsą, a za nią idzie rozprzężenie wszystkich 
węzłów moralnych, szerzenie się egoizmu, czyli roz­
bicie społeczeństwa nie na pewne jakie stronnictwa, 
ale na jednostki, o co wregom naszym najbardziej 
chodzi.

Po rozszarpaniu ojczyzny naszej, zostawał nam 
jeden tylko sztandar, to jest kościół, który nas 
skupiał i jednoczył, którego ożywcze światło o- 
świecało nas i ogrzewało. Dziś wregi nasze i ten 
nam sztandar chcą wydrzeć. Bez niego lodowacie­
jemy i chodzimy samopas, chwytając się każdy 
z osobna tego, co dlań dogodniejsze, i co mu le­
piej do smaku przypada. Teoryj i teoryjek mnó­
stwo, a roboty żadnej. Zresztą do żadnej powa­
żniejszej pracy nie mamy chęci, bo nawet zdolno­
ści zatracamy, i albo zamykamy się w sobie z 
trwogi, by wróg nie dostrzegł myśli naszych i nie 
wyzyskał dla siebie lub ukarał torturą i grabieżą, 
lnb bawimy się gadulstwem o cudach dzisiejszych 
olbrzymich wynalazków i grzęźniemy dalej w mate- 
ryalizmie łudząc s ię , że on nam zastąpić zdolen 
to wszystko cośmy przywykli czcić i miłować, i co 
było naszym przewodnikiem w życiu tak domowem 
jak i publicznem.

Berlin 14 stycznia.

Ks. Bismark jest największym autokratą, najdę- 
spotyczniejszym człowiekiem w świecie. Zdaje się 
być przeciwnem jego naturze, aby uznał cudze pra­
wo lub ocenił czyjąś wartość obok siebie samego. 
To też skoro kombinuje środki do pewnego celu, 
kwestya prawa nie wchodzi nigdy w jego rachuby, 
ale tylko kwestya siły. Traktaty nie są żadna prze­
ciw niemu rękojmią, żartuje on sobie z prawa trak­
tatowego, jak z każdego innego. Skoro podpisze 
jakie zobowiązania, umie je osłabić podciągając je 
pod takie wyrazy, jak „zwierzchnictwo państwa,” 
„prawo konserwacyi,” „misya historyczna* itp. Nie 
może też długo przyjmować warunków istnienia w 
P&ństwio federalism, a konstytucyą obecna cesar­
stwa Niemieckiego jest dla niego tylko stacyą, któ­
rą bardzo prędko minie, aby podążyć do państwa 
unitarnego Prusko-niemieckićgo. Jego charakter de­
spotyczny nie może również długo znosić kościoła 
niepodległego, jakim jest kościół katolicki, którego 
organizacyi, kierownictwa i działalności nie może 
wola jego pochwycić. Z tego też powodu uległ po­
kusie, aby kościół ten przemienić w instytucyę po­
licyjną. a w tćj pokusie, z pewnością czeka go za­
wód. Taka bowiem pogarda wszelkiej niepodległo­
ści i godności u innych, pociąga za sobą karę.

Ks. Bismark, z powodu właśnie swego charak­
teru, nie może skupić około siebie ludzi z cha­
rakterem i wyższym umysłem, zdolnyoh udzielić 
mu pomocy w stronnictwie, do którego należą. Ża­
den człowiek z charakterem, lub ezlachetnego po­
chodzenia, nie da się nigdy skłonić do tego rodza­
ju niewoli, jakiej kanclerz wymaga od wszystkich 
swych pomocników, licząc w to ministrów. Dodać 
i to trzebł, żo temperament jego drażliwy, czyni 
niepodobnemi ca długo stosunki z nim ciągłe. Mło­
dość kanclerza była twardą i burzliwą, zachował 
on z niój obejście dość niegrzeczne, które mu już 
dziś trudno przezwyciężyć, gdy się ukaże publicznie 
lub w kołach, gdzie się musi nieco hamować. Tern 
mniej też powstrzymuje się wobec swych podwła­
dnych a nawet kolegów. Sam tylko jeden hr. Eu- 
lenburg, minister spraw wewnętrznych, dzięki gięt­
kości swego charakteru, zdołał sobie utworzyć sta­
nowisko prawie niezawisłe wobec kanclerza. Wszy­
scy inni koledzy ks. Bismarka są, nie mówiąc o 
ich charakterze, lub rozumie, powclnem i biernem 
narzędziem w jego ręku.

Trzeba bowiem pamiętać, że dawniój wszystkie 
wyższe urzędy i godności w Frusiech były w ręku 
szlachty; gdy tymczasem dzisiaj, wszystkie krzesła 
ministeryalne zrjęte są przez ludzi niskiego uro­
dzenia. Ks. Bismark nie przypuszcza nawet w mi-
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nisterstwie przywódzców partyj liberalnych popie­
rających obecnie jego politykę, nie chce bowiem 
mieć do czynienia nawet z tym rodzajem niezawisłości i 
powagi, jakieby im dać mogło stanowisko naczel­
ników. Nie przystanie on nigdy na utworzenie ta­
kiej Rady korony, jaka otacza panującego w An­
glii. Z tego łatwo odgadnąć, w jakiej pozycyi sta­
wia kanclerz tych podwładnych, którzy są z nim 
w codziennem zetknięciu. Żąda po nich bezwarun­
kowego posłuszeństwa. Idzie na tej drodze tak da­
leko, że małą zostawia różnicę między urzędnikiem 
państwa a prywatnym oficjalistą. Nieraz starym 
radcom tajnym daje polecenia stosowniejsze dla 
sług domowych. Wypada ztąd widocznie, że do o- 
soby ks. Bismarka garną się tylko ladzie gotowi 
przyjąć stanowisko nieco upokarzające, którym u- 
czucie godności osobistej nie stoi na zawadzie na 
drodze do szybkiego awansu.

Lecz despotyzm ów nie wyklucza u ks. Bismar­
ka usposobienia, z którego korayBtać może wpływ 
obcy, skoro ten wpływ umie przyjąć na się formy 
uległości. Kanclerz, jak wszyscy na tak wysokiem 
będący stanowisku i taką aureolą władzy i po­
wodzenia otoczeni, nie jest wolny od dawania 
ucha podszeptem, skoro te z*prawne jadem po­
chlebstwa. Słabość ta wpłynęła stanowczo na poli­
tykę kanclerza. Wiadomo tutaj powszechnie, że kan­
clerz nie byłby zerwał z zasadami legitymizmu i 
oddalił się od stronnictwa konserwatywnego, nie 
byłby Bię rzucił z taką bezwzględnością do walki 
z kościołem, gdyby nie uległ wpływowi człowieka, 
który tu odgrywa rolę znanej „szarej eminencyi" 
Richelieugo.

W r. 1863 Lotar Bucher, który przebywał w 
Londynie jako wychodziec polityczny zr. 1849, za­
żądał pozwolenia do powrotu i oznajmił chęć po­
jednania się z rządem pruskim. W tym celu zgło­
sił się do ministra sprawiedliwości. Bismark, zna­
jąc Buchera z czasów parlamentu frankfurckiego 
w r. 1848 i mając go za człowieka bardzo zrę­
cznego, pozyskał go dla siebie, licząc na jego pra­
cowitość i biegłość w rzeczach politycznych. Bu­
cher umiał się zastosować do nowego swego poło­
żenia i nietylko jest użytecznym, ale stał się dziś 
niezbędnym kanclerzowi tak dla spraw publicznych 
jak nawet w stosunkach prywatnych, dla pogadan­
ki poufnej. Większa część najważniejszych akt dy­
plomatycznych wychodzi z pod pióra Buchera. A 
ponieważ Bucher był zawsze radykałem i republi­
kaninem i nie można przypuśoić, aby naraz stał 
się rojalistą i legitymistą, przeto wynika ztąd na­
turalnie, że wpływowi Buchera przypisują tu głó­
wnie politykę pruską względem kościoła i powol­
ności liberałów dla kanolerza. Pod tym wpływem 
ks. Bismark coraz bardziej oddala się od punktu, 
z którego wyszedł; oceniając więc politykę niemie­
cką ostatnich lat, nie należy spuścić z uwagi sto­
sunku kanclerza do Lotara Buchera.

Najwyższem postanowieniem z dnia 26 grudnia 
1874 zatwierdził Najj. Pan s z e ś ć  u c h w a ł  s e j ­
mu g a l i c y j s k i e g o ,  któremi na przeciąg lat pię­
ciu pozwolono pobierać: Wydziałowi powiatowemu 
w Dolinie myto drogowe i mostowe na drodze Weł- 
dzirske-węgierskiej, obszarowi dworskiemu w Woj- 
niłowia w powiecie Kałuskim myto mostowe przy 
moście na rzece Siwce; obszarowi dworskiemu w 
Brzeźnicy w powiecie Wadowickim, wspólnie z ob­
szarem dworskim w Czernichowie w powiecie Kra­
kowskim, myto od przewozu na Wiśle w Pasiece; 
obszarowi dworskiemu w Krasiczynie w powiecie 
Przemyskim myto od przewozu na rzece Sanie; 
obszarowi dworskiemu w Babinie w powiecie Ka­
łuskim myto od przewozu na rzece Łomnicy, wre­
szcie obszarowi dworskiemu w Dołpotowie myto 
mostowe przy moście na rzece Siwce.

N. Pan nadał właśoicielowi dóbr w Galicyi Ja­
nowi M o y s a szlachectwo austryackie z uwolnie­
niem od taksy, uznając jego zasłużoną działalność.

Rada szkolna krajowa mianowała dotychczaso­
wego nauczyciela w Nesterowcach Antoniego B i l ­
l i  c h a  rzeczywistym nauczycielem tejże szkoły, A- 
dolfa K o t u l s k i e g o  rzeczywistym nauczycielem 
szkoły etatowej w Brzozowój, Gustawa L e w i c k i e ­
go rzeczywistym nauczycielem szkoły etatowej w 
Tetecczycacb. __________

Na posiedzenia Rady powiatowej Buczackiej wy­
brany został d. 12 b. m. zastępcą marszałka p. 
Tytus S z a w ł o w s k i  właściciel Barysza, w miej­
sce X. J. Kaliniewicza, przeniesionego do Trę- 
bowli. __________________

W iedeń 15 stycznia. Rada państwa, która w 
przyszłą środę rozpoczyna swoje posiedzenia, bę­

szów przywilejem kupowania akcyj 80cio-reńskowych 
za 145 złr. Wiener Wechelerbank kupił koncesyę 
na założenie O ester. Vorschuss- Cassa - Verein; 
dyrektorowie i członkowie Rady zawisdowczej 
Wechslerbanku byli założycielami owego Vereinu, 
kazali wydrukować akcye, złożyli je w Wechsler- 
baaku i wystawili sobie świadectwo jako cały ka­
pitał akcyjny został w tymże banku pełno wpła­
cony. Następnie wybrali z pomiędzy siebie dziesię­
ciu administratorów tak ukonstytuowanego banku
i spisali umowę kartelową, mocą której Wiener- 
Wechslerbank i Oester.- Vorschusscassaverein mia­

ły podzielić między siebie czyBty zysk z emisyi 
akcyj tego ostatniego. Łokciowe inseraty i rekla­
my donosiły akcyonaryuszom Wechslerbanku, że 
przysłużą im prawo pierwszeństwa do pobrania 25 
tysięcy akcyj Vorschusscassaverein z agiem 50 proc. 
Akcye brzmiące stósownie do nowych przepisów na 
200 złr. pełno wpłaconych, były złożone w rę­
kach koasoreyum pośredniczącego w emisyi. Na­
turalnie przy tej sposobności akcye Wechslerbanku 
szły w górę, interesem więc było ich posiadaczy, 
zrobić użytek z owego przywileju, dla ułatwienia 
zaś kuglarskiej operncyi ojcowie młodego banku 
wynaleźli jakiś Maklerbank, który podjął się wpła­
ty i wszystkie akcye u siebie przyjął in Kost na 
długi termin. Koniec końcem pozostało tylko sgio 
ściągnąć i rozdzielić. Zarobek wynosił 2 1/3 milio­
ny, z tych, mniejsza c*ęść przypadła obu bankom, 
których akoyouaryusze odebrali tym sposobem za­
ledwie drobny ułamek własnych pieniędzy pod po­
stacią agia wyrzuconych, reszta dostała się zało­
życielom i owemu konsoreyum, złożonemu dziwnym 
zbiegiem okoliczności z tych samych osób co i ra­
dy zawiadowcze obu banków, cała więc komedya 
była urządzona na to, żeby kilku szwindlerów mo­
gło parę milionów legalnie zagrabiać i do kieszeni 
schować. Mniej więcej w ten sposób odbywały się 
wszystkie operacye kartelowe. Przy wykonywaniu 
prawa poboru akcyj kartelowych, spostrzeżono za­

dzie miała około ośmiu tygodni czasu do zała­
twienia spraw nawet mniej ważnych, bo jak wia­
domo, obradować ma aż do Wielkiej nocy. W ko­
łach parlamentarnych jednak przypuszczają, że wie­
le spraw pozostanie cio załatwionych, dla krótko­
ści czasu. I tak zaliczają do spraw, które temu lo­
sowi ulegną, także ustawę akcyjną. Byłaby to naj­
mniejsza strata. Niewątpliwą jest rzeczą, że komi- 
sya Izby panów, której ustawę tę przydzielono, ze­
chce rozmaite poczynić w niej zmiany, uwzględnia­
jąc zarzuty z wielu stron podnoszone jeszcze w 
czasie dyskusji nad tą sprawą w Izbie daputowa- 
aych; zanim więc komisya gotową będzie ze spra­
wozdaniem, już Rada państwa będzie zamkniętą, a 
nawet przypuściwszy, gdyby prace swe ukończyła, 
to i tak ustawa musi wrócić jeszcze raz do Izby 
deputowanych, która już nie będzie miała czasu 
do jej załatwienia jeszcze w ciągu tej sesyi. Zre­
sztą rząd sam, jak się zdaje, nie nalega już tak 
gorliwie na zupełne przeprowadzenie tej sprawy w 
bieżącej sesyi, jak to czynił z początku w Izbie 
deputowanych. Natomiast ustawa giełdowa ma 
przyjść rychło pod obrady, gdyż członkowie komi- 
syi zajmującej się tą ustawą w czasie przerwy po­
siedzeń Izby zastanawiali się nad nią, jakkolwiek 
prywatnie, ale to znacznie ułatwi rozprawy w ko- 
misyi.

—  Już od dość dawna zajmują się obadwa rzą­
dy w Austro-Węgrach kwestyą kwaterunku wojska, 
która jak wiadomo koniecznie wymaga reformy. 
W końcu września i z początkiem października r. z. 
odbywały się w Wiedniu narady w tej ważnej spra­
wie, w których wzięli udział reprezentanci wspól­
nego ministerstwa wojny, oraz węgierski i austrya- 
cki ministrowie obrony krajowej, wraz z ministra­
mi spraw wewnętrznych. Narady trwały prawie trzy 
miesiące, jakkolwiek z przerwami, w końcu jednak 
ułożono wspólnie obszerny elaborat. Sprawa ta 
nader blisko obchodząca całą ludność, a która już 
niejednokrotnie była powodem do petycyj i zaża­
leń, znów była przedmiotem obrad na konferencyi, 
jaka się odbyła w tych dniach w Peszcie pod prze­
wodnictwem N. Pana; szczegółowo zaś zajmowano 
się wspomnianym powyżej elaboratem. W konfe­
rencyi tej wzięli udział minister spraw zagrani­
cznych hr. Juliusz Andrassy, wspólny minister woj­
ny bar. Koller, prezes gabinetu austryackiego książę 
Auersperg, austryacki minister obrony krajowej 
pułkownik H orst, prezes gabinetu węgierskiego 
p. Bitto, minister honwedów Bela Szende i szef 
sekcyjny w wspólnem ministerstwie wojny Fri ih.  
Na tej jednej konferencyi nie można było oczywi­
ście sprawy tak ważnej załatwić, tern bardziej, że 
nie była ona wyłącznie sama przedmiotem obrad. 
Książę Auersperg, bar. Koller i pułkownik Horst 
wrócili już do Wiednia.

— Komisya centralna po regulacyi podatku grun­
towego odbędzie pierwsze posiedzenie w poniedzia­
łek l8go b. m. w wielkiej sali Izby deputowanych; 
nrzewodniczyć będzie minister skarbu bar. Pretis. 
Na porządku dziennym: Ukonstytuowanie się ko- 
misyi; zawiadomienie o stanie sprawy regulacyi 
podatku gruntowego; przedłożenie projektu regula­
minu dla komisyi centralnej.

Kronika mielscowa 1 zagraniczna.
Kraków 16 stycznia. Na posiedzeniu komisyi 

antropologicznej, odbytem pod przewodnictwem Dra 
M a j e r a  w d. 13 b. m. załatwionem zostało osta­
tecznie przedstawienie właściwej sekcyi w przedmiocie 
instrukcji do badań antropologicznych na osobach ży­
wych. Autor tego wypracowania Dr. K o p e r n i c k i  
przedstawił do wyboru dwojaki wzór na formularze ta­
belaryczne, mające się dołączyć do instrukcji. Komi­
sya zgodziła się na zapełnianie rubryk stale obmyślo- 
nemi skróceniami. Do uzupełnienia zatem rozesłać się 
mających instrukcyj brakuje już jedynie instrukcyj do 
zbierania dat statystyczno-antropologicznych , która dla 
słabości referenta Dra L u t o s t a ń s k i e g o  pod obrady 
wziętą być nie mogła.

Dalszym przedmiotem posiedzenia było udzielenie za­
twierdzenia uchwale sekcyi etnologicznej, która na wnio­
sek p. K o l b e r g a  postanowiła wydawać w pewnych 
grupach wizerunki typów ludowych, strojów, sprzętów, 
itd. Już niektórzy członkowie sekcyi okazali w tej 
mierze bardzo znakomity materyał. Postanowiono prze­
cież udać się jeszcze do osób znanych w kraju z po­
siadania tego rodzaju zbiorów, z prośbą o zawiadomie­
nie, ile i jakie posiadają wizerunki, i czy w razie po­
trzeby nie chciałyby niektórych użyczyć czasowo do 
naukowego użytku. Według tego, jak wykazy takie z 
sobą zestawione przedstawiałyby możność zebrania pe­
wnej właściwej grupy etnograficznej, wydawałby się jej 
umiejętny opis, poparty ile można najdokładniejszemi, a 
w każdym razie najwierniejszemi wizerunkami.

Ostatnim przedmiotem posiedzenia była tymczasowa

raz z początku, że nie publiczność, lecz giełda z 
tego prawa korzystała, co dowodziło tego, że stare 
akcye znajdowały się także w rękach spekulacji, 
jakoż po krachu młode i stare znalazły się razem 
w kasach banków maklerskich i wszędzie gdzie pa­
piery in Kost przyjmowano. Szwindel kartelowy 
zaś takie przybrał rozmiary, że rząd widział się 
zmuszonym akcyom kartelowym prawa notowania 
na giełdzie odmówić.

Gdy z końcem roku nadeszły chwile robienia 
bilansów, szwindel chwytał Bię wszelkich spcBo- 
bów możliwych, byle tylko prawdę ukryć i publi­
czność oraz akcyonaryuszów w błąd wprowadzić. 
Już ta okoliczność, że papiery w posiadaniu ban­
ków będące, figurowały podług kursów z ostatnie­
go dnia roku, kursów sztucznie, często ad hoc w 
górę wypędzonych, oraz że własność nieruchoma 
spółek budowniczych była taksowaną wyżej cen ku­
pna, wystarczała do osłabienia wiarogodności bi­
lansów. Prócz tego, zwyczajem było przemilczeć 
zobowiązania syndykatowe, które często parę razy 
wzięty kapitał akcyjny wynosiły. Pomiędzy dłużni­
kami i zastawami mieściły się pozycye kwalifiku­
jące się prawie na pewno do działu strat. W ra­
chunkowości niektórych Maklerbanków panował ta­
ki nieład i chaos, że do sporządzania bilansów 
sprowadzano obcych ofieyalistów i buchhalterów, 
albowiem stali urzędnicy albo nie mogli dojść do 
końca, albo usług odmówili bojąc się narazić na 
odpowiedzialność za rozmyślne fałszowanie bilansu. 
Tym zaś tylko sposobem można było wykazać zy­
ski proporcyonalne do kursu papierów, dywidendą 
usprawiedliwić agio. W wielu razach, dywidenda 
nie była czem innem jak zwrotem akcyonaryuszom 
ich własnych pieniędzy. Vereinsbank np. z kapita­
łem 8 milionów zarobił w 1872 przeszło 2 milio­
ny, czyli 36 proc., lecz na 3,320,000 zysku ogól­
nego 2,750,000 pochodziło z operacyi kartelowej 
pieniędzmi akcyonaryuszów dopełnionej. Cała sztu­
ka układania bilansów nie mogła przecież nic po-

wiadomość, podana przez Dra K o p e r n i c k i e g o  o 
zbadaniu czaszek z starożytnych mogit Żywaczowa, 
Chodmierza i Czortowca, wykopanych zeszłego lata 
przez wysłannika Akademii p. K i r k o r a. Główny wy­
padek badania, poparty okazaniem różnych wzorów, był 
ten, iż czaszki rzeczone są wyraźnie długogłowe, a więc 
nie zwyczajne słowiańskie, lecz innego szczepu aryj­
skiego plemienia.

—  Dla uwięzionych lub internowanych księży w Wiel- 
kopolsce otrzymaliśmy cd W. L. rubli 5 w papierach 
rosyjskich.

—  W poniedziałek 18 stycznia przypada wedłng ka­
lendarza juliańskiego Epifania (zjawienie się) Chrystusa 
Pana na rzece Jordanie. Święto to pod nazwą święta 
Jordanu obchodzone jest w kościele wschodnim i odbywa 
się procesyą i święceniem wody. W poniedziałek też
odbędzie się w tutejszym kościele gr. kat. Ś. Norberta
nabożeństwo z procesyą, a w południe poświęcenie wody 
na Wiśle.

— W dniu 11 b. m. odbyła się w sali hotelu Sa­
skiego loterya fantowa na korzyść Stowarzyszenia Nau­
czycielek, której dochód wyniósł ogółem 375 złr.

—  Jutro w niedzielę odbędzie się o godz. 3ej po 
południu posiedzenie Komitetu teatralnego konkursowego. 
Wczoraj upłynął termin przyjmowania utworów drama­
tycznych ubiegających się o konkurs.

—  Na korzyść budowy szpitala dla dzieci odbędzie 
się d. 8 lutego bal publiczny w sali hotelu Saskiego.
Już w roku przeszłym bal na ten sam cel miał wielkie
powodzenie. Karnawał tegoroczny przeważnie na zaba­
wach publicznych opierać się musi, gdyż liczne żałoby 
familijne zniszczyły nadzieje balów prywatnych. Gospo­
dynią balu na korzyść szpitala będzie księżna Marce­
lina z Radziwiłłów Czartoryska, prezesowa komitetu tej 
instytucji miłosiernej.

— Dach domu pod L. 31 przy ulicy Kopernika na 
Wesołej zawalił się pod ciężarem śniegu.

—  Od osoby podejrzanej odebrano głowę cukru, którą 
sprzedawała na Fiasku.

—  Rychłowski Józef, piekarz z Sanoka, przyszedłszy 
d. 13 b. m. do domu pod L. 360 przy ulicy Floryań- 
skiej po żebraninie i ujrzawszy w jednem mieszkaniu 
małą dziewczynę, oznajmił jej, że przyszedł po surduty 
i zabrał ich dwa. Z opisu danego przez dziewczynę 
ujęto go i wtedy przybrał nazwisko inne. Jeden sur­
dut sprzedał a drugi zastawił. Poszlakowany on jest 
o inne także kradzieże.

— X K azim ierza, w tych dniach zjawił 
się okólnik Rady szkolnej okręgowej miejskiej do wszy­
stkich właścicieli opoważnionych szkół prywatnych na 
Kazimierzu, ażeby ściśle przestrzegali czystości ze wzglę­
dów hygienicznych, a to pod zagrożeniem niezwłocznego 
zamknięcia szkoły.

Dla naocznego przekonania się o stanie czystości i 
ochędostwa tych szkół zwiedzał inspektor szkół miej­
skich ludowych p. Józefczyk wszystkie szkoły kazimier­
skie a przy tej sposobności także kilka szkół pokątnych 
„chedarami" zwanych.

Jako szczególne szczęście od Boga przy tej wizytacyi 
szkół wypada zaznaczyć, iż w szkółce upoważnionej 
p. Barenkopfa pod L. 252 przy ulicy Józefa zawalił się 
cały przysionek nazajutrz po wizytacyi. Zdarzyło się to 
we czwartek 14go b. m. z rana, zanim dzieci przyszły 
do szkoły.

—  W ieliczka 15 stycznia.
Na dniu 6 b. m. odbyło się ogólne zgromadzenie 

członków czytelni ludowej i wybrano na niem prezesa i 
wydział. W miejsce p. Chełmeckiego został prezesem 
p. Ostrowski, nauczyciel szkoły wydziałowej. W tym 
roku jak i w zeszłym odbywać się będą w czytelni od­
czyty popularne, a w sobotę p. Ostrowski wykładać bę­
dzie z antropologii o człowieku. A weszły teraz w mo­
dę wykłady popularne z autropologii, bo gdy dawniej 
przedmiotem tym zajmowali się ludzie uczeni i badacze 
przyrody, dziś i wykładający i słuchacze nie potrzebują 
sięgać tak głęboko, odkąd nauka o człowieku stała Bię 
narzędziem polemiki z Biblią. Czytelnia tutejsza chroma 
dotąd na dwie wady: pierwszą jest, że nie odpowiada 
zadaniu swemu jako czytelnia ludowa. Z pomiędzy bo­
wiem 500 książek składających bibliotekę zaledwie czwar­
ta część służy do oświecania ludu, reszta zaś składa się 
z powieści i romansów tak naszych pisarzy jak tłuma­
czeń a między niemi są i takie książki, których uczci­
wy człowiek niepoda nikomu do ręki, są tam bowiem 
„Tajemnice Neapolu," wydawana we Lwowie Biblioteka 
powieści i romansów i t. d., toć przecież takie książki 
nie powinny być wypożyczane ani wieśniakom ani mie­
szczanom, a tem mniej młodzieży obojej płci. Czytelnia 
więc nie tylko chybia celu, ale wprost szerzy zakałę 
moralną. Drugą wadą jest chęć kapitalizowania docho­
dów. Zamiast składki i wkładki obracać na zakupno ksią­
żek użytecznych, umieszczają je na procent w kasach 
oszczędności, czekając, aż się kto zlituje i nadeśle w 
darze dla czytelni książkę, której nie potrzebuje, albo 
niewie, co z nią zrobić. Nowy wydział i prezes jego 
powinni reformę radykalną zaprowadzić pod tym wzglę­
dem i przywrócić czytelni jej właściwy charakter, i dać 
jej uczciwy popęd i pożyteczny.

radzić tam, gdzie rzeczywiste środki, jakiemi to­
warzystwo rozporządzało, nie wystarczyły na wy­
płacenie w gotówce dywidendy na papierze wyka­
zanej. Wtenczas uciekano się znowu do kuglarskich 
manipulacyj. I tsk, Wiener- Wechelerbank miał dać 
akcyonaryuszom 60 złr. czyli 75 proc. dywidendy 
lecz zgromadzenie ogólne postanowiło zarazem prze* 
prowadzić całkowite wypłacenie kapitału akcyjnego 
(liberować akcye), więc dywidendy zatrzymano ja­
ko pierwszą ratę wpłaty i prócz tego zażądano od 
akcyonaryszów jeszcze 60 złr. na każdą akcyę.

Przed samym wybuchem krachu, w kwietniu r. 
1878 na giełdzie wiedeńskiej popełniono dwa ge­
nialne kuglarstwa łabędzim śpiewem szwindlu bę­
dące. Istniało w Wiedniu rokiem wprzód zawiązane 
Oester.-Bergbahngesellschaft z kapitałem dwóch mi­
lionów guldenów, posiadające kolej na Kahlenberg 
wiodącą, budynki na tej górze i nieco gruntów pod 
budowle, które prędko z korzyścią zostały roz­
przedane. W skutek tego akcye towarzystwa wy­
puszczone po 120 złr. wkrótce podskoczyły do 
260. Dyrektorowie tego towarzystwa byli zarazem 
członkami rady zawiadowczej Wiener-Maklerbank. 
Za pośrednictwem tego ostatniego sprzedali 13,000 
sztuk akcyj Bergbanhgesellschaft a diconvert to 
jest sprzedali akcye, których nie mieli. Zamiast 
sprzedany towar drogo na giełdzie kupować, ude- 
cydowali podwoić kapitał Bergbahngesellschaftu 
przez wypuszczenie nowych 20,000 akcyj, z tych 
połowę uznać za s t a r e  akcye, to jest mające pra­
wo poboru nowej emisyi, a w końcu tę połowę 
sprzedać Maklerbankowi po stałej cenie, o 50 złr. 
niżej kursu dziennego. Tem sposobem pokryli się 
z zyskiem i jeszcze w dodatku zarobili prawo do 
nowej emisyi.

Drugorzędny instytut zwany Vorortebank prze­
chrzczony na Report- und Creditbank ogłosił sub- 
skrypcyę na 30,000 akcyj Baugesellschaft f i ir  Stadt 
und L a n d , z agiem wynoszącem około 600,000 
złr. W przeddzień podpisów rozgłosił w dzienni-

—  D. 13 b. m. umarł Stanisław Lubicz S a w i c k i  
starosta Jaworowski, na apopleksję.

—  Minister wyznań i oświaty nadał stypendyum artyście 
muzykowi Euzebiuszowi M a n d y c z e w s k i e m u  z Bu­
kowiny, uznając jego prace artystyczne.

Teatr, w niedzielę dnia 17 stycznia po raz drugi 
dramat w 5 aktach, a 8 obrazach, przez Oktawiusza 
Peuillet, przełożony przez Zygmnnta Sarneckiego: D w a  
światy (L a  belle au bois dormant).

—  Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół sztuk 
pięknych w biskupim pałacu przy ulicy Franciszkańskiej, 
otwarta codziennie od godziny 11 ej do 4ej prócz po­
niedziałku. Wstęp w niedzielę 15 centów, w dni po­
wszednie 30 centów.

Dnia 15 stycznia pochmurno i deszcz; termometr 
od +  0 ‘8 doszedł do -+- 3'2 R. Barometr opada; dnia 16 
stycznia o godzinie 6ej rano stan jego był 329*18, 
temometru -+- 0 8 R. Wiatr zachodni.

— W niedzielę dnia 17 stycznia: Imienia Jezusowego
1 Sgo Antoniego opata; w poniedziałek dnia 18 stycznia: 
Katedry Śgo Piotra w Rzymie i Śej Pryski panny.

Wykaz zmarłych w Krakowie 
od dnia 9go do 16 stycznia 1875 r.

Szubert Marya, pokutnica, 15 lat na suchoty; Fra- 
dyma Antoni, ekspres, 41 lat na suchoty; Rimler Ho­
norata, zostająca na opiece, 7 lat na suchoty; Wrzałka 
Jan, woźny z Chrzanowa, 35 lat na oedema pulmonum; 
Stolarska Katarzyna, wyrobnica, 62 lat na rozdemę płuc; 
Wiktor Apolinary, obywatel z Żabna, 64 lat na poso­
cznicę; Atanatkiewicz Stefan, sługa przy kolei, 35 lat 
ca ropnicę; hr. Skorupka Leon, obywatel ziemski, 53 
lat na suchoty; Beran Marya, żona rządcy browaru, 53 
lat na raka krtani; Kwaśniewska Anna, żona palacza 
przy kolei, 37 lat na oparzenie; Węclowska Agata, 
wyrobnica, 53 lat na dur brzuszny; Witkowska Marya, 
utrzymująca się z własn. funduszów, 81 lat na suchoty; 
hr. Michałowska Julia, wdowa po wł. dóbr, 67 lat na 
wadę serca.

Oprócz tego dzieci do lat 5-ciu zmarło 11-cie a mia­
nowicie: 2 w skutek poronienia, 2 na zapalenie płuc,
2 na zapalenie jelit i żołądka, 1 na ospę, l urodziło 
się nieżywe, ,1 na astmę, 2 na puchlinę wodną w 
mózgu.

Iprawy sądowe.
Kraków 16go stycznia.
W przyszłym tygodniu odbędą się przed tutejszym 

•ądem karnym następujące rozprawy ostateczne:
W  poniedziałek d. 18 b. m : Wawrzyńca Gocia o 

ciężkie uszkodzenie ciała; Wojciecha Lesieckiego i Jana 
Jagielaszka o naruszenie grobów; Jana Budzynia o gwałt 
publiczny; Jana Wykury, Łukasza Nawrota i Grzegorza 
Wiatra o ciężkie uszkodzenie ciała.

We wtorek d. 19 b. m.: Marcina Jaska o ciężkie 
uszkodzenie ciała; Józefa Piątka o ciężkie uszkodzenie 
ciała; Franciszka Mrowca o ciężkie uszkodzenie ciała; 
Salomei Grodzickiej o wykroczenie przeciw bezpieczeń­
stwu życia; Zofii Borgusz o kradzież.

We środę d. 20  b. m :  Wojciecha Droździka; Fran­
ciszka i Jakóba Kaniorów, Wojciecha Hasała, Fran­
ciszka Piznala o gwałt publiczny; Kazimierza Kumali 
o kradzież; Wojciecha Okormusa i Kaspra Łokcika o 
kradzież; Franciszka Wojtowicza o kradzież. Prócz tego 
9 spraw apelacyjnych.

We czwartek d. 21 b. m.: Józefa Kamińskiego o 
kradzież (przed sądem przysięgłych); Maryanny Dhrad- 
towy o kradzież; Ignacego Capuły o kradzież; Michała 
Siwca i Macieja Dzierżawy o kradzież; Jakóba Wa- 
wrzuty, Franciszka Łukowica i Ferdynanda Szotko o 
kradzież; Wojciecha Góralczyka okradzież.

W  piątek d. 2 2  b. m. Salomei Stawiarskiej o dzie­
ciobójstwo (przed sądem przysięgłych); Jędrzeja Mar­
cinka o zgwałcenie (przed sądem przysięgłych); Józefa 
Figwera o gwałt publiczny; Jana Kubiczy o przenie- 
wierzenie; Szczepana Widlarza o pi zenie wierzenie; Ga­
bryela Martyny o kradzież; Franciszka Wrony o kradzież.

W sobotę rozpraw nie ma.

Proces Ofenheima.

(Ciąg dalszy).

Ponieważ w skutek orzeczenia sądu najwyższego, jak 
to na początku procesu nadmieniliśmy opuszczony zo­
stał punkt ósmy z aktu oskarżenia, sąd przystąpił te­
dy do przesłuchania obwinionego co do punktu dzie­
wiątego.

Prokuratorya zarzuca w nim Ofenheimowi, że wyrzą­
dził akcyonaryuszom nową szkodę w wysokości 440,000 
zł. tym sposobem, iż namawiał Radę zawiadowczą do 
starania się o koncesyę na budowę dalszych linij kolei 
jwowsko-czern owieckiej w Rumunii, i otrzymał upo-

kach i przez swoich ajentów na giełdzie, że sub- 
skrypeya z pewnością najmniej cztery razy pokrytą 
zostanie. Kulisa giełdowa wpadła w łapkę umyśl­
nie na nią zastawioną. Żeby pokryć sprzedaże po­
robione naprzód przed terminem subskrypcyi, spe­
kulanci kulisowi podpisywali bez porównania na 
większą liczbę sztuk niż otrzymać rzeczywiście po­
trzebowali. Subskrypcja zrobiła fiasco, kulisa zaś 
znalazła się nagle w przymusowem posiadaniu 
wszystkich sztuk podpisanych, co doprowadziło do 
publicznej awantury na giełdzie i wymianę policz­
ków między interesowanymi stronami.

H.
Takie były wielkie, krzyczące szalbierstwa, po­

pełnione przez szwindlerów z profesyi, praktykują­
cych swoje rzemiosło w biały dzień, o których ka­
żdy wiedział, że po nich wszystkiego spodziewać się 
można, i że z ich strony wszystkiego obawiać się 
należy. Gdzie tego kalibru zamachy na cudzą kie­
szeń uchodziły bezkarnie, tam naturalnie drobniej­
sze, mniej rażące choć równie nieuczciwe sprawki 
nie mogły nie stać na porządku dziennym, nie mo­
gły nie mnożyć się, bo nie nie ma zaraźtiwszego 
nad zły przykład zyskownych i płazem uchodzą­
cych podstępnych uczynków. A cóż dopiero mówić 
o rozmaitego rodzaju nadużyciach, obejściach prze­
pisów prawnych, przekroczeniach Btatutów i t. p. 
„nieregularnościach?" Było rzeczą zwyczajną zakła­
dać bank bez kapitału zakładowego, inny bank 
brał akcye w zastaw i otwierał kredyt do pewnej 
wysokości na procent więcej lub mniej lichwiarski; 
często dwa banki oddawały sobie wzajemnie taką 
usługę i obydwa operowały bez grosza kapitału 
pieniędzmi powierzonymi przez klientów, depozy­
tami, zastawami. Instytuta mające prawo wydawa­
nia listów zastawnych, bawiły się w wypożyczanie 
pieniędzy na zastawy ruchome, w zakładanie ban­
ków, w syndykaty, w kostgeschdft, a nawet w pro- 
stą grę giełdową. Po krachu pokazało się, że naj-

ważnienie Rady zawiadowczej do starania się o tę kon­
cesyę w imieniu Towarzystwa. Tymczasem wyrobił wpra­
wdzie tę koncesyę, lecz nie dla Towarzystwa kolei lwo- 
wsko-czerniowieckiej, ale dla konsorcjum złożonego z 
kilku osób, a następnie sprzedał tę koncesyę Brasseyo- 
wi pod następującemi warunkami: Brassey zapłaci ka­
żdemu z koncesyonaryuszów kwotę 100,000  zł., a prócz 
tego kilku innym, wcale żadnego udziału w tej spra­
wie nie biorącym członkom Rady zawiadowczej po 10,000 
zł. z k a p i t a ł u  p r z e z n a c z o n e g o  na  b u dowę ,  
a w kontrakcie zapisze, iż kwoty te wydał na «wyda- 
tki przedstępne." Stało się według woli Ofenheima. Po 
100,000 zł. otrzymali koncesyonaryusze: były minister 
Dr G i s k r a ,  ks. S a p i e h a ,  hr. B o r k o w s k i  i 0 -  
f e n h e i m ,  a po 10,000 zł. członkowie Rady zawiadow­
czej: ks. J a b ł o n o w s k i ,  bar. P e t r i n o ,  P i e t r u -  
s k i  i T c h ó r z n i c k i .  Zdając sprawę z swych czyn­
ności przed jlnem Zgromadzeniem, nie wspomniał Ofen- 
heim nic o tych kwotach rozdzielonych pomiędzy kon­
cesyonaryuszów i członków Rady zawiadowczej.

Na punkt ten oskarżenia odpowiada Ofenheim, że mu 
wszyscy winszowali, gdy po 8-letnich wysileniach o- 
trzymał koncesyę w Rumunii. Miał on bowiem do wal­
czenia nie tylko z uprzedzeniami narodowemi krajowców, 
lecz nadto z konkurencją pruską, współzawodniczył bo­
wiem z nim Strousberg w spółce z księciem ujejskim 
i księciem raciborskim, (obaj książęta Hohenlohe.) Tu 
obwiniony wyłuszcza, że miał na oku nie wyłączny in­
teres kolei lwowsko-czerniowieckiej, lecz wyższe ekono­
miczne i polityczne względy. Mocarstwo, które ma w 
ręku kolej, posiada pośrednio kraj. W budowie kolei 
rumuńskiej grał głównie rolę patryotyzm austryacki.

Po zwróceniu uwagi prezydującego, aby obwiniony 
przystąpił do rzeczy, obwiniony po dłuższej pauzie i 
przejrzawszy kilka kart rękopisu następnie rzecz przed­
stawia : Po ogólnem zebraniu w maju 1867 r., Towa­
rzystwo zajęło się gorliwie urzeczywistnieniem myśli 
doprowadzenia linii do Czarnego Morza. Ofenheim przy­
toczył na pierwszem posiedzeniu powody uniemożebnia- 
jące, mimo staiań jego i podróży do Petersburga, o- 
trzymanie koncesyi na linię z Czerniowiec przez Basa- 
rabią do Odessy. To skłoniło go do bliższego połącze­
nia się z Rumunią, chociaż i tu nastręczały się tru­
dności, rząd rumuński bowiem nie chciał mieć do czy­
nienia z osobą moralną, lecz z osobami fizycznemi. Nie 
chciał przeto wchodzić w układy z Towarzystwem, a 
zgodziwszy się na udzielenie koncesyi prywatnemu konsor­
eyum, żądał milion franków kaucyi. Kolej lwowsko-czer- 
niowiecka nie rozporządzała taką sumą. Wtedy poje­
chał obwiniony do Londynu, gdzie także napotkał na 
trudności, nie ufano tam bowiem gwarancji rządu ru­
muńskiego, jednakowoż decydowano się przystąpić do 
spółki z koncesyonaryuszami, lecz bynajmniej nie z To­
warzystwem. W tedy postanowiono wciągnąć do spółki 
p. Giskrę, który jako burmistrz w Bernie podczas woj­
ny w r. 1866 umiał sobie zjednać wpływ u Prusaków, 
a wpływ ten mógł mieć wagę u panującego w Rumu­
nii księcia. Chodziło tu bowiem nie o jedną linię kolei, 
lecz o całą jej sieć. W październiku 1867 r. udał się 
obwiniony do Rumunii z podwójnem pełnomocnictwem: 
prywatnego konsorcjum i Towarzystwa. Uzyskał on tam 
prowizoryczuą koncesyę z podpisem księcia, lecz do jej 
prawomocności potrzeba było potwierdzenia Izb. Wypadek 
zrządził, że Izba właśnie została zawieszoną i przyjęcie 
koncesyi odroczone zostało ad graecas culendas. Je ­
dnak rozpoczęto roboty przygotowawcze, gdyż koncesya 
nikomu innemu udzieloną już być nie mogła. Z konce- 
syą tą przybył obwiniony w d. 23 października do Wie­
dnia. Rada zawiadowcza przyjęła wszystko co był uczy­
nił w tej mierze, i z Wiednia przesłał drogą telegrafi­
czną milion franków jako kaucyę. Potem pojechał do 
Wenecji, aby otrzymać przyzwolenie Brasseya, który 
jakkolwiek był chory, układ zawarł, a następnie udał 
się obwiniony do Londynu, aby się porozumieć z pp. 
Rate i Drake. Z tamtąd wrócił do Czerniowiec, aby to­
warzyszyć cesarzowej rosyjskiej w powrocie z Liwadyi 
do Lwowa, za co otrzymał order św. Stanisława i znów 
wrócił do Vtiednia. Nie można jeszcze było W tedy 
przedłożyć ogólnemu Zgromadzeniu stosownego rezulta­
tu, gdyż Izby rumuńskie nie były zwołane. Rząd ru­
muński i Izby postąpiły honorowo zostawiając mnie przy 
koncesyi, mimo równoczesnego ubiegania się o nią Strous- 
berga. Oskarżenie twierdzi mówi obwiniony, że konce­
syę wyrobiłem dla konsoreyum, i dopiero później oświad­
czyłem ogólnemu zebraniu, że koncesya dla Towarzystwa 
jest niemożliwą.

Piezydujący zapytuje kto ponosił koszta, gdy Rada 
zawiadowcza dała upoważnienie do robienia wstępnych 
badań, a względnie starania się o koncesyę na linii ro­
syjskiej Nowosielica-Odessa. '

O b w i n i o n y :  Koszta te, równie jak na linii rumuń­
skiej ponosili Anglicy: Drake, Rate, Brassey wspólnie 
z Towarzystwem.

P r e z y d u j ą c y :  Czy miałeś Pan pełnomocnictwo?
O b w i n i o n y :  Zawsze miałem carte blanche równie 

od angielskich jak austryackich koncesyonaryuszów. Mo­
głem rozporządzać milionami, byle tylko zdać im z te­
go sprawę. Co do linii rumuńskiej, Anglicy ponosili

większy austryacki instytut hipotecznego kredytu, 
Bodencreditanstalt o mało nie runął w skutek Btrat 
poniesionych przez udział w czysto giełdowych in­
teresach, które prowadził za pośrednictwem oso 
bnego zakładu własnej kreacyi, noszącego nazwisko 
Wiener Bankverdn. Ten ostatni operował na gieł­
dzie rozporządzalnemi funduszami Bodencreditan- 
staltu, uchodził za najzręczniej i najśmielej prowa­
dzony z banków wiedeńskich, z kapitałem 3,200,000, 
w r. 1871 dał 40 proc., w 1872 80 proc. dywi­
dendy, akcye jego z wpłatą 80 złr. stały po 430, 
zkąd w skutek krachu na 40, to jest na połowę 
rzeczywistej wpłaty spadły. Wyprowadzający na jaw 
rozmaite tajemnice, krach wykrył także, że jedna 
z lepszych spółek budowniczych AUgemeine-Oester.-  
B au- Oesellschaft, miała zaangażowaną w kostge- 
szefcie sumę 1,137,000 złr. Wyżej wspominaliśmy 
o stratach poniesionych z tego samego tytułu przez 
dwie wielkie kompanie kolei żelaznych. We wszy­
stkich przytoczonych przykładach zachodziło oczy­
wiste naruszenie statutów przez zarządy, z których 
żaden nie został pociągniętym do odpowiedzialno­
ści. Tem bardziej uchodziły płazem nadużycia WBzy- 
stkim powszechnie wiadome, niejako uprawnione 
zwyczajem i zamienione w praktykę, tak dobrze w 
prowadzeniu interesów, jak w układaniu bilansów, 
jak w wykonywaniu kontroli przez akcyonaryuszów. 
W praktyce kontrola ta została całkowicie zwichnię­
tą, ubezwładnioną, uczyniono z niej rodzaj komedyi 
peryodycznie odgrywanej. Akcyonaryusz od chwili 
ulokowania kapitału w akcyach tracił nietylko pra­
wo wywierania wpływu na zarząd Bwoim majątkiem, 
ale nawet prawo dowiedzenia się, co się właściwie 
z jego majątkiem stało i co się z nim dzieje?

(Ciąg dalszy nastąpi).
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koszta w */« częściach. Złożono w tedy 30,000 f. s. 
Koszta Towarzystwa wynosiły około 2,500 f. s., i koszta 
te przy otrzymaniu koncesyi na linię C, były Towarzy­
stwu w sumie 104,000 fr. zwrócone.

P r e z y d u j ą c y :  Między zabranemi u Pana papier* 
mi znajduje się Ust z 12 stycznia 1867 r. bez podpi­
su, tej treści: „Wymiar wszystkich naszych udziałów 
zawisł naturalnie od mniej lub więcej pomyślnych wa­
runków, jakie otrzymamy, i które nam dozwolą być 
szczodrymi. Rozumie się, źe przy takim interesie cos 
odpaść musi, tylko różnią się o tem pojęcia. Pragnąłbym, 
aby kwestya w odpowiedni spoBÓb była załatwioną, i 
abyś mi zaraz odpowiedział." Kto ten list pisał do 
Pana ?

O b w i n i o n y :  Do mnie —  nikt. Prawdopodobnie ja 
go pisałem.

P r e z y d u j ą c y :  Do kogo?
O b w i n i o n y :  Zapewne do któregoś z panów w Ru­

munii, który sobie rościł pretensye do koncesyi.
P r e z y d u j ą c y :  Zdaje się więc, ie już na początku 

r. 1867 zamierzałeś Pan w Rumunii ciągnąć z tego po­
wodu korzyści.

O b w i n i o n y :  Niezawodnie —  nie będę przeczył, 
ie to przypuszczałem; lecz nigdy przed uskutecznieniem 
interesu nie zawierałem nic pozytywnego. Nie zamierza­
łem zapewne przy interesie tym tracić pieniędzy, lecz 
za ośmioletnie trudy moje sowicie być wynagrodzonym.

P r e z y d u j ą c y :  Jaki był układ z Brasseyem pod 
względem obdzielenia koncesyonaryuszów ?

O b w i n i o n y :  Zastrzeżona była suma ryczałtowa, i 
to co od sfinansowania pozostanie miało stanowić udział 
koncesyonaryuszów. O ile sobie przypominam była to 
suma 700,000 zł.

P r e z y d u j ą c y :  Jakże została rozdzieloną?
O b w i n i o n y :  Sumą tą  podzieliło się 6 koncesyo- 

naryuBzów, którzy uwzględniając zasługi Ofenheima pod 
względem wyrobienia koncesyi równy mu ndział przy­
znali, tak, źe każdy otrzymał po 100,000 zł.

P r e z y d u j ą c y :  Koncesyonaryuszami tymi byli: Sa 
pieha, Berkowski, Giskra, Rate, Drake i Brassey, lecz 
i inni członkowie Rady zawiadowczej otrzymali wyna­
grodzenia—  za co?

O b w i n i o n y :  Bo pracowali wraz z nami dłngie lata 
nad projektami w Rosyi i Austryi. Niektórzy otrzymali 
po 10,000 zł. i to z udziału koncesyonaryuszów.

P r b z y d u j ą o y :  Czy kto jeszcze co dostał? Może 
HerzP

O b w i n i o n y :  Zapewne. —  Wynagrodzony został z 
sumy ryczałtowej przeznaczonej na finansowanie, gdyż 
do r. 1859 ciągle był i  nami w związku.

P r e z y d u j ą c y :  Wiele dostał?
O b w i n i o n y :  Tego nie wiem.
P r e z y d u j ą c y :  Lecz musiała to być suma znaczna, 

gdyż w aktach jest list Herza, w którym wyraża radość 
z wielkiego zysku.

O b w i n i o n y :  Był tem zapewne zadowolony tem bar- 
dsiąj, że przez niepowodzenia bardzo był w tedy podu­
padł na majątku. Mniemam, że otrzymał 100,000 frank.

P r o k u r a t o r :  Czy koncesyonaryusze i pan otrzy­
maliście owe 100,000 zł. bez żadnego obcięcia, lub 
też oddaliście 50,000 zł. dla Yerwaltungsratów.

O b w i n i o n y :  Powiedziałem już, że koncessyonaryu- 
Bze z swego udziału owe 50,000 zł. zapłacili.

P r o k u r a t o r :  A Wiec koncessyonaryusze wiecej
musieli dostać, gdyż oświadczyli, że otrzymali całe 
100,000 zł.

O b w i n i o n y :  Zkąd je wzięli —  nie wiem.
P r o k u r a t o r :  Za co członkowie Rady zawiadowczej 

wzięli po 10,000 zł.
O w i n i o n y :  Wszak to właśnie powiedziałem.
P r o k u r a t o r :  A więc proszę powtórzyć. Nie mo­

głem z odpowiedzi pańskiej pochwycić sensu.
O b w i n i o n y :  Przepraszam jeśli powiedziałem bez­

sens.
P r o k u r a t o r :  Tego nie mówiłem.
O b w i n i o n y :  Powtarzam, że członkowie rady za­

wiadowczej przypuszczeni zostali do udziału za pomoc 
jaką nam dawali, jeżdżąc sami do Rosyi i Rumunii. 
Nie sądzę zresztą, abym za szczodrobliwość księcia Sa­
piehy <$* consortes miał odpowiadać.

P r o k u r a t o r :  Jakież Herz położył zasługi około 
linii C. Powiedziałeś pan, że otrzymał udział, gdyż się 
znajdował w zrujnowanych stosunkach.

O b w i n i o n y :  (z krzykiem) Nie — tego nie powie­
działem.

P r e z y d u j ą c y :  Tego nie powiedział.
P r o k u r a t o r :  Chciej więc pan myśl swoją powtó­

rzyć.
O b w i n i o n y :  Przepraszam pana prokuratora, że na 

chwilę zbytecznie głos podniosłem.
P r o k u r a t o r :  Nie sądzę, abym twierdził coś nie 

prawdziwego.
O b w i n o n y : Powiedziałem, że radość w liście Her­

za wyrażona tem się tłomaczy, że się w złych stosun­
kach znajdował, lecz nie powiedziałem, że mu ta suma 
dla tego wypłaconą była, że był w zrujnowanych sto­
sunkach. Herz był poważaną osobistością w Rumunii 
i szkodzićby mu mogło, gdyby rzucona uwaga p. proku- 
ratora tam doszła.

f«„nm ydu^ Cy cdczytui« list J- A. Schindlera do Of- 
eima z d. 29 października następującej treści:

nne”c ^ 4“L WiktorMl Qdy we8zły w życie koleje nie. 
nadł tórych założycielstwa ani grosz mi nie przy- 
radzie Jlrzy™eczono ,mi Pierwszą opróżnioną posadę w
iacego. D* r r V ak0 008 Bamo przez się się rozumie . ga obietnica, jaką mi w nngrode za wykln 
czeme mnie z udziału i to przez ciebie uczynlną zo­
stała, brzmi: że przy dojściu do skutku kolei rumuń­
skiej zużytkowany będę z oznaczoną sumą zysku 20,000 
złr. Być może, że nie zechcą dotrzymać obu obietnic, 
co się tem tłomaczy, źe wszystkie cele do jakich dą. 
zono, są już osiągnięte. W tej chwili wolne są dwie 
posady Yerwaltungsrathów i nikt o mnie myśli, a te 
P«rę tysięcy zł., które na priorytetach kiedyś zyskam, 
w każdym razie pozostaną o wiele niżej od przyrzeczo­
nej mi kwoty 20,000 zł. Prosiłbym cię więc —  gdy 
nied !f,9rTszy ^  w sprawie do Londynu pisany, 
min - i ł!8k si® zdai®’ PrzyBzedł w Pomoc Twojej pa. 
widok' u usprawiedliwił dobrowolnie uczynione mi

załT*L#*Z^ U^ cy : Zdai® że Schindler już przy 
czeiiiBnin ” Czerniowieckiej linii miał prsyrze-

Na to nie mam nic odpowiedzieć, 
działu?Z^ y : Za 00 ohoml Schindler tego u-

ry otrzvLn ! 0 n y : jestem odpowiedzialny za list, któ-
waltungsrathem *dniemam> że Schindler, chciał być Yer-

w kwocie 2 oJoooy z łW “im je ,t  m0Wa’ że chce udzialu

spływałam  'J T & ta t
\  • Mówi w liście Schindler że ma prio-

JJtety, a chce jeszcze 20,000 zł.

udział* **ie ®°ił  * * * ’ ie  ■ehce mieć hojny

ądziału*e n d a : Schindler nie ż§da 20,000 zł. lecz 

d a j ą c y :  W liście jest mowa o 20,000 zł

O b w i n i o n y :  Nie przywiązuje żadnej wagi do tego 
punktu.

P r o k u r a t o r :  Spodziewam się. (Śmiech).
Przychodzą do odczytania dowody przesłanych sum 

do Rumunii, które według zeznania obwinionego użyte 
były częścią na finansowanie, częścią jako nagrody dla 
tych osób w Rumunii, co uczestniczyły w uzyskaniu 
koncessyj, częścią dla inżynierów francuskich co brali u- 
dział w trasowaniu.

W liście Herza do Ofenheima z 18 października 
1868 jest mowa, że Ofenheim delikatne dał mu zada­
nie i niechaj bank zawiadomi, że on (Herz) za użycie 
pieniędzy nie jest odpowiedzialnym. Sprawa Mavrogo 
niego znaną jest światu, zresztą nie żenuje on się. In­
ny wydał „krzyk boleści" że mu Herz tylko 20,000 
fr. dać chciał. O dwóch ludziach Ofenheim zapomniał. 
Co do mnie, pisze Herz dalej, gdym ujrzał czarno na 
białem zapewnienie długo oczekiwanego zysku, zdało 
mi się, że stanąłem na zenicie dni moich, czego się 
przed rokiem nie spodziewałem. Podwójnie jest mi 
przyjemnem, że z tobą razem sięgam do urny szczę­
ścia. Oby jeszcze coś podobnie pięknego nieraz nastą- 
piło."

Ofenheim pisze w liście do Herza, że jeżeli Rumuni 
szykanować ich będą, odpłacą im zato tą samą monetą. 
„Pragniemy przeprowadzić nasze przedsiębiorstwo uczci­
wie, rzetelnie i lojalnie. Jeżeli jednak nie będą oni u- 
czciwi, zmuszą nas również rzucić się na pole szwin­
dlu i okpiszostwa. Może uczniowie przewyższą mistrzów. 
Mundus vult decipi ergo decipiatur. Lecz będziemy 
czuwać nad tymi łotrami i może każdy krok trzeba bę­
dzie opłacać złotem. Proszę cię o odpowiedź w bardziej 
wyborowych wyrazach niż to moje pismo."

P r e z y d u j ą c y :  Jakże człowiek taki jak pan, mógł 
dopuścić, że rzuci się na pole szwindlu i okpiszo­
stwa?

Obwinony tłomaczy, że pisał to poufnie i żartobliwie 
i źe listu w tym tonie wesołym i humorystycznym pi­
sanego nie można brać na seryo.

(Oiąg dalszy nastąpi).

(Nadesłane).

Gospodarstwo, przemysł i handel.
JPe»*t 13go stycznia. (Targ zbozowy).
Pszenica spokojnie, przy utrzymaniu się cen, dowóz 

obrót średni. Żyto, jęczmień i owies bez zmiany cen, 
kukurudza mdlej.

Płacono za pszenicę na 84 funtów po 4*55 do 4-65, 
na 87 f. po 5*20 do 5*25, na 88 f. po 5*25 do 5*30, na 
89 funt. po 5'20 do 5*25 za 100 funt. cłowych; żyto 
do 3-75 do 3'80 za 80 f.; jęczmień po 2*70 do 3*10 
za 70 funt.; owies po 2*17 do 2*22 za 50 f.; spirytus 
po 48 złr.

^ W r o c ł a w  13go stycznia.
Płacono za pszenicę za 200 funt. po 20*10 m., żyto 

na 200 funt. po 17*80 m.; owies na 200 f. po 17*80 m.; 
rzepak na 150 funt. brutto po 24*75 m.; olej po 52*50 
marek za cetnar; spirytus na 100 Trallessa po 52*50 
do 54 marek. »

TREŚĆ o b w i e s z c z e ń  u r z ę d o w y c h ,
w G azecit L iwow skiej z dnia 13 i 14go stycznia. 

P e s a d y :  Ekspedyenta pocztowego w Dornfeld pod 
Lwowem i w Łyścu, podania w 4ch tygodniach.— Radcy 
sądu krajowego przy sądzie obw. w Rzeszowie, podania 
w 14 dniach.

E d y k t a :  Sąd kraj. lwowski wzywa Katarzynę Syl­
wester, aby się zgłosiła w ciągu roku do spadku po 
Paulinie Sylwester.

Przyjechali do Krakowa od dnia, 14 do 15go 
stycznia.

HOTEL WIKTORYA: Stanisław hr. Borkowski z 
Galicyi, Agneszka Wasilew z Warszawy, Aleksandra 
Palucy z Kongresówki, M. Jazwińska z Galicyi, Wła­
dysław Iwanicki z Kongresówki, Władysław Żeleński 
z Warszawy, Jan Kengyel z Tokaju, Alfred Bernstein 
Edmund Hauser z Berlina, Feliks Wirth z Wiednia, 
Józef Weis z Drezna, Karol Ilnicki ob, z Podola, An­
toni Rybiński ob. z Kijowa, Wieńczysław Kamiński ob. 
z Żytomierza.

(Nadesłane).

AW1T S Z U B E R T , fotograf .w Krakowie 
ul. Krupnicza Nr. 11, odznaczony pierwszym 
medalem zasługi na Wystawiei JSWledeńnfeieJ 
w r. 1823, portretuje codzleń kez względu 
na pogodę tak w zwyczaj nem, ja k  rem kr and-, 
townklem oświetleniu. Ma żądanie, fotogralle 
■noga. kyc kolorowane olejnemi lul» wodneml 
furkami. Fotogralle z okrazówi Jan a  NlateJkl, 
Cynka, (dryglew sklego, H ouaka, lAotetea, «ą 
w Zakładzie do nakycła.

Nadesłane.

I t©  D a n u b e .  Journal franęais de Yienne. Six 
mois fi. 3. Trois mois fl. 1.50. Adresser abonnements 
Wien, Wiedeń, Pressgasse 15.

Wielmożny pan Franciszek Jan Kwizda 
w Korneitburgu.

Uznane doskonałe przymioty Pańskiego c. k. u p r z ŷ  
w i l e j o w a n e g o  p ł y n u  p r z y w r o t c z e g o ,  k t ó r y  
m i a ł e m  s p o s o b n o ś ć  w y p r ó b o w a ć  j uż  od ki l  
k u n a s t u  l a t ,  o k a z a ł y  s i ę  na mojej klaczy Bijou 
znowu w z a d z i w a j ą c y  s p o s ó b .  Jak wiadomo odbyłem 
przy przedsięwziętej w dniu 2 b. m. jeździe na odległość 
drogę z W i e d n i a  do P a r d u b i t z  (36 mil) wymie­
nioną klaczą w 27 godzinach 50 minutach i jestem 
przekonany, źe ten świetny wynik należy przypisać po 
większej części Pańskiemu c. k. u p r z y w i l e j o w a ­
n e mu  p ł y n o w i  p r z y  w r o t c z e m u , k t ó r e g o  
n ź y w a ł e m  n i e t y l k o  p r z e z  n i e j a k i  c z a s  p r z e d  
t ą  j a z d ą ,  a l e  t a k ż e  p o d c z a s  t e j ż e  w m i e j ­
s c a c h  w y p o c z y n k u .

Sprawdzam zatem z przyjemnością, źe P a ń s k i  c. k. 
u p r z y w i l e j o w a n y  p ł y n  p r z y w r o t c z y  d z i w n i e  
w z m a c n i a  ś c i ę g n a  i m i ę ś n i e  k o n i ,  c z y n i  
k o n i e  s i l n e m i  n a  n a d z w y c z a j n e  t r u d y ,  i 
n a d a j e  im s z c z e g ó l n ą  w y t r w a ł o ś ć .  Również 
uznaną znów została w z m a c n i a j ą c a  s i ł a  tego płynu 
przywrotczego przy użyciu po j e ź d z i e .

W i e d e ń  12go grudnia 1874.
Jan Tippelt 

handlarz koni i właściel ujeżdżalni, Alsergrund, 
Schwarzspanierhaus 3 i Leopoldstadt, Czernin-

gasse 13.
Składy c. k. uprzywilejowanego płynu przywrotczego 

są umieszczone w ogłoszeniu zawartem w dzisiejszym 
Numerze.

Nadesłane.

LIEBIG COMPANY'S
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PRZEGLĄD POLITYCZFY
Depesze tel4graĄosne.

P ą r y ż  14 stycznia. M arszałek S e r r a n o  
przybył tutaj.

S a n t a n d e r  14 stycznia. Na uczczenie wjaz­
du króla Alfonsa do M sdrytu, okręty wojenne bi­
ły is dział, a balkony domów ustrojono.

B e l g r a d  14 stycznia. W piśmie odręcznem 
książę uznaje zasługi m in istra  wojny podpułkowni­
ka P r o t i s z a  około przywrócenia karności w woj­
sku i posuwa go na stopień pułkownika.

■ t i i k a r c a t  14 stycznia. Rząd gotów je s t za
przykładem Austryi przedłożyć sejmowi ustawę po­
wszechną względem hipotecznego zapisania kolei 
żelaznych, gdy sąd rozjemczy nie przyznał towa­
rzystwu akcyjnemu kolei rumuńskich prawa wyda­
wania obligaoyj zabezpieczonych hipotecznie. Re­
prezentant towarzystwa kolei protestował przeciw 
tomu, gdyż prawo to jest niewątpliwem na mooy 
koowearyi.

M o w y  J o r k  13 stycznia Orędzie prezyden­
ta  O r a n  t a  oświadcza na prośbę senatu, który żą­
dał objaśnienia o zajściach w Luizianie, że zabu­
rzenia w latach 1866 i 1868, rzezie w Collax i 
Konstancyi, gwałty, jakich Mac Enery dopuszczał 
się w Nowym O rleanie, gdzie Kellogg przemocą 
był usunięty, dowodzą, iż najświeższe zajścia nie 
zostały spowodowane krokami rządu, lecz przypi­
sać je  należy spiskowi wymierzonemu przeciw re ­
publikanom. Jakkolwiek wybór Kellogga nie był 
wolnym od bezprawi, wszelako praw a jego zaj­
mowania posady, k tó rą  otrzymał, są  również nie­
wątpliwe, jak  prawa Mac Enery. O statnie kroki 
komisyi śledczej są zupełnie legalne; członko­
wie jej mieli prawo zajmowania posad swoich. 
W danie się wojska nie zgadzało się z zasadam i 
rządu, ale zam ęt w ciele prawodawczem Luiziany u- 
sprawiedliwiał wystąpienie dowódzców wojskowych, 
którzy jedynie usłuchali wezwąoią gubernatora 
(Kelloggs), gdy krokam i przez siebie przedsiębra- 
nemi dodali ustawia p.iły i zapobiegli gwałtom i 
mordom, oraz przeszkodzili planowi zwalenia Kel­
logg* i podniesienia rokoszu przeciw rządowi. 
S h e r i d a n  nie ulegając wpływowi stronnictw, 
powodując się uczoiwem przekonaniem na doświad­
czeniu opartem , nacechował przywodźców ligi i 
przyłożył ręki do wykonania doraźnych, szybkich, 
wprawdzie niewłaściwych, ale skutecznych środ­
ków. W swoim orędziu prezydent zaleca kongreso­
wi energiczne postępowanie i przyrzeka, iż w wy­
konaniu potrzebnych kroków kierować się jedynie 
będzie duchem i brzmieniem ustawy, nje dając się 
(prowadzić z drogi obawą albo niechęcią.

Mowy Jork l i  styuznia. Prezydent G r a n t  
potwierdził ustawę przez obie izby kongresu u- 
chwaloną, względem podjęcia wypłat w gotówce.

W a g a .  14 stycznia. Depesza rządowa z Aczy- 
nu z d. 9 b. m. donosi o zdobyciu 9-ciu fortyfi- 
kacyj w Longbatteh. Straty Holendrów podane są 
na 21 zabitych, 65 rannych, nieprzyjaciel m iał 
stracić 171 w zabitych Eskadra odpłynęła d. 2 
b. m. na brzegi zacho lnie. Część Pediru  chce się 
poddać.  _________________

Świat finansowy w Wiedniu patrzy na proces 
Ofenheima i na niezwykłe pod względem nawet, po­
wiedzieć można artystycznym, wytworne widowisko. 
Świat polityczny, którego oczy skrócono są na 
Peszt, mniej zajmującym cier-zy się obrazem. W 
komisyi budżetowej węgiersk ej minister Ghiczy po­
niósł mocną porażkę, która jednak, jak  oświadczył, 
oie pociągnie za sobą jego dymisyi. Nie poda on 
jej, bo dopiero Izba może orzec, czy środki jego 
na p o b y c ie  deficytu obmyślone nie są  dostateczne. 
W edług dzienników, opinia publiczna w Węgrzech 
zwraca się coraz bardziej ku hr. Lonyay, i bardzo 
być może, że wkrótce będzie on powłany do ode­
grania roli, k tórą  miało przygotować porozumienie 
się z hr. Andrassym, o jakiem  pisano.

Onegdaj w parlamencie niemieckim uchwalono 
na wniosek rządu zakupno realności książąt Radzi­
wiłłów w Berlinie za 2 miliony ta larów  na cele 
państwa, lecz rząd niechciał wskazać przeznaczenia 
tych rea ln o śc i, na których miejscu zbudowanym 
zapewne będzie pałac kanclerza. Cena wypadła po 
79 tal. za m etr kwadratowy. Parlam ent uchwalił 
zaprowadzenie ustaw cesarskich w Alzacji i L ota­
ryngii. Następnie obradowano nad małżeństwem 
cywilnem i uchwalono 26 artykułów.

Dziś przed południem miało nastąpić otwarcie 
sejmu pruskiego. B ism ark wymówił się chorobą; 
zastępca przeto jego w prezydyum ministerstwa, 
C&mphausen zagai Bejm.

Gladstone złożył berło przywódzcy partyi libe­
ralnej w Anglii. Nieznane są jeszcze powody tego 
kroku, ale jost on albo za późny, albo za wczesny; 
za późny, bo należało go zrobić w chwili upadku 
gabinetu, któremu Gladstone przewodniczył; albo 
za  wczesny, bo partya liberalna niema dziś wła­
ściwego programu, l9cz buja między partyą man- 
szesterską a  kontynentalnym pruskim  liberalizmem. 
•Ustąpił zaś Gladstone w chwili rozpoczęcia wojny 
z Rzymem.

Z Francyi tyle tylko zapisać można, że komisyB 
śledcza parlam entarna postanowiła nie poprzestać 
.na kwestyi wyboru Bourgoing, lecz dochodzić kno­
wań bosapartystowskich. Rząd wszelako potwier­
dził formalnie dawniejsze oświadczenie Rouhera, iż 
nie istnieje wcale centralny komitet bonapartysto- 
wski.

Knól Alfons stanął w Madrycie. Zapewne dopie­
ro po notyfikacyi formalnej wstąpienia na tron  na­
stąpi uznanie go. W chwili jednak, gdy to ma na- 
tąpić, Prusy nssrły  Hiszpanię zbrojną ręką, wpraw­

dzie nie AlfmBa, lecz jego przeciwnika C arlosa; 
w szelako  należało im według prawa narodów za- 
Plt*ć poprzednio rządu madryckiego, czy skarze 
Ksrlistów za złupienie okrętu niemieokiego.

Podajemy dziś obszerniejszą treść telegrafowaną 
orędzia prezydenta Stanów Zjednoczonych od wczo­
rajszego telegramu. Akt ten zostaje w takiej sprze­
czneści, jeśli nie z duchem partyi, to  jednak z du­
chem sprawiedliwości i takim  jest wymownym ko­
mentarzem doktryny „siła przed prawem ", iż z 
trudnością uwierzyćby można, że wyszedł z pod 
pióra naczelnika republiki, stawianej za wzór wszy­
stkim dążącym do wolności i legalności. Ja k  wia­
domo, w Luizianie demokraci, dawniejsi separaty­
ści, i republikanie, składający się w tym kraju  z 
urzędników i murzynów lub ich potomków, a  w o- 
góle z wyzwoleńców, walczą o władzę. Obie strony 
wybrały gubernatorów, pierwsza Mac Enery, druga 
Kellogga, murzyna. B iali sformowali ligę dla bro­
nienia na południu interesów własności ziemskiej 
przeciw usamowolnionym robotnikom. Rząd Unii 
sprzyja oczywiście Kelloggowi i jego zwolennikom, 
jako naturalnym  przeciwnikom demokracyi a po­
niekąd separatyzm u. Zaszły przeto Btarcia przy 
wyborze gubernatora, a  w ciele prawodawczem 
Kellogg przewagę Bwoją utrzym ał z pomocą woj­
ska, które opozycyę wyparło z izby. K raje połu­
dniowe, a  npwet niektóre północne oświadczyły się 
w różny sposób przeciw naruszeniu konstytucyi i 
wolności przez rozpędzenie opozycyi parlam entar­
nej wojskiem, a  prezydent Unii w orędziu wysto- 
sowanem do kongresu broni użycia siły zbrojnej i 
zaleca kroki doraźne. Jeżeli kongres odpowie nie- 
przychyloie na orędzie, prezydent zaledwie dotrwa 
do okresu nowych wyborów; jeśli zaś przyjmie o- 
rędzie przychylnie, zajść mogą na południu krwawe 
wypadki i kwestya separatyzm u stanie się hasłem.

ftitatile depesze telegraflowe „Gzas«“
W iedeń 16 stycznia. W czoraj, jak  donosi 

Presse, zaw artą została umowa z grupą zakładu 
kredytowego i Rotbschilda o pożyczkę na koleje. 
Pożyczka wynesi 25 milionów złr. i tworzy część

30-milionowej pożyczki a  m a formę długu b ieżą ­
cego i będzie zebraną za pomocą wypuszozenia w o- 
bieg obligacyj skarbowych na 5 %  w trzech latach 
spłacalnych. Ubiegała się o tę  pożyczkę także gru­
pa niemieckich bankierów, k tóra w ystąpiła związa­
na z Bankvereinem s  oferta jej bardzo mało róż­
niła  się od oferty zakładu kredytowego. Anglóbank 
cofnął swoją efettę. W sprawie oświetlania Wiednia 
gazem odbędą się w poniedziałek rokowania osta­
teczne między gminą a  towarzystwem angielskiem 
gazowem.

Wiedeń 16 stycznia. P r o c e s  O f e n h e i m a .  
Prezes sądu odczytuje pismo dyrekcyi kolei K a­
rola Ludwika, które wypowiada, iż zaznanie świad­
ka Z a p a ł o w i c z a  było nieprawdziwe, jakoby m i­
nister hsndlu wdał się w układ  zawarty ze świad­
kiem. Świadek G o r z k o w a k i  był dozorcą wago­
nów; podaje on, że tabor wozowy był raczej za 
wielki aniżeli za mały; w chwili objęcia taboru 
wozowego, takowy nie był w porządku. S tan  na­
prawy lokomotyw był wielki; ażeby uzyskać wagony 
wołowe, musiano przekupywać urzędników. Świa­
dek wyraża się pod tym względem potępiająco co 
do Z i f f r a ,  który pod firmą W ohlfelda i Klarfel- 
da był jedną osobą. Obrońca domaga się wezwa­
nia na świadka deputowanego Rady państwa M i­
l e s a ,  ówczesnego wspólnika pomienionej firmy. 
Świadek K r o e m e r  jako szef bióra kontroli, do­
strzegał zły ruch na kolei, z powodu niedostate­
czności środków przewozowych. Świadek przedkła­
da odnośny protokół w r. 1870 spisany, z powodu 
złych osi wagonów. Służba działu handlowego by­
ła  niewyćwiozoną w skutku niedostatecznych in- 
stiukcyj. Liczne uchybienia rachunkowe zachodziły. 
Orgsnizacye często zmieniające się przynosiły szko­
dę obrotowi czynnośoi. Urzędnicy, lubo po większej 
części zadłużeni, byli przy gospodarstwie kasowem 
zostawieni, wszelako nie zachodziły żadne przenie- 
wierstwa.

Wiedeń 16 Btycznia godz. 2 m. 50. ProoeB 
O f e n h e i m a ,  dalszy ciąg. K r o e m e r  ooenia d a ­
lej gatunek progów jako zły. Przy kenfrontacyi z 
G o r z k o w s k i m , j t e n  ostatni obBtaje p rz y tw ie r­
dzeniu, że dostateczna liczba wagonów znajdowała 
się. S t a r z e w s k i ,  sekretarz kolei czerniowieckiej, 
zeznaje, że kontrakt budowy z B r a s s e y e m  nie 
był na posiedzieniach Rady zawiadowczej rozbierany, 
gdyż z góry uważano go jako znany powszechnie. Świa­
dek poczytywał 190,000 funt. s te r l., które sobie 
Brassey zastrzegł, jako zysk założyciela; nie jest 
mu wiadomem, czy między Ofjnheimem a  B ras- 
sayem istn iała jaka  umowa o wykupno gruntów; 
sprzeciwia się twierdzeniu L i s k o w e t z a ,  ja ­
koby ten z polecenia Ofenheima używał go do wy­
kreślenia należnej pozycyi 20,000 z ł r . ; słyszał on, 
że Ofenheim przyjmował oferty progów za Bras- 
seya; mówi, że progi były najlepszej jakości. Świa­
dek nazywa stan budowy dobrym, a  Ofenheima u- 
waża za duszę całego przedsiębiorstwa. S a p i e h a  
polecił mu, aby bezwarunkowo posłusznym był Ofen- 
beimowi; oświadcza, iz nie może powiedzieć, aby 
Ofenheim protegował przedsiębiorców budowy na 
szkodę Towarzystwa. — N astała  w tej chwili przerwa 
półgodzinna.

A u g s b u r g  16 stycznia. Telegram prywatny 
Gazety Augsburskiej donosi: K apitan Zembsch, do- 
KÓdzca łodzi działowej „N autilus", zajął Z a r a u z  
(pod San Sebastianem). Karliści zostali odparci.

W ashington 14 stycznia. Prezydent G r a n t  
przedstawił kongresowi w orędziu wniosek wzglę­
dem uzupełnienia i wykonania UBtawy tyczącej się 
podjęcia na nowo wypłat w gotówce oraz podnie­
sienia dochodów państwa. W edług tego p o d a tk i  o d  
herbaty i kawy m ają być przywrócone a  u c h w a lo ­
na w r. 1873 redukeya ceł od żelaza, stali itd. w 
ilości 10%  ma być odwołaną. Prezydent wnosi na 
wykupno biletów, Legal-Tender na r. 1875 nazna­
czyć prem ię 10%  za zło to ; na r. 1876 prem ia ma 
być 7 7g% , na 1877 r. 5 %  a  na 1878 już 2 '/ ,% , 
tak aby w styczniu 1879, gdy przyjdzie już do wy­
p ła t w gotówoe, bilety skarbowe stały  na równi ze 
złotem. W ten sposób zapobieży się ubytkowi sre­
bra a prawdopodobnie zapobieży się zbytecznemu 
popytowi za złotem. Papiery skarbowe nabyłyby 
stałej ceny.

B o m b a j 15 stycznia. Książę Mabaratów Gi- 
kowar z kraju Gikowarskiego aresztowany został 
w Baroda za zamach otrucia i osadzony w więzie­
niu. Żołnierze europejscy i sypoje obsadzili ozęść 
m iasta zam ieszkałą przez krajowców. Proces Gi- 
kowara będzie prowadzony jawnie prze& kom isję 
śledczą.

Kursa. W i e d e ń  16 stycznia o godz. 2 m. 
10 po połudn. Renta papierowa 70*35 —  R enta 
srebrna 75*50 — Losy z r. 1860 112*J>0 — Ak- 
cye Banku Narodowego 994. —  Akcye kredytowe 
228*50 —  Londyn 110*75 — Srebro 104*95 —
Napoleony 8*89 Lombardy 128*—  — Losy
z r. 1864 140* Akcye kolei Karola Ludwika
241* Akcye Lwowsko-Czemiowieckie 142*—
Akcye kolei węg. półn.-wschod. 115*50 —  Akcye 
kolei węg.-wschód. 55*-r- —  Losy tureckie 53*75

Usposobienie giełdy: bez rnefcu.________________
BKDAKTOK ODPOW IEDZIALNY I WYDAWCA

Antoni Kłobuk owaki.

K ur* papierów  1 plenlędsy.
K ra l ió w  16 stycznia.

Mbro anitryackie za 100 złr....................
„upony srebr. płatna ,  . . . .
ublo rooyjskio papier, za 100 rab.. . -

Prnikie Reichem, za 100 M .....................
mkat an«tryacki 1 iz to k a .................... ....
Vapoleondor 1 s z tu k a ..............................
Jblig. lndemn. galic. za 100 ii.................
1% huty zastaw. „ „ . . . .
5 .  liityzaitaw. „ ,  . . . .

5 nV^LifltyZaBtaWne| G»l*Z^adu
” ” >Kredytowego ?o {'$•£“Us t j

Listy h ipo teczne .................... .....
6 „ , zakł. kred. włoś. 100 zl...................
i „ oblig. poi. wgg. „ 120 zł...................
bosy prem. wog......................................   •
kkoye banku Gal. dla Han. iPrzem.z40°/,
Akcye Banku hinoteozn. gal......................
,  kolei Karola Ludwika zł. 210. . • •
,  .  Lwoweko-Osern. zł. 2 0 0 . . . .
.  „ War»zaws.-Wied.rb.60. • • • 

IV, liaty zast. Król. Polak. a. I .r . 100 . .

- * * * * * r*r 100*j „ „ rsr. 1 0 0 . . . .
1 „ „ likwid.„ „ 100. . . i
ObUg. kolei rumuńakioj tal. 100

W i e d e ń  15 stycznia. 
IV, zjednocz, dług. pań*, bank.
,  „ „ > arebr.

Obligacje indemn. niż. Austryi 
ezeekie
waonirslrii ■ w ęnsnei*
—1—pjskif
bukowinik..
•iedmiogr. .

żądają płacą

106 40 104 50
105 50 10S SC
154 75 153 25
54 75 54 —
5 28 5 18
9 - 8 80

84 75 83 25
76 — 74 -
85 50 84 -
93 50 92 50
89 50 88 50
92 50 91 50
99 - 97 --
89 75 89 -
99 - 97 -
99 50 98 -
85 - 82 —
80 — 75 -

232 — 230 -
242 - 239 —
143 — 140 —

95 50 94 50
95 - 94 -
94 50 93 50
91 75 90 50
79 50 78 50
35 50 33 50

70 36 70 25
75 50 75 40
99 - 98 -
— — 98 -
78 60 78 -
84 25 83 8C
83 _ 82 50
76 90 76 40

i%
4 „
5 
S 
5 
5 
»

5
6

5% węgierska pożyczka koL 
(po 300 friJik.) 120 złr.

Listy zastawne,
Banku naród, liaty . 
galicyjskie . . . .

galic. zakł. kred. wko.«e, 
wggierakie liaty. . .

, zakładu kredyt, auitr.
, zakł. kred. zierne. auetr.

apłaoalne w 33 latach 
, Domin, państw. 120 ałr. 
, Banku gal. hipot. .

PoiyctU loteryjne.
Loey pożywki z r. 1839 .

,  .  1854 .
„ 1860 .

V, losów pożyczki auutryac.
pańetw. z r. 1860 . . 

Loey pożyczki z r. 1864 .
„ prem. pożyczki wgg.
a Comorente . . . .
,  Kredytowe . . . .
.  Żeglugi par. na Dunaju 
,  księcia Salm . . .

.  Pałfy . . .

.  Klary . . .
,  hr. 8t. Genoia . .
„ miasta Budy . .
„ księcia Windisohgraet 
„ hr. Waldatein . . .
„ hr. Keglevich . . .
„ R udolfa....................
.  tureckie 400 frank.

Akcye bank/u iprsem. 
Banki naród, aratryae.

żądają piacą

98 90 98 50

94 75
74 50 
84 60 
98 -  
86 75 
97 -

94 60 
74 25 
84 -  
97 -  
86 50 
96 -

88 -  
126 50 
89 50

87 -  
126 — 
89 —

976 ~ 
105 -  
112 75

270 — 
104 50 
112 50

115 60 
139 40 
84 -  
23 -  

165 6C 
95 -

115 -  
139 ~  
83 75 
22 -  

165 -  
94 _

29 50
29 —
30 -  
28 50 
21 60 
-  50 
14 50 
14 5C

29 -  
23 50 
29 50 
27 60 
21 _
-------
14 -  
14 -

996 - 994 -

Nakładu kredytowego . . 
Żeglugi parowej na Dunaju 
Kolei północnej Ferdynanda 
Kolei rządowej fr. a. . .

„ zaohodniej c. Elżbiety 
„ Południowej . . .
„ Galicyjskiej . . .
„ Uzerniowieckiej . .
„  Albrechta . . . .
» wgg. półn.-weohodniej 
„  ke. Rudolfa 300 zł. er. 
„ AlfSldsko-Fiumańalpej 
„ Koszycko-Bpgnmiłl .
„ Siedmiogrodzkiej 
„  Oiaańskiej . . . .
„ wechodnio-węgiereliej 
„ auetryack. półn.-zaoh.
„ Franciszka Józefa 

Banku anglo-austryackiego 
„ anglo-węgierskiege .
„ austryackiego ogólnego 

Zakładu Kredytowego węg. 
Banku franko-austryaokiego 

„ franko-węgierskiego.
„ galicyjskiego dla handlu 

i przem. w Krakowie 
„ krajowego galicyjskiego 

we Lwowie . . .
>, galicyjskiego hipoteczn. 
„ wiedeńskiego dla obrotu 

płodów . . . .
„ austryack. związków.
„ dla obrotu ogólnego 

Towarzystwa wyrobu cegieł 
maszyn, we Lwowie

ObUgi pierwszeństwa.
Kolei Naddniestrzańskiei .

,  Koszycko-Boguminskiej

żądają płacą
228 7 5 228 50
458 - 456 ~
1962 1958

298 25 297 75
190 - 189 —
128 25 127 75
341 240 50
142 25 141 75
88 - 87 —

116 - 115 75
147 75 147 25
134 - 133 -
134 60 134 -
131 75 131 50
189 25 189 75
66 75 66 25

149 - 148 50
185 - 134 50
140 50 140 26
,23 - 22 50

_  --- ----  —

21C 50 210 25
52 25 51 75
68 - 67 ~

------ ------

—  — -----

68 25 68 -
45 50 45 -

100 50 99 50

26 60
— — 86 75

Kolei cesarz. Elżbiety 5 '/, za 
(sr. prask. 100 złr.).

„ Fmisya z r. 1862 .
„ oańetwowa Et. 500 fr.

Snfiiya e r. 1867 .
„ południowa 8t. 500 ir. 

Bony 1874—1876 6*/, 
półu.c JFerd.100 zł.m.k. 

„ „ 100 zł. w. a.
., „ w srbr.5*/,

„ zachodnia czeska zalOO 
złr. srbr. 100 złr. w. a.

„ połudn. półn. niem 5*/, 
za 100 złr- w. a.
A*/, w srebrze . .

„ gal.KarJjud.300 zł. w.a.
w srebr. 5 '/, za 100 .
Emisya II..................

„ Lwowsko-Ozemiow. po 
300 złr.(w sr.5%za 100) 
Emisya z. r. 1867 .

„ Siedmiogr. 200złr. w.a.
„ ks.Bndolfa300złr.w.a.

w srebr. 5% za 100 złr. 
„ póła.-czeska po 300 złr. 

(srebr. 5*/, za 100) .
Towarz. źegL par. na Dunaju 

za 100 złr. m. k. .
Austr. Lloyd 100 złr. m. k.
Towarz. pragskie przemysło­

we żel. po 300 złr.

Waluty.

Cesarskie korony. . . .
dukat na wagę .

» v obrączkowyOoto al marco ~ .
Hapoleondory....................
F ry d e ry k i.........................

żądają płacą

95 £0 
92 25

140 50

109 -

96 25 
92 —

1C5 25

93 — 
92 -  

139 75 
137 50 
108 75 
221 50 

95 76 
91 76 

105 —

93 — 92 -

96 75
—2 -
96 60

101 — 100 75

78 50

79 50

78 25 
86 -
79 -

93 30 93 10

97 50 96 50

84 - 83 50

1  25 6 24

8 90 8 89
— — — -

Luidory (niemieckie) . 
Suwereny angielskie .
imperyały rosyjskie .
Srebro ....................
Srebro, kupony . .
Talary związkowe . .
Praskie bilety kasowe

L w ó w  15 stycznia.
Dukat holenderski . .

„ oesarski . . . .  
Półimperysł rosyjski . . 
Rubel srebrny rosyjski .

,, papierowy . . . 
Talar pruski . . . .  
Listy zast Tow. kr. gaL 5 '/,

n » n » n 4 „
„ „ Banku hipoteczn

Obligi indemn. bez kuponów 
Akcye kolei gslic. K. L. b. k. 

„ * lwowsko-czemio-
wieckiej .

„ banku hipoteczn. gal.

żądają

11 20 

105 —

1 64

11 10 

104 85

1 61

3 04 
1 68 
1 >4

8* - -
75 75 
89 75 
84 60 

242 -

143 -
232 -

W ssf« » » w * 14 stycznia.

Listy zastawne 1 ser. rab
» •  . *  • •kupon „
■ n nowe „ „

kupon ,

;
Kolej waranwżko-wiedeńska

t«espoUka 116 
-edzks SOO -

94 90 
94 fiC

91 3C

78 80

72 -

płacą

5 14 
5 18 
8 93 
1 61 
1 68

84
75
89
84

240

141
230

94 60 
94 -  
0 24 

91 — 
0 30 

78 50 
47 

91 50 
71 -  

114 60 
99 83
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Pierwszy nowo urządzony skład pościeli własnego wyrobn 
I G i A C E G O  B A J A Ł A  z  W I E D N I A

w Rynku. yt. pod l 51 naprzeciw strażnicy wojskowSj w K rakow ie
poleca Szanownej Publiczności swój doborowo zao­
patrzony skład łóżek żelaznych w najlepszym 
gatunku i najpiękniejszym kształcie, które z powodu 
łatwego rozłożenia, ustawienia i przenoszenia bar­
dzo są polecenia godne. Następnie gotowe kołdry 
jedwabne, z wełnianego atłasu całkiem jedwabne,
tybetowe czerwone i perkalowe w rozmaitych i trwałych kolorach, które zrobione 
są wedle najnowszego sposobu, a nawet nagrodą odznaczone zostały, gdyż nie są 

wykonane klejoną watą, lecz surową bawełną. Materace w jednej sztuce, jakoteż w 3ch częściach 
* najczyściejszego delikatnego włosia końskiego, włosia średniego i trawy morskiej, następnie poduszki 
pod głowę i na podróż, poduszki gutaperkowe napełniane powietrzem. (1844-18-)

Wykonywa prócz tego wkłady do łóżek z żelaznych sprężyn, które używane są zamiast 
sienników pod materace, przezco można łatwo wygubić tak niemiłe robactwo. Wkłady te z powodu 
miękkości i dobroci szczególniej polecam. Zupełnie nowo przyrządzane kosze dla dzieci i koły­
ski. które jaknajpiękniej ustrojone być mogą, tudzież okrycia na łóżka, prześcieradła, po- 
azewkl i poduszki z pierza, zupełne urządzenia do łóżek, bardzo elegancko i nadzwyczaj tanio. 
Niemniej kołdry do przykrycia wraz z należącemi poszewkami.

Zamówienia na nowe rzeczy, tudzież przerobienia kołder, materaców, wkładów, poduszek i t. d. 
wykonane będą ściśle wedle miary najpunktualniój i bardzo tanio. Ręcząc za bardzo dobre i szybkie 
wykonanie, upraszam o liczne zamówienia, które także z prowinoyi przyjmuję, przyrzekając dobre 
i staranne opakowanie. Ignacy Rajal.

Środki lekarskie! n ie z a w o d n y  skutek , p o tw ier ­
d zon y  ty sią ca m i św ia d ec tw .

F I L I P  I E I I 9 T E I I ,
aptekarz „zum heil. Leopold"

v  Wiednia, Stadt, róg Planken- i Spiegelgasse,
przedkłada Szanownej Publiczności szereg prawdziwych lekarstw, które dotychczas zawsze, 
czy używane przez lekarzy czy przez chorych, we wszystkich wypadkach za doskonałe uznane 
zostały; za dowód służy ciągle wzrastający pukup tychże i tysiące świadectw, które 

wysłane zostały przez wyleczonych. Można więc takowe wszystkim chorym sumiennie polecić. 
Oeukrzone pigułki św. Elżbiety czyszczące krew są lekko rozwalnia- 

J ą c e ,  c z y s z c z ą c e  krew 1 przytem zupełnie nieszkodliwe, okazują się skuteczne w 
chorobach dolnych części ciała, zimnicy, chorobach piersi, skórnych, oczów, mózgu, ust, chorobach 
dziecinnych i kobiecych, usuwają każde zatkanie, pewne źródło największej części chorób.

Upraszam wyraźnie zażądać ocukrzonych pigułek św. Elżbiety, gdyż tylko te pigułki wywierają 
sze skutki. Kto raz zażył te pigułki św. Elżbiety, ten już innego podobnego środka nie weźmie 

e przy tych pigułkach ciągle i  będzie ten środek dalej polecać. 1 rulon z 8 pudełkami za­
wieraj. 120 pigułek, kosztuje tylko 1 złr.
ecz zostanie

Elew gospodarczy.
Młody człowiek 22 lat mający, kawaler, obzna- 

jomiony z gospodarstwem wiejskiem który praktykę 
w dobrach Arcyksięcia Albrechta przez pewien prze­
ciąg czasu odbył, życzy sobie zaraz stosowne otrzy­
mać zajęcie przy jakiem większem gospodarstwie.— 
Adres J .  R .  poczta T u c h ó w .  (168-2-3)

Doktór Medycyny
znajdzie odpowiednią praktykę w sądo- 
wo-powiątowem miejscu, liczącem 3000 
mieszkańców. (147-3-3)

Bliższej wiadomości udziela p. Am i- 
rowicz w aptece p. Baizera we Lwowie.

PISARZ
biegły wpertraktacyach spadkowych i wszel­
kich innych czynnościach notaryalnych —  
poszukuje umieszczenia od połowy Lutego 
b. r — Łaskawe oferty uprasza pod lit. 
A. Z. poczta R ozw ad ów . (155 2 3)

Bukiety balowe
mianowicie: Bukiety ręczne polecam po­
cząwszy od 1 złr. i wyżej, bukiety koty­
lionowe począwszy od 10 cnt. Zamówienia 
zamiejscowe za zaliczką. (241-2-7)

Maro! lfreege,
ogrodnik handlowy w ogrodzie Strzeleckim 

w K r a k o w i e .

Sok piersiowy uśmierza natychmiast wszelki kaszel i ból piersi po 70 c.
Cukierki narehwiane jako wyborny środek uspokajający i wzmacniający po 10 i 20 c.
Pigułki do zębów z igliwia świerkowego usuwają natychmiast wszelki ból 

zębów po 25 centów.
B a l s a m  Ghome, jedyny środek przeciw odmrożeniom po 60 cent.
Cygaretki z Igliwia świerkowego przeciw astmie i cierpieniom piersi, 25 szt. 1 zlr.
tfenthin, dla zdrowia, dla gotowalni. Najlepszy środek przeciw wszelkim dolegliwościom, 

nudnościom, biegunce, bolom żołądka, bolom zębów itd. zapobiegawczy środek przeciw zaraźliwym 
ohorobom. Kilka kropli wlanych w pół szklanki wody wystarczające, aby sprowadzić natychmiast 
ulgę. Cena 50 centów.

Mawa homopatyczna, wyborny napój dla słabych dzieci, funt 40 cent.
Wódka przeciw wolu, doskonale działająca wódka przeciw wolu, po 70 cent.
Wódka gośćcowa cudownie działająca przeciw gośćcowi i reumatyzmowi 70 cent.
Plaster paryzki przeciw odgniotkom i wszelakim ranom, po 35 cent.
Wstrzykiwanie Cadelle, pewny i szybki środek przeciw białym upławom i śluzotkom, 

po 1 złr. 60 cent. należąca do tego broszura 50 c. czynią lekarską radę zbyteczną.
fśardieu, najlepszy środek ochronny przeciw zaraźliwym chorobom, po 1 złr. 50 cent.
Ksencya pomarańczowa i cytrynowa celem przyrządzenia dobrej limoniady lub o- 

ranżady. Flaszka zawiera esencyę na 75 szklanek i kosztuje tylko 1 złr. Oreillon, jedyny środek 
przeciw wszelkim chorobom uszów, 70 cent. Dra Frimonta własna pomoc, jedyny prawdziwy środek 
pr-eciw osłabieniu męzkiemu po 2 złr. Hrem kitorai,  pewny środek przeciw wszelkim wyrzutem 
skórnym, plamom, trędom, itd. po 80 cent. Antispygloma, wyborne przeciw piegom i czerwoności 
nosa po 1 złr. 50 cent. Warliurslfie krople przeciw febrze, niezawodny środek przeciw 
febrze wszelkiego rodzaju po 1 zlr 60, i  69 c. Antisutin, wypróbowany środek przeciw poceniu się 
nóg i p id pachami i przeciw usunięciu niemiłej woni, 50 centów. Rbumin, najlepszy środek przeciw 
każd mn nieżytowi 70 c. Znane szczególności jak Romershausera esencja TT* oczy po 1 złr. 
zgęszczone mleko szwajcarskie po 55 c. Dra kdllisa proszek pożywny po 84 c. 
woda anaterynowa do ust Poppa 1 złr. 40 c. i wedle Poppa 40 cent. Liebiga wyciąg 
mięsuy '/» funta 85 cent. Ora Eabera Pnritas po 1 zlr. Dra Pfefferinanna pasta 
do zębów po 1 zlr 25 c. Polta pomada rezedowa kędzierzawiąca po 1 zlr. 50 cent. 
Browna pomada zachowującu włosy w barwie blond, brunatnej i czarnej po 1 złr. Dra 
Heidera proszek do zębów po 35 c. zawsze świeże na składzie.

Również mam zaszczyt polecić Szanownej publiczności także mój wielki skład perfumów, myde­
łek pomad i t.d. wyborniejsze co do gatunku od pierwszych paryskich londyńskich firm które po naj­
większej części na wystawie Wiedeńskiej medal zasługi otrzymały a jednak znacznie są 
tańsze niż na prowincyach, szczególnie środek do barwienia włosów Dra fo li manna 
we wszelkich barwach wystarczające na rok 3 złr. za złotoblond 10 zlr. przywraca w krótkim czasie da-1 
wniejszy kolor włosów. Polecam jeszcze francuskie czekolady, które na wystawie 1873 r. m e-1 
dal postępu otrzymały, od 60 c. do 3 złr. za funt, rosyjską herbatę 4 złr. za funt, także w '/, 
funt. w paczkach, w eleganckich puszkach po 1 złr. Także po bardzo tanich cenach wszelkie przyrządy 
do użytku lekarskiego: servngi, szprycki, bandaże itd. Rozsyłam również kasetki z perfumami od 1 do 
10 zlr., bombonierki z czokoladami lub z francuskiemi bonbonami od 1 do 10 zlr.; prócz tego maro 
wielki skład szczoteczek do zębów i innych przyborów gotowalnianych. Upraszam Szan. Publiczność o 
zaufanie; na wszelkie pytania odpowiadam natychmiast. Wszelkie zakupno szczególności z Paryża, Lon­
dynu i Berlina mam ha składzie, w danym razie zapisuję każde zlecenie z Paryża i wypeł­
niam także wszelkie zamówienia na tutejszem miejscu bez wszelkiej prowizyi z rachunkiem oryginalnym. 
Rozsyłam albo za gotówkę albo za zaliczką pocztowa; rozsyłka uskutecznia się zaraz po 
odebraniu zamówienia a opakowanie liczę po cenie kosztów; najuniejsza kwota przy rozsyłaniu jest 1 
złr. Kupujący hurtownie otrzymują znaczną zniżkę.

Powyższa apteka podejmuje się RORAOY,LEKARSKIEJ z lekarzem medycyny, członkiem 
lekarskiego wydziału, który bez bólu i bez następnych chorób i przerwy w zatrudnieniu wyleczą ślu- 
getoki, świeżo powstałe i zadawnione, szybko i gruntownie, także wyrzuty skórne, zwężenia,
U pławy u kobiet, bladaczkę, niepłodność, upławy, OSłABIEIIG 1U)ZH1E, 
tudzież kiłę i  wrzody wszelkiego rodzaju. Na każdy Ust zaraz się odpisnje a potrzebne lekarstwa będą 
sa najtańszą cenę przesłane. — Za dyskrecyę ręczy się. — Honoraryum za 6 listownych konsul-

Ważne dla każdego.
Kto ohoe byó rzetelnie, tanio i dobrze obsłużonym, nieohaj się uda pełen 

zaufania do ftrmy Blililer’sohes Ezporthaus w Wiedniu, Praterstr. 43. 
T y lk o  z a  flO z lr .  c a łe  g o sp o d a rstw o  d om ow e.

składające się z następnych 63 praktycznych przedmiotów:
6 noży, 6 widelców z prawdz. ang. stali, dobrego gatunku, 6 łyżek, 6 łyżeczek, 1 chochelka, 
1 chochla, 1 szczypczyki do cukru, 1 sitko do herbaty, 1 podstawka na 6 szklanek, 1 taca bla­
szana emaliowana na 6 szklanek i butelek, 1 koszyk na chleb śUcznie posrebrzany, 1 posy- 
pywacz cukru. 1 słoik na musztardę, 1 łyżeczka na mnsztardę porcelanowe, 1 cukierniczka śli­
cznie pohturowana z zamkiem do zamykania, 1 lampa salonowa wraz z przyborami, 1 przezro. 
umbrelka do lampy, 1 podstawka do lampy bardzo modna, 1 szczypczyki do sałaty z bukszpanu, 
1 pieprzniczka, 1 solni c z k a l i  pnharek na wydłubywacze zębów, z śUcznej porcelany, 2 lichtarze 
salonowe, 1 pudełko na zapałki, 6 filiżanek do kawy, 6 talerzyków na wety, 6 talerzy z ślicznej 
porcelany. Wszystkie te wymienione przedmioty w dobranym gatunku kosztują tylko 10 złr, na 

prowincyę dobrze w skrzyni opakowane o 1 złr. więcej.

Chińskie srebro. W rażenie, Chińskie srebro.
Podobna okoliczność nigdy się więcej nie zdarzy:

Z powodu zakupna wielkiej ilości towarów z chińskiego srebra podupadłych fabryk mogą 
najlepsze chińskie srebro po następnych bajecznie tanich cenach oddać:

Poręczenie!
'/ , tuz. najlepsz. łyżek z chińsk. srebra

dawntój 
30 złr.

teraz 
lO  z łr .

s s ,

%  „ » łyżeczek „ „
V, .  » widelców „
V, .  * noży
1 chochla, 1 chochelka

Wszystko razem kosztuje tylko 10 złr. w. a.
Również można te towary oddzielnie zamówić mianowicie: '/? tuz. łyżeczek złr 1‘20, 

i/j tuz. łyżek złr. 2 75, ’/> tuz. noży złr. 2'75, ’/, tuz. widelców złr. 2-75, 1 chochla złr. 1 '80, 
l chochelka 1*0, pojedynczo noże, widelce, łyżki po 50 c , łyżeczki po 20 c. Wszelkie inne 
przedmioty solniczki, pieprzniczki, flaszeczki na ocet i oliwę, lichtarze, pająki itd. po zadziwia­
jąco tanich cenach.

S łu e h a jc ie  d z iw c ie  1 p a tr zc ie  s ię !
Diowośćt kamasiki dla mężczyzn, kobiet 

1 dzieci z delikatnej skóry cielęcej, modnie odrobione, z 
twardemi podeszwami drewmanetni, które może nosić każdy, 
edvż są bajecznie tanie i niezniszczone. Para w każdej wiel­
kości złr. 1'80, złr. 2'20.

, .Jako c ie k a w o ść
poleca zakład dobrze idące mocno pozłacane zegarki azwajcarskie po 1 złr, 
wraz z długim łańcuszkiem.

Jednak nad wszelki pomysł tanio Jest
dobrze pozłacany zegarek kieszonkowy bijący dla chłopców lub dziewcząt, do nakrę­
cania z tyłu, wraz z kluczykiem i łańcuszkiem w puzderku. kosztuje tylko 1 złr. 50 c. — roz­
syłka za zaliczką lub nadesłaniem pieniędzy. Co się nie spodoba będzie wymienione.

Hflller’s Exporthaus,
P ra te rs tra sse  Mr. 43  w W iedniu.

Odprzedającym udziela się zniżka. (75-3-3)

Syrup piersiowy
Dra Waltera z Drezna

jako najlepszy środek na długotrwały 
kaszel, chrypkę, zaflegmienie, kłócie 
w piersiach, szczególniej po ospie, 
szkarlatynie i zapaleniu płuc —  po­
leca w flaszkach po 1 złr. i 2 złr. — 
Główny skład na Kraków i Galicyę 
w Aptece pod Słoniem Stookm&ra. 

(2695-5-8)

FABRYKA MACHIN LEWINA
w P o o l e ,  w A n g l i i .

Machiny rolnicze wszelkiego rodzaju, poziome, pio­
nowe, przenośne i stałe machiny parowe, lokomo­
tywy dla ulicznych kólei żelaznych, jachtów i łodzi | 
parowych, machiny do wyrabiania^ kamieni wypala-1 
nych, cegieł, towarów glinianych i cementu i różne 
uprzyw. szczególności. (D 7177) (2307-21-26)]

Pomocnik fryzyerski,
który umie golić i zna się dobrze na robo-1 
cie czesania włosów, będzie natychmiast u 
mnie przyjętym. R .  I t la H c I m

Fryzyer w O p a w i e  (Troppau) 
(128-3-3) w Szlązku austryackim.

k i l  t r n  “ted źw led zle  W dobrym stanie, 
L  l i i i  U  jest do s p r z e d a n i a  w Rynku, 
w domu Epsteina w kamienicy środkowej] 
na II. piętrze, wchód od Stolarskiej ulicy.

(247-2-2)

Slmtlid) fcftgeftcKt.

$tot 21. <̂inu<tv 1875
beginnt bie g ie ljung  ber 1. 2lbtl)eilim g ber 78ften non 
ber ^ e t ^ o g t t d j  ® r o u u f d ) t u c i g ’fd ) t 'i i  'J ł e g i e n u t g  
g i n c f i m i g t e n  unb  g o r n u t i r t c i i  2 a n b e § = f io t t e r i e .  
® ie  Sotterie  beftetfl au§  84000 D rigittaU Soofen u n b  
43500 © erainnen. ( 3 M jr  w ie bie & alfte aHer Soofe 
miiffen alfo getninnen.) <5ammtlid)e © enm tne betragen 
ju fam m en 8  f D ł i t t to u  639000 9 ieid)śtttarf ( 6 o l b .
$ e r  & aupttreffer \  W c id j d i t t a r l

b e trag t en. ferner

300000,150000,
unb  b i d e  non 40000,36000,30000,24000, 
18000, 15000, 12000, 10000, 8000, 
6000 2c.3ieid)3Turf. S dm m ttic l)e43500  © etuinne w erben 
burd) 6 3 ief)ungen innerlja lb  einiger SDłonate entfdjieben. 
© egen fc . © infenbung be€ S etrageS  £). SB. g l .  8 .8 0  l i r .  
fiir  ein g an jes  D rig inaL S oos , g l .  4. 40 K r. f i ir  ein 
jjalbes, gt. 2. 20 K r. £>. SB. f iir  ein niertet D rig.=£oo5 
finb bie m it' bem SBappen be§ S ta a te s  nerfefjenen

bie SBanffirma 3 f e » t | r t l  & d a .  *»
f t f m t l t t t V r t  su bejiefjen. —  © te S tan ą  le«t 

Lei ©ffectuirung jeber SefteHung
ben am tlid jen  g ie lju n g sp lan  b e i, nerfenbet fo fort nad)
jeber ^ieEjung a n  jcbeit £f)eilnef)m er bie am tlidje
3 ieł)ungźlifte. —  D ie  S luśbejafilung ber getnonnenen
SBetrage gefdjieljt burd) bie SSerbinbungen biefe§ § au feó ,
an  alien ipiiifcen, gegen Stbgabe bes D rig inaL S oofes.

tacyj 6 i t r . ; również podejmuje się powyższa apteka pisemnych konsnltacyj w chorobach uszów oczów 
i krtani pod wjrmienżonemi warunkami.

Tym paniom i  panom, którzy chcą uzyskać rady dla swych włosów, cery, zębów, tudzież innych 
•horób dotyczących utrzymania piękności, pośredniczy taż apteka w konsultacyach ze znakomitymi le­
karzami w tej dziedzinie. Bliższa wiadomość llatownie. (80-8-12)

CKÓwny fkład wsielkloh zn&nyoh krajowych 1 zagranloznyoh szozególnośol 
w dziedzinie farmaoyl, parfnmeryt 1 toalety.

Syrup wapienny Purgleitnera
z polifosforanu wapna

według Gr l ma n l t a  w Par y i n .
Nowy ten środek lekarski, polecony na uzdrowienie 

suchot płucnych, astmy, gruźlicy płuc, zatwardzenia wą­
troby, usuwa w zadziwiający sposób największe wymienione 
choroby.

Pod jego wpływem ustaje kaszel, znikają ?°ene poty, a chory w bardzo krótkim czasie odzy 
skuje swe zdrowie i dobre wyglądanie. U  słabowitych dzieci działa taicie wzmacniająco na kości. 

C e n a  f l a s z k i  1 z t .  * 0  e .  wraz z opakowaniem i stemplem.
Do nabycia w KRAKOWIE u J. Trauczynsldego, aptekarza „pod Koroną* w Rynku głównym.

Panu aptekarzowi Pnrgleitnerowi w Gracu.
Bezanów, 20 Lntego 1872 r.

Wielmożny Panie!
Ponieważ po użyciu tylko czterodniowem s y r o p u  a  p o l i f o s f o r a n u  w a p n a ,  nastą­

piło w chorobie mojej znaczne polepszenie i ulżenie, przeto chciałbym takowym dalsze leczenia pro­
wadzić. W tym celu upraszam uprzejmie o łaskawe nadesłanie mi jeszcze 4 flaszek Syropu wapiennego 
za zaliczką pocztową.

Polecając się pamięci Pańskiej zostaję z szacunkiem
P a w e ł  K a t z n l h .

Znany powszechnie i podług zdania le 
karskiego wszechstronnie wypróbowany

S T Y R Y J S K I  SBK  Z IO Ł O W Y
d l a  c i e r p i ą c y c h  n a  p i e r s i .

Dostać go można zawsze w świeżem stanie po co-1 
nie 80 cent. za flaszkę.

J. E n p M e r a  Esencja  muszkułowa i nerwowa
z aromatycznych ziół alpejskich.

| Bezsprzecznie wyśmienity środek przeciw bólom gośćcowym oczu i stawów, przeciw zawrotowi gło­
wy i bólowi krzyżów, osłabieniu nerwów i ciała, a do wzmocnienia organów płciowych za najskuteczniej-1

szy uznany. Cena 1 złr.

STDMATICON, Woda do ust
D r a  I tru n  na,

Dentysty kilku c. k. zakładów w Gracu,

uznana wskutek nader licznych doświadczeń za specyfi­
czny środek do zagojenia rozranionych dziąseł, do usuwania cu­
chnącego oddechu i wstrzymania postępującego pruchnienia 
zębów.

Cena flakonika 88 centów.

m
MAGEN-LIQUEUR

(Kromhholziana) O
wśj

L IK IE R  Ź 0 Ł 4 D K 0 W Y
Dra Krombholza.

Likier ten przyrządzony ze wzmacniających 
roślin, działa szczególnie skutecznie na organa tra  
wiące, a rozgrzewając żołądek wywiera najzhawieu- 
niejszy wpływ na zdrowie. Może on być doskona­
łym towarzyszem na polowaniu przy wycieczkach i
w podróży. — Cena flakonu 52 cent. 

irawdziwych: w K r a k o w i e  jedynie u pp. J. Jahna 
,wowie u K. Schubutha przy ulicy Krakowskiój, u apte- 

Mikolasza i Berlinera.
M ej u P. Knausa — w Bochni u B. Fadenhachta — w Czerniowcach u T. Zachariasiewi

cza i Rojańskiego — w Jarosławiu u J . Bajana — w Kołomyi u F. Zachariasiewicza i Schai Herma'
na — w Rzeszowie u J . Schaittera — w Stanisławowie u A. Tomanka i Spółki — w Tarnopolu u M. 
Schlifki— w Tarnowie u Wielogórskiego — w Wieliczce u Charskiego — w Zaleszczykach u J. Kodręb- 
skiego i Sp. (2353-5-12)

Bank Galicyjski dla Hanfllu i Przemyślu
w  K r a k o w i e

wydaje począwszy od d. 1 Marca 1874  r.

ASYfSWACłTE KASOWE
6% płatne w 30 dni po wypowiedzeniu 
67a% „ „ 60
7% „ * 90

n  n

Kraków d. 26  Lutego 1874  r.
(92-3-) D y r e k c y a

KANTOR WYMIANY
pod firmą

Kurnatowski & Comp.
w K rakowie, R ynek Hr. 11

kupuje i sprzedaje wszelkie efekta i monety, wymienia 
kupony od papierów publicznych pod warunkami najprzy­

stępniej szemi.
Również załatwia wszelkie interesa komisowe i spe­

dycyjne z jaknajwiększą akuratnością.
m r  Wszystkie polecenia z prowincyi wykonywują 

się bezzwłocznie po kursie dziennym. (113 6-6)

OLLA P R O S Z K I  S E I D L I C K I E .
Proszki te zajmują przez swą nadzwyczajną w najrozmaitszych wypadkach do-

- - - - * - "  * —* J ł— 1 —;------- ! 1 -1-----i"wannświadczoną działalność pomiędzy wszelkiemi dotychczas znanemi lekarstwami domowemi 
niezaprzeczenie pierwsze miejsce. Wiele tysięcy pism dziękozynnych, pochodzących z ró­

żnych części całój monarchii austryackiój, poświadcza szczegółowo, że proszki to z najlepszym 
skutkiem używane były i w niektórych chorobach świetne rezultata wyzdrowienia wykazały, 
a mianowicie: w d ł u g o t r w a ł e m  z a t k a n i u ,  n i e s t r a w n o ś c i  l z g a d z e ,  następnie w kur­
c z a c h ,  c h o r o b a c h  n e r e k ,  c i e r p i e n i a c h  n e r w o w y c h ,  b i c i u  s e r c a ,  .n ” w 0 *A® 
b ó l a c h  g ł o w y ,  u d e r z e n i a c h  k r w i  do g ł o w y ,  g o ś ć c o w y c h  p o r a ż e n i a c h  cz - 
ków,  nareszcie w skłonności do c h o r o b y  m a c i c z n ó j ,  do z a m u l e n i a  s l ę a z i o  y,  ^ 
d ł u g o t r w a ł e g o  d r a ż n i e n i a  na w o m i t y  i t. p.

C e n a  p u d e l k a  o r y g i n a l n e g o  z  o p i s e m  u i y e l a  1 s i r .  w .  a .

W Ó D K A  F R A N C U S K A  i SÓL.
Najniezawodniejsze lekarstwo domowe na wzmocnienie cierpiącój ludzkości we 

wszelkich wewnętrznych i zewnętrznych zapaleniach, prawie we wszystkich chorobach 
zranieniach wszelkiego rodzaju, w bolach głowy, uszów i zębów, zastarzałych uszko-

pch się ranach, zaognieniu jakiej części ciała, zapaleniudzeniach ciała i otw artych ranach, jątrzących 
oczów, porażeniach ciała wszelkiego rodzaju itd . itd.

C e n a  f l a s z k i  z  o p i s e m  u i y e l a  8 0  e .  w .  a .

|LEJ TRANOWY z WĄTROBY MIĘTUSÓW.0 :
Najczyściejszy i najskuteczniejszy gatunek tranu lekarskiego z Bergen w Norwegii, 

który należy odróżnić od sztucznie czyszczonego oleju tranowego z wątroby.

Prawdziwy o l e j  t r a n o w y  z w ą t r o b y  m i ę t u s ó w  bywa używanym z nailepszym 
skutkiem w c h o r o b a c h  p i e r s i o w y c h  i p ł u c o w y c h ,  s k r o f u ł a c h  i a n g i e l s k i ć j  ch o ­
r o b i e  (tak zwanćj rhacbitis). Wyleczą najbardzićj zastarzałe c i e r p i e n i a  g o ś ć c o w e  i 
m a t y c z n e ,  jak również chroniczne w y r z u t y  s k ó r n e .

C e n a  f l a a z k l  z  o p i s e m  u i y e l a  1 z l r .  w .  a .

reu-

ffiają aa sprzeiaż:
K R A K O W I E s p. Dr. d a w le z s e w e lz l  aptekarz, p. J .  T r a u e z y ń a l s J  aptek., 

K .  W i ś n i e w s k i ?  apt., p. M . J a w o r n i c k i ?  p. J . d a h n j  we L W O ­
W I E  p. C . S e k u b u t k ,  p. F .  W .  K r ń l l k o w u k l ,  p. A. B e r l i n e r ?  
p. Z .  B u e k e r ?  pani K l e i n  wdowa i p. K .  K r z y i a n o w u k l .

w BIAŁEJ p. Keler apt., J. Ber­
ger i Reichert apt.

.  BRZEZINACH Ad. Korde­
cki,

.  BRODACH p. Ed. Liska apt., 
p. E. Grimspan i p. M. S. 
Franzos,

„ CHORODOWIE p. Z. J. Kry­
nicki,

.  CHOROSTKOWIE p. Fel. 
Roszkiewicz apt.,

.  CZERNIOWCACH p. Igna­
cy Schnirch i p. K. v. Chal- 
bazani,

„ DOBROMILU p. A. Grotow-

„ DROHOBYCZU pp. J . Alerie- 
wicz i L. Dobrzyniecki apt.

w GLINIANACH p. Heim,
.  HU SIAT TNIE p. A. Burna­

towicz,
.  JAWOROWIE p. L. Lacho- 

wioz apt,,
„ JAROSŁAWIU p. J . Rohm, 
„ KALISZU p. J . Puchalski, p.

Rzaczyński i p. Olszański,
„ KOŁOMYI p. Daw. Kramer, 
„ LIMANOWIE p. Ant. Miil- 

ler apt.
„ NOWYM-SĄCZU p. Koster- 

kiewiczowa wdowa,
„ .NOW YM-TARGUp.G.Laur, 

PODGÓRZU p. S. 8chlesin-

I rŻEMYŚLU pp. F. G 
czka i p. E. Machulski,

Geide-

w RZESZOWIE p. J. Schaiter 
i Sp.,

„ SKOLE p. Liebesmann,
„ STANISŁAWOWIE p. Ste- 

cher t. Sebenitz,
„ 8UCZAWIE p. E. Botezit.
„ TARNOPOLU p. A. Morawetz 

i p. Buchelt,
.  TARNOWIE p. W. A. T. Wie-

1 o górski,_
„ WADOWICACH p. Franc. 

Foltin,
„ ZALESZCZYKACH p. J Ko-

dręhski,
.  ZBARAŻU p. N. Sflssermann, 
,  ZŁOCZOWIE p. O. Faden- 

hecht. (87-2-)

98 przez państw o H am burg
u/rządzone i poręczone losowanie pieniężne

8 . 6 3 9 , 0 0 0  R e i c h s - M ą r k .
To wielkie wylosowanie pieniężne podzielone jest na 6 oddziałów, a cią­

gnienie pierwszej klasy odbędzie się wedle terminu ułożonego w Urzędowym 
wykazie już 21 i 22 Stycznia 1895 r.

Korzystne urządzenie nowego planu jest tego rodzaju, iż w następujących po 
sobie 6 losowaniach wyciągniętych będzie z pewnością w przeciągu kilku miesięcy

43,500 wygranych,
między temi znajdują się główne wygrane R. Mark 450,000, 300,000, 150,000, 
80,000, 60,000, 50,000, 40,000, 36,000, 6razy 30,000, lraz 24,000, 2razy 20,000, 
lraz 18,000, llra zy  J 5,000, 23razy 12,000, 15razy 10,000, 3 4 ra z y  60Ó0, 3razy
4800, 40razy 4000, 250razy 3000, 203razy 2400, 5razy 1800, 412razy 1200,
512razy 600, lOrszy 360, 850.azy .300, 26,400razy 142 R.-Mark i t. d. i t. d.

Cena wedle rozkładu wynesi za
( e a t y  l o *  9  * l r .  — «•

(żadna promesa) ] p ó ł  l o s u  4  a ł r .  8 0 c .
| ć w i e r ć  l o s u  •  * t r .  S ft c«

Wszelkie zamówienia nawet w najodleglejsze strony wykonane będą prze- 
zemnie najpunktualniej i najstaranniej. Każdy uczestnik w grze otrzyma zaopa­
trzony w urzędową pieczęć oryginalny los (nie promesę) wraz z planem, a po 
uskutecznionem ciągnieniu urzędowy wykaz wygranych.

Wypłata wygranych następuje zawsze punktualnie za poręczeniem państwa 
i może być uskutecznioną bezpośredniem nadesłaniem, lub na żądanie intereso­
wanej osoby za pośrednictwem domów handlowych, zemuą w stosunku zostających.

Podajcie szczęściu rękę! 
i udajcie się szybko wprost do domu bankowego i wymiany pieniędzy.

Louis Wolff,
Kllernthorsbriicke Hr. 4?

H A M B U R G .
Zwraca się uwagę, że wszelkie zamówienia nadeszłe do dnia ciągnienia, a 

więc do 21 stycznia 1875 r., przezemnie przyjęte i wykonane będą. (72-3-3)

i
I

Kolekta moja jest, jak powszechnie wia­
domo, oddawna zawsze nadzwyczajnem 
szczęściem obdarzona, tak, że w ostatnim 
dziesiątka la t już 14 razy wypłacałem 

największe główne wygrane.



CZAS z Niedzieli 17 Grndnia 1875.

JOZEFA STROPIŃSKA
mleszkająoa v  K rakow ie przy alloy I 

Ś. Krzyża pod L. 418,
podejmuje się:

1) wyczyszczania i wywabiania plam I 
ze sukni damskich, także i wstążek;

2) czyszczenia rękawiczek;
3) odnawiania ubiorów sukiennych, jedwab­

nych, aksamitnych, wełnianych itd.;
4) farbowania na nowo na biało przez używa-1 

nie splamionych lub zżółkłych białych materyj I 
jedwabnych i wełnianych, chustek krepowych! 
i gotowych białych mantyl tak dokładnie, iż I 
niepodobna odróżnić ich od nowych;

5) czyszczenia koronek, blondyn, jako­
też biafycli szmizetek, czepków i ró- I 
źnych haftów, które chociażby najbardziej 
zżółkłemi były, właściwy kolor nowych przybiorą. I

Wykonywując powyż wyszczególnione roboty za I
najumiarkowańsze wynagrodzenie, poleca się łaska-1
wym względom Szanownój Publiczności. (121-4-)

O g ł o s z e n i e .

W O G R O D Z I E  H A N D L O W Y M
J. Tenglera

w  K r a k o w i e  p r z y  u l .  K a r m e l i c k i e  i 
p o d  N r .  5 3 ,

dostać można Kwiatów, Kamelij, Bukietów 
i dekoracjj balowych.—Zamówienia napro- 
wiacyę uskutecznia się za zaliczką. (] 49-2-3)

Balsam Vetormiego
od 70 lat bez żadnej reklamy znany i przez 
znakomitości lekarskie uznany poleca się 
Szanownej Publiczności jako niezawodny śro­
dek na reumatyzm, osłabienie nerwów, kur­
cze, ból zębów, fluksye, szczególnie na rany 
i poparzenia. Oryginalny dostać można we 
Lwowie w fabryce, flakon po 1 złr. 50 c. 
i w K r a k o w i e  w aptekach pp. Redyka, 
Trauczyńskiego, Wiszniewskiego, — jakoteż 
w handlu pp. Waltera i Jahna. (2582-6-6)

T ylko

27 cni.
za łokieć, sztukę lub parę sprzedaje pod najściślej- 
szem poręczeniem za bardizo dobry gatunek i praw­

dziwość towarów hurtownie i częściowo:

Materye z wełny owczej na snknle
najpiękniejsi i najmodniejsze we wszelkich barwach, 
giadkie, w paski lub szkockie, mianowicie: ś w i e -  

(Liister), r y p s y ,  poprzeczne materye ple­
dowe, w jednej barwie, tudzież szkockie kratkowane 
materye pledowe, najnowsze i najpiękniejsze na je- 

sień i zimę 
Flanei Nordpol 

(Wattmoll) i najmodniejsze ciężkie materye Nordpol, 
najmodn. barchan na suknie', perkal kosmonowski, 
kreton (turecka materya na szlafroki), pika, niebie­
ski brunatny tudzież biały barchan flanelowy, rum­
burskie, holenderskie lub nieprzyprawione szląskie 
płótno przędzone, firanki cycowe muszlinowe i ko­
ronkowe, dymkę atłasową, pościel, ręczniki z płótna 
adamaszkowego i serwety, dymki do materaców i 
kanap, szyfony %  i %  szerokie, nankin, krawatki 
jedwabne i kaszmirowe rozmaite, skarpetki, pończo­
chy, rękawiczki, chustki do nosa płócienne i baty­
stowe i bardzo wiele innych przedmiotów jedynie 

i wyłącznie w znanym z rzetelności i uczciwości 
pierwszym i największym

J8? cent.
SKŁADZIE TOWARÓWl

w  W i e d n i u ,  K f t r n t n e r i t r a s a e  3 4
(Burgerspital-Gebaude).

Rozsyłki p u n k t u a l n i e  i sumiennie za zaliczką. 
Wzory i cenniki posyła się darmo. (53 25-30)

Herbata, Rum i Wina
u

A . n .  M a m iła
c. k. prusk .  n ad w o r n e g o  d os t a w c y

w Bernie (Briinn).
Herbata familijna i karawanowa od złr. 1 

1-60 do złr. 6 za funt w. Prooh herbaciany 
najlepszy złr. 1-40 za funt wiedeński.

Ram brazyliański miara z flaszką 1 złr. 
Wina Bordeaux butelka złr. 110 do 2-50.1 
Wina Malaga i inne hiszpańskie butelka 

złr. 150. (2656-8-20)|
■  Rozsyłka za zaliczką. Cenniki darmo. 

A . M . M a n  <11.
Handel herbaty, rumu i wina w Bernie.

P O L L A K A
nowo otworzony

27 cni.
Uniwersalny 

SKŁAD TOWAROWI
w W iedniu,

MariaMlferstrasse Nr. 1,
sprzedaje pod najściślejszem poręczeniem za bardzo I 
dobry gatunek i prawdziwość towarów hurtownie i |

Obrazy olejne i listwy złocone.

Kutrzeba i Marczyński
Handel papieru IntroMgatornia
przy ulloy Grodzkiej Ł. 86 (250-2-) w głównym Rynku L. 45

„pod Chińczykiem". w Szarćj Kamienicy.
polecają

po cenach umiarkowanych wszelkie papiery do pisania i rysowania 
i przybory do tegoż, farby olejne i płótna, albumy, pugilaresy, oraz 
wszelkie galanterye, ramki na fotografie w wielkim wyborze, bilety, 
powinszowania i ordery kotylionowe, bilety wizytowe i monogramy 

i wszelkie roboty introligatorskie.
Zamówienia z prowincyi uskuteczniają się odwrotną pocztą.

11
Mamy zaszczyt zawiadomić niniejszem, że urządziliśmy w miesiącu grudniu celem wypróżnieuia 

naszego składu odleżałych towarów przed rozpoczęciem nowej pory zupełną

©££■* w y p r z e d a *
zniżając znacznie ceny fabryczne.

C e n n i k .

Z wysokim szacnnkiem. 
Zarząd handlu.

Perkalina włas. wyrobu mater. na koszule, łok. po 20c. 
Perkalina kosmonoska mater. na koszule łok. po 25 c. 
Tureckie materye na szlafroki „ „ 30 c.
Perkal na meble w różnych kolorach łok. po 30 c. 
Biały szyfon i szirting » » 20 c.
Szyfon na koszule i mg. szirting „ „ 25 c.
Wielka ilość materyj na suknie, 

w najnowszych wzorach łok. po 25 c.
Biała dymka bawełniana łok. po 25 c.
Chusteczki batyst, dla dzieci z kolor, brzeg. tuz. 80 c.

jacodet dla pań z kolor, brzeg. tuz. po 1'60. 
Chusteczki batystowe dla dziewcząt z kolorowemi 

brzegami i obrąbione tuz. po 1 złr.
Chustki dla dzieci, nowość w tym rodzaju, tuz. po 

1 złr. 20 ct.
Chustki batystowe dla pań z kolor, brzeg, i obrą­

bione tuz. po 1 zł. 30.
Chusteczki mułowe dla pań haftowa­

ne i z monogramem, sztuka po 80 ct. 
Cłiusteczki męzkie z gustów, kolorowemi brzegami 

obrąbione tuzin po 2'50.
Tożsamo naśladujące najlepsze płótno tuz. po 3 złr. 
Rumburskie chusteczki płócienne tuzin po 9 
Irlandzkie „ „ „
Belfastskie „ „ „
Holenderskie „ „ z  gustów.

wemi brzeg. tuz. po 6 zlr.
Katunowe chusteczki na głowę tuz. po złr. 2 'c.50. 
Fularowe „ „ „ n .zh'- 3.
Berlińskie chusteczki na szyję z owczej wełny, 110-

2 złr. 
x złr. 
4 złr. 

koloro-

Teżsame najlepsze po 3 złr.
Painskie jedwabne chusteczki na szyję po lz ł.5 0 c . 
Czarny velveton łokieć po 30 ct.

„ „ szeroki łokieć po 75 c.
Aksamit czarny łokieć po złr. 1 20 c.
Aksamit czarny Silk na suknie łok. po złr. 1 'GO,
30 łokci prawdz. farbow. barchanu na suknie szt, 

po 7 złr.
30 łokci barchanu białego, sztuka po 8 zł.
30 łokci przędzonego płótna sztuka po 7 złr.
30 łokci % , płótna bielonego ercas sztuka po 7 złr. 
30 łok. “/fl płótna bielonego sztuka złr. 8 c. 50.
50 łok. %  weby irlandzkiej sztuka po 12 złr.
50 łok. »/B, weby belfastskiej sztuka po 15 zlr.
50 łok. •/* weby holenderskiej najlepszej sztuka po 

20 złr.
Nakrycia z płótna Jaquard na 6 osób 5 złr.

„ adamaszk. „ 6 „ 6 złr.
„ „ Jaquard „ 12 „ 10 zlr.
„ „ adamaszk. „ 12 „ 12 złr.

Ręczniki adamaszk. łokieć po 25 ct.
Serwety Jaquard tuzin po 3 złr. 50.
9/4 kolor, obrusy do kawy w rozmait. kolorach szt. 

80 ct.
Tureckie ręczniki Haliagry tuz. po 3'50. 
Małe kobierce przed łóżko kolor, sztuka 2'50. 
Teżsame większe sztuka 3'50.
1 para kap do łóżka w pstrych, niebieskich lub 

brunatnych wzorach za 2 sztuki 5 złr. 
s/4 czarny aiifjielski ryp» na suknie i
płaszcze najlepszy, łok. po 1 zł. »« c-
318 Nordpol-Flanela o ile zapas star­
czy łokieć po 60  c.

wośc po 1 złr. 50 ct.
Teżsame półjedwahne po złr. 2.
Franc, jedwabne chusteczki na szyję po zł. 2 ct. 50. ^

T e n  c e n n i k ,  o b o w i ą z u j e  t y l k o  n a  g r u d z i e ń
Łaskawe zamówienia z prowincyj będa jak dotychczas jaknajlepiej wykonane, a niepodobające

sie towary będą chętnie wymienione. Na żądanie posyłamy wzory; rozsyłka za “d“ .ŁZi£4- 
się «prasza£iy zwracać uwag8 na flrme i adres, aby nie byc omamionym przez^ wspoł-

z a w o d m k ó w ^  C a t t „ n . „ r u U - ł  al.rik s-Xie.le.la«.- W ien , Stadt, K n p r e c l l t * .
p l a t z  UTr-. 3 , «■«* 3* riickwarts der Ruprechtskirche vis a vis dera Jbmgang zur Sakristei.

o
Technika
Mittwcida.
IV kró les tw ie  Kaskiem.

(67-3-7)

Wyższa szkoła fachowa
dla inżynierów m achin, werk- 
mistrzów i t. d. Rozkłady nauk 
darmo przez dyrekcyę.— Przyję­

cie 15 Kwietnia.
Nauka przygotowawcza bezpłat.

O

Ktobj chciał nabyć
I. i I "
„Koi -

Herbarza Nies i eck iego  
olska“ pierwotnego wydania 

w dr Kolegium lwowskiego „So­
cietal esu“ r. 1728,  llll> m i a t  
d o  Z b y c i a  II. i IV. tom tegoż wy­
dania, raczy zgłosić się do Admini- 
stracyi Czasu. (175-2-6)

I .
u l ł e a  W l ś l n o  I ,  1 3 4 ,

zaopatrzony został w świeże kwiaty pa­
ryskie, ubiorki i czepeczki. 

Również przyjmuje kwiaty zwinięte 
do odświeżania. (242-2-2)

Jest zaraz do sprzedania
pod k o r zy s t n em i  w a r u n k a m i  c a ł y  
k lu cz  w powiecie Jaworowskim, obej­
mujący kilka tysięcy morgów przestrzeni, 
jakoteż piękne lasy, wielki staw i różne 

realnoś i miejskie.
Bliższa wiadomość w kancelaryi adwo­

kata D ra Dzidowskiego we Lwowie  1.2 
ulica Kościuszki. (158-2-3)

Wielmożny Pan C t. A .  W . M a y e r
w Wrocławiu

Nadesłany mi łaskawie syrup piersiowy 
uczynił mi tak doskonałą przysługę, że wi 
dzę się spowodowanym upraszać Pana znów 
o szybkie nadesłanie takiejże ffiszeczki sy­
ropu piersiowego.

Należy*ość za takowy załączam.
Fi i r th  w Bawaryi, 19go Lipca 1870 r. 

(187-1-2) Mai er Uhlfelder.
Jest zawsze do nabycia w K r a k o w i e  w 
aptece p. W iktora  R edyka i u p. 
Piotra Krolciewicza na Stradomiu,—w Tar­
nowie u p. W. T. Wielogórskiego,'— w Prze­
myślu u p. Edwarda Machulskiego, —  w 

Brzeżanach u p. B. Fadenhechta.

27 cni.
Skład fabryczny:

w W iedniu. CUnriian., Schiinbrunner
strasse 30. (2612-6-6)

Jedynie i wyłącznie w tak doskonałym i dobrym 
gatunku w bardzo obfitym wyborze gładkie i krat­
kowane materye z wełny owczej na suknie, bare- 
żowe, prawdziwe kolorowe batysty, kreton, płótno, 
szyfon, dymka na pościel, kobierce długie, dymka 
na materace, barchan, ręczniki adamaszkowe, ser­
wety krawaty, chustki płócienne do nosa i wiele 
innych rzeczy z towarów modnych, płóciennych i 
bawełnianych itd. itd. po 27 ct. za łokieć lub sztu­
kę. Następnie są na składzie wszelkie rodzaje to­
warów modnych i wyrobu ręcznego po wyższych, 
lecz równie tanio ustanowionych cenach jak n. p. 
%  szeroki kaszmir po 65 c. we wszelakich barwach, 
n a j p i ę k n i e j s z e  rypsy z wełny owczej po 50 ct.; 
najnowsze materye na pledy po 40 cnt. za łokieć, 
,8/. długi szal zimowy po 9 złr.

Przy jednorazowej próbie podaną jest sposobność 
do przekonania się o taniości i rodzaju towaru.

D O  M A G A Z Y N Ó W  N O W O Ś C I
Ł E O I A  F E I N T I T C H A

w KRAKOWIE i we LWOWIE 
nadeszły znaozne transporta 

najpiękniejszych K w i a t ó w  p a r y s k i c h ,  a c l i l a r z y .  Rę­
kawiczek,' B i ź u t e r y J  i Perfum, —  Kapeluszy składanych, Bielizny 
męzkiej, Krawat, Chustek batystowych itd. itd., —  Paryskich Orderów 
kotylionowych, —  Najnowsze wyroby z bronzu, porcelany, drzewa 
i skóry, —  Artykuły do podróży, angielskie Pledy, Kołdry, Kaftaniki itd.

| ^ >  Ceny umiarkowane i stałe. —  Zamówienia zamiejscowe 
uskuteczniają się odwrotną poczty (146-7-)_

HERBATY
świeży transport nadszedł do podpisanego handlu, o czem zawiadamiając Sza­
nownych odbiorców donosi zarazem, że takową od złr. 2 do 8 z a | l  paczkę 
oplombowaną, zawierającą 1 funt rosyjski, sprzedaje

Józef Riedel w Krakowie.
P. S. Herbata powyższa wyłącznie u podpisanego jest z tego samego 

źródła, z którego prowadziła jedna z pierwszorzędnych obecnie zwinięta firma 
handlowa, a wiadomo, że wskutek doboru herbaty większą część miasta i oko­
licy towarem tym opatrywała.   (104-4-12)

Scbostal & Hartlein w Wiedniu, Graben 30.
IV Tanią dobrą bieliznę męzką i damską "Wf

płócienne chustki do nosa, płótno na prześcieradła i bieliznę stołową itd. itd-, polecamy naszym Szanownym 
kupującym i Publiczności po nader tanich cenach, ręcząc za rzetelne wykonanie, gdyż firma nasza zbyt dobrze 
jest w Galicyi znaną, abyśmy jeszcze potrzebowali takową wychwalać. Wystarczy najmniejsze zamówienie na

próbę, aby przekonać się o naszej działalności- 
Listowne zamówienia będą odwrotnie jaknajlepiej wykonane, a nieodpowiednie rzeczy zaraz napo-

wrót przyjęte.
Obszerny cennik rozsyłamy opłatnie.

Z wysokim szacunkiem
Scbostal & Hartlein?

Fabrykanci płócien i bielizny, główny skład w Wiedniu, Grał „zur gold. Krone."

w Odesie 
rue Deribas.

w Medyolanie 
Corso N. 30

V T u r yn i e
Via Roma.

we F l o r e n c y i  
Via Ceritani.

w Rzymie 
Corso N. 161-

Ceny fabryczne naszej bielizny męzkiej i damskiej, chustek do nosa, towarów płóciennych ltd. itd.
  m a j t k i  d a m s k i e  z dobrego angielskiego szyfonu z obrąbkiem po

złr. 1*25, 1'50, z haftowanym obrąbkiem a la fantaisie złr. 2, 2-25; 
bardzo piękne z haftowanemi 'wkładkami złr. 2-50, 2*75, 3 do 3'50. 

Spódnice damskie rozmaitej długości do ubioru z obrąbkiem, spó­
dnice modne z dobrego szirtyngu złr. 2 75, 3, 3'50, 4, z haftowanemi 
bardzo pięknemi wkładkami złr. 6, 6'50, 7, 8, do złr. 9 ; spódnice 
z ogonami rozmaitej długości po złr. 3'75, 4'50, 5, 6, 7, 8, 9, 10 do 
15. Spódnice z ogonami z mułu z koronkami złr. 12, 13, 14.

Płaszcze tlo f ry z o w a n ia  4 penioary )
v n  h a  -i i , .   a  r.  1 1,  ę . r n  A  „  h n «

Koszule męzkie z najcieńszego bardzo dobrego angielskiego szyr- 
tingu (szyfon) gładkie lub w prążki z kołnierzem lub bez tegoż po 
złr. 2, 2 50, 3, najlepszy najcieńszy gatunek koszuli szyrtingo- 
wycli, gors i mankiety z najcieńszego płótna po złr. 3'50 
4, z gorsem płóciennym a la fantaisie złr. 4'50 do 5 złr. z bardzo 
ładnym haftowanym gorsem płóciennym, koszule kałowe lub 
weselne po zlr. 6, 6 50 7, 8, 9 do 10 złr. Należy podać szerokość szyi.

w  częściowo: i
materye z wełny owczej na snknle
J^JSkniejszę i najmodniejsze we wszelkich b a r-1 

S*adkie, w paski lub szkockie, mianowicie]: 
poprzeczne mate-

kowan Wt ’ W iedn®l harwie, tudzież szkockie krat-1 
na inaf F at«!7e pledowe, najnowsze i najpiękniejsze 
i ‘ £  "  ! zimę. F I  miel Nordpol (wattmol) 
barchan c)9Żkie materye Nordpol, najmodn.1
recka suknie, perkal kosmonoski, kreton (tu- 
natnv & y-a “a, szlafroki). pika, niebieski i bru-, 
holenderslriBZ i i. y barchan flanelowy, rumburskie, 
nrzedzoup « mePrzyPrawione szląskie płótno
dvmke a t łn ^  ojcowe muszlinowe i koronkowe,
kownro i fio°W\  Pościel, ręczniki z płótna adamasz- 
szvfolv •/ i l ety> dymki Jo materaców i kanap, 
bne i kaszmiro»SZerokie’ nankin’ krawatki jedwa-1 
rflV<mrip»n ^ , rozmaite> skarpetki, pończochy, 
ękawiczki, hustki do nosa płócienne i batystowe 

i bar zo wiele innych przedmiotów.

Wszystko tylko 97  cent.
Rn_0 za łokieć, sztukę lub parę. i

yłki p u n k t u a l n i e  i sumiennie za zaliczką, 
ry i cenniki posyła się darmo i opłatnie. 

(54-25-30)

Kolorowe koszule męzkie najnowszy bardzo gustowny frzór 
z bardzo dobrych materyałów po złr. 2'25, 2'50, z bardzo cienkiej 
francuskiej materyi 3 złr., z kretonu złr. 3'25, 3 50, koszule orfordzkie, 
najnowsze wzory po złr. 3, 3'50, 4, najcięższy gatunek.____________

Płócienne koszule męzkie, gładkie z gorsem w prążki po 
złr. 2-50 3, 3'50. 4, 5, do 6 złr. bardzo śliczny gatunek z najcieńszego 
rumburskiego lub belgijskiego płótna złr. 6 50, 7, 8, z haftowanym 
gorsem, koszule balowe, weselne po złr. 7, 9, 10, 12 do 15 złr.

Kołnierzyki męzkie z bardzo cienfego szyfonu, ’/ , tuzina, 
złr. 1'50, i 1'75, z bardzo cienkiego płótna '/, tuzina zlr. 2 i 2'50, 
mankiety z bardzo cienkiego szyfonu V2 tuzina złr. 2'50 i 3, 
x  bardzo cienkiego płótna zlr. 3*7i> i 4 ->0.

Kalesony męzkie z bardzo dobrego rumburskiego płótna na ta ­
siemkę lub do zapinania, niemieckiego lub francuskiego kroju po 
złr. 1-20, 1'50, 1-75, 2 25, 2'50 do 3 złr.____________________ ____

K o s z u le  damskie dzienne z prawdziwego płótna gładkie na 
tasiemkę po złr. 1-50, 175, dziergane złr. 2, z-50 do zlr. 3 ; z roz­
porkiem lub do zapinania na ramieniu z dzierganeuu paskami po 
złr 3 3'50; z jiaftowanemi paskami (ręczny haft) złr. 4, 4-50 do złr. 5; 
koszule damskie z obiąbką lub koszule a la fantaisie upstrzone hafto­
wanemi paskami po złr. 3'50, 4; bardzo piękne haftowano koszule 
damskie z angielskiego szirtingu lub szyfonu, gładkie na tasiemce 
po złr 1'25, z rozporkiem lub do zapinania na ramieniu po złr. 1'85, 
z obrąbkiem złr. 2-50, 2'75, do złr. 3.

- < a u c z e  u «  -----  ,  i - -— j  r zwykłe gładkie po
złr. 2 50, z obrąbkiem ustrojone złr. 3'50, 4, z bardzo pięknie haftowa­
ną wkładką złr. 6, 7, 8, 9 do 10.________________________________

P o ń c z o c h y  damskie Inb skarpetki męzkie białe lub w
kolorowe paski, pół tuzina złr. 3'50, 4, 4'50, 5. Pończochy po 
kolana dla dam pół tuzina złr. 6, 6'50, 7, 8. Fil d’Ecosse pół 
tuzina złr. 7, 8, 9, 10 do 12.

P rześc ia rad ła  płócienne bez szwu najlepszy gatunek 6 sztuk 
%  szerokości złr. 16, 17, 18 do 20 złr.; %  szerokości 6 sztuk złr. 
19, 20, 2 2 ,23 do złr. 25; ’%  szerokości 6 sztuk złr. 22,24,26 do złr. 30;

K o s z u l e  damskie nocne z angielskiego szyfonu z obrąbkiem po 
złr. 2'50, z siodełkiem bardzo praktyczne i wygodne złr. 3, 3'50, 4,

L i s t y  i  a a m o w i e n i a  u p r a s z a m y  a d r e s o w a ć :  S c l t o s t a l  &  l l i i r t l c i n ,  W a s c h e -  
l a l t r i k .  m  i e u ,  G r a b e n  3 0  i , a « r  g o l d e n e n  M r o u e . ”  (99-12 )

Ręczniki drelichowe '/j tuzina złr. 2'50, 2'75, 3; adamaszkowe 
i/ tuzina złr. 3, 3'50, 4, 5 do złr. 6; garnitury stołowe na 6 osób, 
drelichowe złr. 4'50, 5, 5 50, 6; adamaszkowe na 6 osób złr. 8, 9, 10, 
12 do złr. 15; garnitury na 12, 18 i 24 osób stosunkowo drożej.
Obrusy ta kże pojedynczo. __________________ ___________ ______

Chustki do nosa płócienne pół tuzina złr. 1'20, T50, 1'75, 
piękny gatunek złr. 2, 2'50, 3, 4, do złr. 5; z prawdziwego francu­
skiego batystu nicianego po złr. 2, 2'50, 3, 4, 5, 6 do złr. 8; chustki 
batystowe z kolorowemi brzegami, najnowszy wzór ’/« tuzina złr. 1-50, 
1-75; z prawdziwego batystu lnianego % tuzina złr. 3, 3'50, 4 do 5 złr. 

Kupełne wyprawy śluhne po złr. 300, 500, 800, 1,000, 2,000 
do złr. 10,000 zawsze gotowe. Kosztorysy wypraw darmo.
Nasz obszerny~cennik rozsyłamy i rozdajemy darmo.
Wszelkie rodzaje bielizny wykonane będą także wedle wzoru, miary 

lub podania w jaknajkrótszym czasie, również podejmujemy się wyhaf­
towania imion lub monogramow kupionej u nas bielizny lub bielizny 
stołowej.

B I M B H l H Ł  C. k. uprzywil. przyrząd do zamykania
Catnrka dla C»t»rka '>«-*- którym można każde drzwi od pokoju z Piecyk do pale- 
«trażv ojrnlo- P«*‘c z n a  od 2 dowolnej odległości własnym kluczem za- nia nafta. z p a l n i loem

mykać i odmykać. _ bezpieczeństwa- /Z&

II na i i
(2425-9-12)

Nenbaagasse Nr. 1 w Wiednia. 
Ulastrowane oennlkl darmo 1 op latnle.

Przeciw chorobom bydła
bywa używanym wedle doświadczenia bardzo skutecznie:

C e s .  k r ó l .  k o n e e s y o n o w a n y

Komeuburski Proszek bydlęcy,
Iconcesyonowany przet rządy c. k. austryacki, królewsko pruski i królewsko  ̂saslci, 
odznaczony medalami w Hamburgu, Londynie, Paryżu, Monachium i Wiedniu,
a używany z najlepszym skutkiem w masztalarniach Jej Królewskiej Mości 

Królowej angielskiej, tudzież Jego Królewskiej Mości Króla Pruskiego.
Proszek ten uznanym jest przez długoletnie wypróbowanie u 
k o n ia : w zołzach, gruczołach, kaszlu, kolkach itp., u byd ła  
ro g a teg o : W wydawaniu krwistego mleka, w m otylicy, roz­
dęciu, i służy do ulepszenia m leka; w  ogó ln o śc i przeciw 
zatwardzeniu, brakowi apetytu i t. d.

Używanie c. k. koncesyonowanego proszku komeuburskiego dla bydła oka­
zuje się w ogóle także u zdrowych zwierząt domowych bardap korzystne, gdyz 
reguluje działalności organów, usuwa przeciwne zdrowiu zapełnienie spożytych 
części, wzmacnia zrównoważenie materyj pożywnych i tym sposobem podwyższa 
znacznie naturalna silę odporną przeciw zaraźliwym wpływom. (202-1-3)

Płyn przywrotczy dla koni
( I l e g t ł t u t l o n g f l u l d )

F r a n c i s z k a  J a n a  K w l z d y  w K o r n e u b u r g u  ?
jedyny, przez wysoką ces. kroi. wliulzc zdrowia starannie badany, a na­
stępnie przez JCKAM. Cesarza Franciszka Józefa I. wyłącznym przywilejem

odznaczony.
Ten c. k. uprz. Płyn przywrotczy utrzymuje konia nawet przy najwię­

kszych wysileniach do najpóźniejszego wieku wytrwałym i rzeźwym i szcze­
gólnie służy do w zm ocn ien ia  przed i po w ie lk ie li tr iu laeli.

skutecznym także w leczeniu gośćca, porażenia, nabrzmienia żył, 
wytchnień, zwichnień, itd. Cena flaszki 1 złr. 40 cent. .

Maść na końskie kopyta, na kruche pękające
kopyta, puste ściany i t. p. —  Słoik 1 złr. 25 cent.

Proszek na strzałkę kopytową, przeciw gni­
ciu strzałki u koni. —  Flaszka 70 cent.

Pigułki dla psów na choroby psów, kurcze, taniec Wita, pada­
czkę, gościec i inne zwykłe choroby psów. Cena pudełka 1 złr.

Proszek leczący dla drobin przeciw zarazie i zwykłym
chorobom gęsi, kaczek, kur, pantarek, pawi. —  Cena paczki 50 cent.
Proszek dla świń, przeciw zgorzelinie i zwykłym chorobom 

świń. —  1 wielka paczka 1 złr. 26 cent., mała 63 cent.

Lekarstwo przeciw biegunce u owiec.
1 paczka 35 cent.

Karma pożywna dla koni i bydła rogatego
do szybkiej pomocy dla zbiedzonych zwierząt, dla orzeźwienia ich tem­
peramentu i podniesienia karmy. —  Wielka skrzynka 6 z łr., mała 3

złr., paczka 30 c. w. a.
Wyroby weterynaryjne Kwizdy ma na sprzedaż:

w KRAKOWIE p. m. Jawornlokl, p- Józef J&hn i p- Józef Traaozyńskl
aptekarz w Rynku głównym.

we Lwowie pp. Konstanty Isklerskl, Piotr Mlkolasz, Jakób Belser, S. Ru*
oker aptekarze, p. J. Piepes.

Także znajdują się Składy prawie we wszystkich miastach G a l i c y i ,  o któ­
rych od czasu do czasu ogłasza się w niniejszem piśmie.

Celem z a p o b i e ż e n i a  n u ś l a d o u a ń ,  uprasza się nie za- 
l / '  1  J A / J L / J 1 L  ■ mieniąc P ł y n u  p r z j  w r o t e z e g o  Fr. J. Kwizdy, J e d j m l e  
o d z n a c z o n e g o  r .  k .  w y t ą e z n y m  p r z y w i l e j e m ,  z inuemi podobnerai lub podo­
bnie nazwanemi wyobami. Również zwraca się uwagę na tę  okoliczność, że k a ż d a  e t y k i e ­
t a  K o r n e u b u r g k l e g o  P r o s z k u  d l a  b y d l ą t  zaopatrzoną jest moim p o n i ż e j  
w y r a ż o n y m  p o d p i s e m  w czerwonej barwie i mam sobie za obowiązek ogłosić, ii znaj­
dują się naśladowania, które ziożoone są z części zupełnie bezskutecznych, a nawet szkodliwych; 
ostrzegam zatem od zakupywania tychże.

Kto mi wskaże naśladującego mój uprzywilejowany znak fa­
bryczny w ten sposób, że osobę pociągnąć mogę do sądowego ukarania,
otrzyma wynagrodzenie a t  do wysokości 500 złr.



CZAS z Niedzieli 17 Stycznia 1875.

Nowe Tańce
wyszły świeżo nakładem

Juliusza Wildta w Krakowie
F U u w I ń a l i l  P .  Cztery mazury na fortepian.

Op. 11. Cena 60 c. 
p * t * r *  **• Clementine-Polka franęaise pour le 

Piano. Cena 30 c.

Oprócz tych także niedawno wyszły:
Uztbulka A. Camilla - Polka - Mazur pour le 

Piano. Op. 223 Cena 30 c. 
H i K l r l m a k l  S , Fine Mouche, Polka franęaise 

pour le Piano. Cena 30 c.
S * « łe rw  1 4 . Quadrille sur de motifś des Operet- 

tes de Offenbach. Op. 11. Cena 50 c.
!  i » e c k l  W? Kadryle z ulubionych tematów ope­

retki „Zaki“ na fortepian. Cena 54 c. 
Smutny K. Trzy mazury na fortepian. 50cnt. 
„  Postać można we wszystkich księgarniach.
Zamówienia wprost u nakładcy, przesiane zostaną, 
f r a n c o .  (181-2-3)

Towarzystwo zaliczkowe
w Jaśle

płaci od wkładek Oszczędności: 
8 %  z 90cio-dniowem wypowiedzeniem 

z krótszem wypowiedzeniem.
P- T. Członkom udziela pożyczki w 

warunkach statutam i określonych.

Znany z dobroci swej
B u lio n  K le c z k o w s k ie g o

oraz

Nakładem Juliusza Wildta w Krakowie
wyszła książka pod tytułem

(176-2-3)

D r. Stanisław Biesiadecki,
Dyrektor.

Stefan Mackiewicz, 
Kasyer.

P iern ik i L ew ick iego,
jakoteż i prawdziwe

Toruńskie Pierniki
do nabycia w handlu moim w Krakowie 

[przy ulicy F l o r y a ń s k i e j  pod Nr. 329.
(179-1-3) T .  S o b o l e w s k i .

Magister farmacy
szczenią.— Bliższa wiadomość pod literami 
A .  18. p. rest. S i z c s z ó w .  (253-1-3)

W  S k rz y d ln e j
*4 do wydzierżawienia od 1 Lutego 1875 
młyn parowo-wodny amerykański o dwóch kamie­
niach francuskich nowo urządzony; od 1 Paździer­
nika b. r. |iro|tłnacya z urządzonym browa­
rem piwnym tak na wyrób piwa dubeltowego, jak 
i pojedynczego, z piwnicami i lodownią. Propinacya 
jest dosyć znaczna, jako w miejscu licznej parafii 

I i odbywających się bardzo uczęszczanych miesię- 
I cznych targów , Skrzydlna jest siedzibą oddziału 
I żandarmeryi, poczty, agencyi Tow. wz, ubez., sta- 
I cyą stadników rządowych i leży na drodze powia­
towej. — Parę folwarków 100 morgowych 
z dobremi pobudynkami i dobrą glebfe od 24 czer- 

I wca b. r. są również do wypuazczenla. — 
Dwie pary koni powozowych, rasowych, ro­
słych, młodych, wyjeżdżonych, oraz kilka mło­
dych bulial półkrwi rassy holenderskiej są 
do sprzedania. — Tracz parowo wodny 
jest do wydzierżawienia. — Parę po- 
mieazkań od 1 Października b. r. — Bliższą 
wiadomość otem wszystkiem na opłacone listy u- 
dziela właściciel pod adressą Z. P. poczta Skrzy­
dlna. (245-1-3)

„ROCZNIK SZKOLNY"
obejmujący najświeższe urządzenia i ustawy szkolne, ogólne przepisy, warunki przyjęcia, opłaty szkolno 
wykazy stypendyow i mne wiadomości statystyczne o szkołach polskich w Galicyi z W. Ks. Krakow- 
skiem, na Bukowmie i Szląsku austr., w Królestwie Polskiem i niektórych prowincyach Cesarstwa 
Rosyjskiego, w Prusieck wschodnich i zachodnich, w Wielkopolsce i na Szląsku pruskim, tudzież za 
granicą; w końcu: tablice porównawcze miar i wag różnych krajów z metrycznemi, tudzież tablice 

redukcyjne miar i wag wiedeńskich na metryczne i nawzajem.
Zebrał i ułożył

Antoni Kostecki.
Cena egzemplarza 1 złr. 20 ceut. w. a.

Nabyć można we wszystkich księgarniach. Zamówienia za przekazem pocztowym wprost 
u nakładcy wysłane zostaną f r a n c o .  1 (116-3-3)

O g ło s z e n ie . Willa pigtrowa do sprzedania j
-» * l u b  w y n a j ę c i a .

50 oent. za 100 biletów wizytowych I wyżej 50 oent.

H F i I R f  H  Ż Y C H O Ń
w Krakowie, Rynek główny N r. 28 (Spiski pałac)

poleca swój dobrze zaopatrzony SKŁAD PAPIERU w piśmienne i rysunkowe 
materyały, Przybory azkolne, Księgi handlowe i Wyroby c a .

lanteryjne.

_  „,!!! Na Karnawał!!!
W irlkt wybór Orderów do Kotyliona

Sztuka od 2 cnt. do 1 złr.
M T  S K Ł A D  

praw d ziw ej W od y kolońsk iej
z fabryki Jan Maria Farina w Kolonii.

Zaszczycony medalem na Wystawie 1872 r. za piękne i tanie swe wyroby, poleca

StCJr Pracownię *S5$
?dresowy«h> Nagłówlłów listowych, Monogramów 

m w z ą i f n  wypukłych w różnych kolorach, ręcząc za sumienne i natychmiastowe 
- wykonanie. (178-3-)

Główny Skład Pieców kaflowych
z fabryki wyrobów glinianych A. Żychonia w Dębnikach p. Krakowem.

Zamówienia z prowincyi uskuteczniają się odwrotną pocztą. " R m

Nr. 4453.   (180-2-2)

W tutejszo - miejskich lasach J e s t  
do sprzedaży w  drodze li- 
cytacy i drzew o budow la­
ne, jakoto: 743 sztuk drzewa ścien­
nego grubości różnój aż do 16 cali, 
a 448 sztuk drzewa materyałowego 
grubości od 17 do 28 cali.

Sprzedaż przedsięwziętą będzie na 
miejscu w lasach: w Zeleznikowskim 
od dnia 20 Stycznia 1875 r., a w Pa- 
szyńskim od dnia 25 Stycznia 1875 r.

Z Magistratu hr. miasta 
Nowego Sącza

dnia 9go Stycznia 1875 r.

Clayton & M le w o r t h
fabrykanci maszyn rolniczych

w  K rak ow ie , R y n ek  Ń. * 8
polecają PP. Rolnikom

Sieczkarn ie, (89-3-)
Szrotow niki,
Szarpacze do buraków , 
K rajacze  do Duraków, 
G niotow nik i do m akuch, 
M łynki do czyszczen ia  

zboża,
F ern o letta  cylindry do ga­

tunkowania zboża i czyszczenia z ką- 
kolu, wilka, wyki, owsa itd.

Cenniki na żądanie bezpłatnie i franco.

CLAY TO N  & SH UTTLE WORTH. 
Pełnom ocnik S .  I T l i k u c k i

Agencya dla Rolników
v  Krakowie, Rynek Nr. 28.

1 zlr. za 50 listów 1 50 kopert z monogramem 1 złr.
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*  ®°rUc. Wacław Głowacki
Fr. Ks. Lewicki

Dr. Medycyny, Clirorg 1 Akoszer,
były prymaryusz i operator oddziału chorób 
chirurgicznych, sekundaryusz oddziału cho­
rób syfilitycznych, adjunkt kliniki położni­
czej i okulistycznej w głównym szpitalu 
we Lwowie, tudzież lekarz domowy szpitala 
& Ducha w Krakowie, llieopitszcza 
Gorlic, jak  mylnie głoszono 
i ordynuje jak poprzednio w chorobach 
w ew nętrznych ,  wszystkich ze­
wnętrznych i kobiecych —  wy 
konywa wszystkie wyższe chirurgiczne i gy- 
nekologiczne operacye, leczy także 
liydropatycznic i zapomocą przy­
rządu elektrycznego. (148-3-3)

jub i ler
w Krakowie przy ulicy Grodzkiej 

od kilkunastu la t utrzymujący swój

Skład towarów z lo ty i, srebrnych 
i rdżnych kosztowności

po cenach najumiarkowańszych, 
przyjmuje wszelkie zamówienia, zamiany 

i reparacye

Nakładem drukarni L. Paszkowskiego w Krakowie wyszedłZ powodu przesiedlenia się jest do miasta nale­
żący, pięknie i dobrze zbudowany w stylu szwaj-. _    „ ______
carskim dom piętrowy z oficyną, obejmujące 34 u- W  a  a  f  m _

I bikacyj z ogrodem około 1 morgi mającym zaraz S A  I  t l i )  <M 1 Q I / U
przy Wolskiej ulicy, za rogatką pod bardzo korzy- f l L C U l  w f l A U C l / K  M A  M  v i v l l l l  V  M M r  A  N ■  9

| stnemi warunkami do kupienia, albo pierwsze piętro | W
składające się z 5ciu pokoi przedpokoju i kuchni 
od 1 kwietnia 1875 r. do wynajęcia. — Bliższa wia­
domość tamże u właściciela pod Nr. 139 Dz. IV. 
lsze piętro. \  (254-1-3)

Ważne dla właścicieli 
gorzelni.

Rozpocząwszy tegoroczną kampanię gorzelnianą, 
miewałem pomimo dobrych produktów, bardzo a 
nawet skąpe wydatki, co mnie spowodowało, zawe­
zwać poleconego mi technicznie w tym zawodzie 
wykształconego Fana S t H i i I . l a u a  M l d o w l -  
e / . a , zamieszkałego we Lwowie przy ulicy Gro­
dzickiej L. 7, który z wszelką wiadomością rzeczy, 
w przeciągu 6ciu dni przy zaoszczędzeniu ilości 
słodu, znacznie, z zupełnem moim zadowoleniem, 
podniósł w mojej gorzelni wydatki.

Poczytuję sobie za przyjemny obowiązek wyra­
zić Mu tym samym rzetelne moje uznanie, również 
polecić go najsumienniej każdemu w podobnem po­
łożeniu będącemu, właścicielowi gorzelni.

Rzuchowa dnia 12 Stycznia 1875 r.
(252-1-2) Leopold Dietl.

L o k a l
dolny, sklepiony, frontowy, przydatny na 
sklep, o dwóch izbach z przedpokojem, 
tudzież dwa składy sklepione, są każdego 
czasu do wynajęcia w  J a ś l e  w kamie­
nicy piątrowej p ;d  L. 154. — Tamże będą 
do najęcia od 1 Listopada r. b. sześć izb 
sklepionych frontowych, zajętych obecnie 
przez propinacyę, a zdatnych na kawiarnię, 
traktyernię, piwiarnię itp.  ̂ (189-1-3)

Bliższa wiadomość u właściciela D ra Bie- 
siadeckiego adwokata krajowego w J a ś l e .

I n s e r a i e
fur

C I E R P I E N I A  S Z Y I

C H O R O B Y
K R T A N I  i UST

CUKIERKI DETHAAA
zalecane w słabościach gardła, ehrypee, i 
zapalenia gardła, zwrzodowacentn 
w uatach, cuchnącemu oddechowi, 
Irrytacyi w gardle 1 gębie przez pa­
lenie tytoniu, zapobiegają działa­
niu mcrhuryuaza. Lekarze zalecają je 
t-zczególnićj kaznodziejom, mówcom, 
profesorom i ipiewabom, albowiem u- 
trzymnją siłę organu głosu i zapobiegają strudze­

niu gardła.
W P a r y ż u  w aptece p. Dethan, Faubourg 

8t. Denis, 90, — w K r a k o w i e  w aptece p. J .  
T r a u e z y A a k l e g o  pod Koroną w Rynku głó­
wnym i w aptece W. Redyka, — we L w o w i e  
w aptece p. Y l l h o l a v c b a .  14-3-)

I P r o v i n z - B l a t t e r
besorgt am bllllgsten

Rudolph Boi§e,
offirieller Agent sammtlicher Zeitungen Oesterreichs 
und des Auslandes, A V le i i ,  8 t a d t ,  S e l l e r -  

1 i t t t t t e  » .

W ichtig fńr Kranke!

/ Stomit aOe JttanZen M  D0R ■
/jUgtidjfeit b. tRuflr. SBudjeS D r. A iry’s 

/ ’Aaturfjetlmttfio& c ftberjeugeit Ifonten, 
f tuirb oon (R id tc r’s  © criaB S=*nftalt w  
lU cipjin  ein80@eit. jlrf.SluSjug g ra t is  unb i 
\  jr ro . eerfanbt. 3eber ileitenbe, melaicr ‘ 

k idltcfl unb jitfier gcbciltfcin wid, fodte,' 
fidj ben augjug tommen taffen. *

Bisher versandt 500,000 E xpl. (159-1-)

drukiem trzechkolorowym
zawierający w sobie: Kalendarz Rzymsko-katolicki —  Kalendarz żydowski__
Odmiany światła księżycowego —  Tabele stemplowe —  Opłaty listów do 
różnych krajów —  Ruch pociągów kolei żelaznój w związku z Krakowem.

Cena 3 5  centów.
Tenżesam Kalendarz, podklejony na tekturkę, mieści drugostronnie: plan sali 
Teatru krakowskiego z wyszczególnieniem wszystkich miejsc numerowanych, 
ceny miejsc i t. p. —  Tablicę wschodu i zachodu słońca oraz długość dnia! 
W yjątek z ustawy dla publicznych pojazdów. —  Cennik jazdy doróżek dwu­

konnych. —  Cennik jazdy doróżek jednokonnych.

Cena 5 0  centów.
Dostać m o ż n a  w Składzie głównym A. Iow oleckireo  
i w Morze Drukarni przy ulicy Btóżannej pod L. 4IS, 

jakotez we wszystkich księgarniach.

W. E lia s z e w ic z
Fabryka machin i odlewarnia żelaza i metalów

w Tarnowie,
poleca na obecną porę m łocarn ie , s ie c z k a rn ie , sza tk o - 
w nice do buraków , sza rp acz e , arfy , w ialnie itp .; o raz 
uw iadam ia in te reso w an y ch , że  od dnia i  b. m. buduje 
i zak łada konduktory (B litzab le ite r) na kościołach, m a­
g azy n ach , domach p ryw atnych  i t. p. (112-2-)

C enniki i k o sz to rysy  p rzesy ła  się bezpłatnie.

Towarzystwo Zaliczkowe w Krakowie
„Spółka zarejestrowana z nieograulczoitą odpowiedzialności?"

ulica fi. Jan a  Mr. 3 0 5 ,
przyjmuje od wszelkich stron gotówkę, jako oszczędność na rachunek bieżący 
i od tych oblicza i wypłaca procent od dnia ich złożenia do daty odebrania, 
a mianowicie: (172-2-4)

1) z trzechmiesięcznem wypowiedzeniem 1°/0 rocznie
2) z krótszem wypowiedzeniem C ° /0 rocznie

Kraków dnia 9 Stycznia 1875 r.

D yrektor: Józef Kiciński. K asyer: Nikodem Lenczewski.

!

Szybkie ł pewne wytępienie

szczurów i myszy,
odznaczoną przez J e g o  C. K. Mość Ce­
s a r z a  F r a n c i s z k a  J ó z e f a  I. wy­

łącznym przywilejem

trucizną na szczury
którą prawdziwą nabyć można:

I H ’w K r a k o w i e  u p. M .  Jawor­
nickiego i Józefa Jahna; we
Liwowie n pp. Konstantego Iskierskiego, 
Jakóba Beisera, Zygmunta Ruckera i 
P. Mikolascha; w Przemyślu u p. Kozłow 
skiego; w Stanisławowie u p. Stecher v. Se- 
benitz: w Tarnowie u pp. T. A. Wielogór- 
skiego i W. Muldnera i Spół. (214-2-) 

Cena sztuki 50 centów.

G. L. Danbe & Co.
A nnoncen-E xped ition

C entral-Agentur W ien,
Mazimllianstrasse 3.

Verlag

der Allg. Aizeigen zur Gartenlanbe
Anflage ca. 3 0 0 , 0 0 0  Exemplare.

Tagliche directe Expedition yon An- 
zelgen betreffend:

Associations-, Commanditar., Agentur-, 
Personal-, Arbeiter-, Stellen-, Woh- 
nungs- und Kauf-Gesuche, Geschafts- 
Veranderungen, W aaren-Empfehlun- 
gen, Submissionen, Versteigerungen, 
Ausverkaufe, Speditionen, Bank-Emis- 
sionen, Verloosungen, General-Ver- 
sammlungen, Eisenbahn- und Schiff- 
fahrts-Plane etc. etc.

an alle Zeitungen In- und Auslandes
P r o m p t e  d i s c r e t e  A- b l l l l s e  

H e d ie n u n g .
Zeitungs-Catalog & Kostenvoranschlage g r a- 

t i s - f r a n c o .
NB. Die Entgegennahme von Offertbriefm 

geschieht ohne Gebahrenberechnung.

Czcionkami Drukarni Leona Pasikowskiego.

L w ów  dnia 20 Grudnia 1874 r.
Niniejszem podaję do publicznej wiadomości, że wyłączne prawo 

wyrabiania c. k. patentowanych pługów mojego systemu i rozpo­
wszechniania tychże w królestwach Galicyi i W ęgier oraz w księstwie 
Bukowiriskiem odstąpiłem na mocy osobnego układu Spółce w ła­
ścicieli ziemskich dla wyrobu maszyn rolniczych pod firmą Łączyń- 
ski Bal & Comp., i że tylko od takowej, strony interesówauc naby­
wać je mogą. (123-3-3)

K om an Cichoslti.
Powołując się na powyższe ogłoszenie, nadmieniamy, iż po­

wszechnie znane pługi Cichoskiego, premiowane i odznaczone me­
dalami na wystawach w Paryżu, Londynie, Kijowie Moskwie, Bru- 
kselli, W arszawie, Wiedniu i Złoczowie już wyrabiamy, i mamy 
wszelką nadzieję, iż pługi te wybornej konstrukcyi, w kilkunastu 
gatunkach do wszelkiego rodzaju orki i gleby zastósowane, wkrótce 
zyskają sobie powszechny rozgłos i uznanie.—  Zapraszamy tedy 
Szanownych pp. gospodarzy do licznego udziału w zamówieniach na 
czas robót wiosennych. Z  poważaniem

Spółka właścicieli ziemskich dla wyrobu maszp rolniczych
Ł ą czy ń sk l  B a l  & Comp.

Lwów ulica Balonowa Nr. 1.

T l

Tartaki parowe
najlepszej konstrukcyi,

Maszyny parowe i I.okomo- 
bile. Wszelkie Maszyny d o  o b r a ­
biania drzewa. Młyny najnow­
szego udoskonalonego systemu mielące 
llćz kam ieni, do mielenia liO H ci 
na nawozy, kamieni w fabrykach ce­
mentu i kalli, kory w garbarniach, 
do śrutowania zboża w gorzelniach itd. 

z fabryki

Powis James Western 4 Co.
w  Londynie

odznaczonej medalami na wszystkich wy­
stawach,

dostarcza i urządza po cenach fabrycznych

Karol Fr. Bielański
Belvedere Gasse 2 , w Wiedniu, 

wyłączny reprezentant rzeczonej fabryki na 
Austryę. (93-31-52''

 Skład ten zaopatrzony także w wyroby
z c h iń sk ie g o  s re b ra  -»v najlepszym 
Safnnkii. (103-5-)

B ilety  w izy tow e od 5 0  cnt.
za 100,

M onogramy od l  s ir . za 50
listów i 50 kopert,

K operty  i  firm ą 3  złr.za 1000, 
M ateryały piśm ienne i ry- 

sunkow e
sprzedaje po cenach  tan ich  i za­
mówienia z prowincyi p r ę d k o  i  
rzeteln ie wykonywuje (97-69-)

F. Sznklewlcz
ulica Grodzka L . 62 w Krakowie.

S K L E P
i pokojem i piwnicą

Jest k ażd ego czasu  do w y­
najęcia. —  Bliższa wiadomość przy 
ulicy S. J a n a  pod L. 313. (169-3-3)

Futro damskie g r a
domość w handlu Wgo Stanisława Arma- 
tysa przy ulicy Grodzkiej. (246-2-3)

A S T H M A

Cygaretka indyjskie
(CANABIS INDICA) 

pp. G r l m a u l t  & Comp.,
Aptekarzy w Paryżu,

§, ulica Vivienne.
Wszelkie środki aż do dziś używane przeciw 

astmom, w jakiejby nie były formie i postaci, mia­
ły za podstawę belladonnę, stramonium, nikotynę 
albo opium. (35-5-18)

Niedawne doświadczenia dokonane w Niemczech 
a powtórzone we Francyi, przekonały, że konopie 
indyjskie z Bengalu (Canabis indica) posiadają 
własności skuteczne do zadziwienia przeciw tej sła­
bości, jak również przeciw kaszlom nerwowym, su­
chotom gardlanym, zakatarzeniu, ochrypłości i utra­
cie głosu, newralgiom twarzy i bezsenności.

Dostać można w Krakowie w aptece p. Józefa 
Trauczyńskiego i u p. W. Redyka, — we Lwowie 
w aptekach pp. Mikolasza, Berlinera i Ruckera,— 
w Brodach u p. Knllaka i Franzosa,— w Rzeszowie 
o p. Schaitera.

Na
bardzo skuteczne są plasterki 
JLentnera z Tyrolu, 3 sztuk 18 c. 
1 tuzin w pudełku wraz z opisem 
60 cnt. — Główny skład na Kraków 
i Galicyę w A p t e c e  „pod Słoniem11 
Stoekmaru. (2696-5-8)

Franciszek Schfiffl
hodowca chmielu i zakupujący za prowizyą chmiel 

sądecki miejski i wiejski, poleca
szozepkl chmiel, ze swoiob chmielników

z C e l d b a c h  ln b  E g e r t l l fa l
1000 sztuk sortowanych widocznie najcięż. gatunku 

chmielu wczesnego . . . .  złr. 15 
1000 „ całkiem zdrowych dobrych szczepków

sp r z e d a ż ............................................ zlr. 12
1000 „ zwykłych na sprzedaż . . . złr. 10
1000 „  późnego chmielu (nowy najcięż. redzajj)

szczególność....................................złr. 20
na miejscu w Sadeczu (Saaz) za nadesłaniem gotówki 

Adres na telegramy i listy: F r a n z  R r h O f l  
In  g a a z ,  B im n t e n .  (2388-54-150)

Coś całkiem nowego! W Podgórzu pod Nr. 105
Przeźroczyste karty, Ł i S  r *  m ies*kania na p iętrze
lrouru K:l7fja. «7 tllln . n . 1.„.AVAl‘n 17L!;  I w yn ajęc ia , które mogą być

podzielone po 3 pokoje i kuchnię. —  
Wiadomość u p. Schlesingera. (144-3-3)

  t) ~  ~ ~ ——w* ~ ^  7 inująceicie-
kawe. Każda sztuka wopieczętow. kopercie. Zbiór roz­
maitych ugrupowań ztr. 3, oddzielne grupy 80 c .

Zegarki kieszonkowe
cznie pozłacane, do naciągania bez kluczyka ze 
szkłami pryzmatycznemi nigdy niewidzianemi, coś 
cołfatem nowego, wraz z bardzo pięknym 
łańcuszkiem do zegarka i medalionem tylko o ile 
zapas starczy za z l r .  1 e n t .  3 0  wszystko razem. 

Jedyny skład na całą Europę u firmy

M i i l l e r ’g K x p o r t h a u s
w  W iedniu, Praterstrasse 43.

. J H *  Na prowincyą za nadesłaniem należytości 
lub zaliczką. (226-1-6)

cip Administratora lub
„ Mg R z ą d c y ,  z kaucyą, do 

dóbr mających 500 morgów fciemi Szkalb- 
mierskiej w Królestwie polskiem, w trzech 
milowem okresie od Krakowa. — B liisn  
wiadomość w Krakowie przy ul. Floryań­
skiej Nr. 346 T. Z II. piętro. (151-2-3)

S K Ł A D
połączonych i

Fabryk pereł i towardw szmelcowanych
Stadt, BttckerstraMe \ r .  I w Wiedniu
zwraca uwagę pp. hurtowników w dziale galante- 
ryj, handle konfekcyj damskich i mód na swój ob­
fity zawsze w najnowsze rzeczy zaopatrzony skład 

niżej podanych przedmiotów.
Mała próba niezawodnie zachęci do dalszych za­

mówień, tymbardziej, że ceny są nadzwyczaj tanie 
a obsługa bardzo rzetelna.

Szm elce i perty.
Każdy gatunek jest w rozmaitej wielkości na składzie.

F erłn  nm elrnw ana, czarna, okrągła i 
wielokanciasta. I*erł» szmelcowana, w bar­
wach kryształu, kredy, niebieska, czerwona i t. d. 
P erła  sztyftowa czarna i atłasowo biała. Perły 
te sprzedają się na wagę; mniej niż 1 do 2 funtów 
nie daje się.

P erły  szmelcowane, szlifowane, do obszy­
cia koronek i konfekcyi damskiej, 3 krotnie szlifo, 
perły piękne, 5krot. szlif, najlepsze. P erły  do 
ozdolty w najrozmaitszych rodzajach. P erły  lu- 
Htrzane w wszelkich barwach i wielkościach, per­
ły  drukowe, perły koralowe, perły woskowe, 
perły granatowe, perły do haftów, czeskie 
perły do robót, we wszelkich barwach.

Strój damski.
(Garnitury (brosza i kolczyki) od 50 c. do 3 

złr. za tuzin. Takieżsame piękne (Jeris) od złr 3'50 
do złr. 15 za tuz. Teżsame kolorowe i brązowe od 
1 złr. 25 do złr. 4\50 za tuz. Teżsame z brylantów 
i kolor, kamieni, następnie brązowe, piękne od złr. 
4‘75 do złr. 12’50 za tuz. Teżsame kauczukowe od 
złr. 5 do złr. 15 za tuz. Brosze czarne i kolorowe 
od 25 c. do złr. 1-50 za tuz. Teżsame piękne od 
złr 1-50 do złr. 4 za tuz. Naszyjniki z kolor, 
pereł i kamieni, teżsame czarne, kilkorzędowe (An- 
go t, Gisela, Emilia) teżsame z piękn. raut. pereł 
szlifów, itd. w wielkim wyborze po najtańszych ce­
nach. Holczyki (towar kramarski) od złr. 1-30 
do złr. 4 za 12 tuz. Teżsame czarne i kolorowe dla 
dzieci od złr. 2 do złr. 10 za 12 tuz. Teżsame brą­
zowe z kamień, od 75 c. do złr. 2 za tuz. Teżsame 
piękne gatunki z kamieni czarn. brylant, i kolorow. 
od złr. 1 do złr. 5 za tuz. Hrsyżyki czarne i 
kolorowe od 20 c. do 1 złr. za tuz. Teżsame kry-, 
ształowe i kamienie kolor, tudzież Jeri od złr. 1-50| 
do złr. 5 za tuz. Medaliony szklanne, brązowe 
i kńuczukowe bardzo tanio, hranzoiety kauczuk, 
i brązowe bardzo tanio. YVielki skład najno­
wszych przedmiotów do ubrania kapeluszy, 
ografy, kwiaty szmelcowane, szmclce i korony per- 
towc wszelkiego'Todzaju. (2468-7-10)

Tylko Rothenthnrmstrasso 10
w WIEDNIU

Obok Bliren-Apotlieke.
Z powodu zburzenia domuRothenthurmstrasse 

10 odbędzie sie tamże wielka wyprzedaż naj­
lepszych i najwspanialszych ang. i francuzkicn 
towarów z chińskiego srebra. Dla gospodarstw 
i na podarunki niema nic praktyczniejszego, 
piękniejszego i tańszego. Wyciąg z wielkiego 
cennika, który na żądanie przesyła się darmo: 

1 para lichtarzy dawniej złr. 7 50 teraz zlr. 3, 
1 herbatniczka na 6 osób daw. złr. 10, teraz 
złr. 6 50, 1 cukiernica (wewnątrz wyzłaoana) 
daw. złr. 12, ter. złr. 7-50, 1 chochla daw. 6 złr., 
ter. 2'30, '/2 tuz. łyżek daw. 8-50 ter. 2'80, 
V, tuz. łyżeczek białych lub wyzłac. daw. 3-65 
ter. 1 50, 1 podstawka na cukier dla kawiarń 
daw. 80 c. ter. 20 c., 1 podstawka na butelki 
daw. 2 złr. ter. 80 c., 1 solniczka (szkl. i chińsk. 
srebr.) daw. : -50 ter. 70 c., 1 podstawka na ma­
sło daw. 5 złr. ter. Ę90, V, tuz. noży daw. 8 50 
ter. 2‘JO, '/ ,  tuz. widelców (francus. krój) daw. 
8-50 ter. 2 80, 1 posypywacz cukrem dawniej 
3 zlr. teraz 1-80.

Szczególniej zwraca się uwagę:
6 noży, 6 widelców, 6 łyżek, łyżeczek wszystko 
razem w gustownem puzderku zamiast 24 złr. 
tylko złr 10.

Wspaniałe filiżanki, imbryczki do kawy, ser­
wis do herbaty, postawy ztołowe, świeczniki, 
puharki do ja j, do wydłubywaczy zębów, fla- 
szeczki na ocet i oliwę, korki z głowami zwie­
rząt, chłodniki masła, garnitury do likieru, ły­
żeczki do łimoniady, szczypczyki do cukru, 
obrączki do serwet itd. itd.

Na prowincyę zaliczką punktualnie i rzetelnie.
E. Preis, Bothenthnrinstr. lO 

(79-2-6) w Wiedniu,
Ponieważ lokal najdalej do 12 lutego musi 

być wyprzątniętym, przeto jest tamże tanio do 
sprzedania portal wraz z lustrzaneml szybami.

P r a w d z iw e
Pigułki Morlsona.
Najlepsze ze środków czyszczących i przeczyszcza­

jących krew we wszelkich słabościach złego przy­
miotu, nadto w zołzach, liszajach, wyrzutach ikćr- 
nych i zepsuciu krwi. (20-22-)

Skład główny w Paryżu u p. Arthaud Moulin 
aptekarza, 30, ulica Louis le Grand, — w Krako­
wie w aptece p. TrauczyńBkiego pod Koroną w Byn- 
ku głównym i w aptece W. Redyka.

Gdpowiedaąlay rządca Drakami Jótef Łakoomski,


